W dniu dzisiejszym 
Lwowa Szef Obozu 


przybył do 
Zjednoczenia 
Narodowego. gen. Stanislaw Skwar- 


czyński, który bedzie obecny na 
Zjeździe Obywatelskim Małopolski 
Wschodniej. 


‘Dzień dzisiejszy będzie manife- 
słacją siły i zwartości polskiego Lwo 
wa, — będzie egzaminem obywatel: 
skim społeczeństwa, zorganizowane: 
gów szeregach Obozu Ziędnoczi enia 


Prenumerata 
z dowłową moba 


N. STANISŁAW SKWARCZYŃSKI 


Narodowego. A 

W dniu dzisiejszym ludność pol- 
ska Lwowa w potężnej manifestacji 
da wyraz swej postawie wobec naj- 
ważniejszych zagadnień i poczynań 
naszego Państwa. ^ 

Lwów, który tylokrotnie dał do: 
wody swej polskości i patriotyzmu, 
potrafi i tym razem godnie powitać 
Tego, który z woli i w myśl wskazań 
"Naczelnego Wodza prowadzi narś4 
do wielkości i potęgi, 


RE 


ORYGINALNE 


TOREBKI DAMSKIE 


MODELE 1958/39 


GRANICA CZESKI 


Wydahie ABC 


WYCHODZI RANO 


Lwów, poniedziałek 17 października 1938 r. 


WE LWOWIE 


ENIS 


PLAC MARIACKI 7. 


Olbrzymia przewaga rolników 


wśród kandydatów na posłów 


Warszawa, 16. 10. (Tel. wł, — 1. 1). 
Najliczniej wśród kandydatów na po 
slów są reprezentowani rolnicy, któ- 
tych jest 144. Ziemian na listach figu- 
mje 15, póza tym są rolnicy, 1 admi- 


nistrator majątku, oraz 1 dzierżawca, 
dalej 4 osadników, 2 inżynierów rol- 
nych, 2 inżynierów: agronomów, 2 a= 


| gronomów :powiatowych, 2 instrukto- 


rów rolnictwa, 1 dyrektor szkoły roln. 


KROSIENKO 


Zjednoczone Warsztaty Włókiennicze 


SAMODZIAŁY- SUKNA 


do nabycia tylko w plerwszorzędnych magazynach. 


Depesza P. Prezydenta RP 
do P. Belina Prażmowskiej 
Warszawa, 16. 10, (PAT) Pan Pre» 

zydent R.P. wysłał depeszę następu: 

jaca: 
„JWPani Władysławowa 

Prażmowska — Kraków. 


Belina: 


Proszę przyjąć wyrazy najserdecze 
niejszego współczucia z powodu zg 
nu śp. Małżonka Pani, który okrył 
łobą wszystkich Polaków. co ze świ: 


"WĘGIERSKA ZAMKNIĘTA 


Dawi gr. 


Codziennie. korespondenejc 
z prowincji 


Program Zjazdu: O godz. 10 rano 
nabożeństwo dla delegatów w kos 
ściele OO Jezuitów. Godz, 10 zbiór- 
ka członków i sympatyków Obozu 
oraz całego społeczeństwa na ul. Czar 
przed Urzędem Woje: 
wódzkim, skąd rozwinie się defilada 
Pod 
pomnikiem Mickiewicza defiladę 
przyjmie Szef OZN gen St. Skware 
i władz admini- 


neckiego i 


w kierunku pl. Mariackiego, 


czyński w otoczeniu 
strącyjnych -į organizacyjnych. Po 
defiladzie odbedzie się Wielkie Ze: 
w Teatrze W. 
i przed Teatrem, na którym przema: 
wiać bedą: Przewodn. Okregu OZN 
prof. dr L. Kolankowski, Szef OZN 


gen. Stanisław Skwarc 


branie Obywatelskie 


ki, prez. 
Lwowa dr St. Ostrowski, radna m. 
Lwowa p. Emi 


Połakowa i wice- 
przewodniczący Okregu OZN dr 
Bi. Wojciechowski. 


AMIE 
a RI tylko pierwszo- | 
SUKNA 
Z. GROCHOLSKI 


Lwów, telefon 230-30 Wałowa 3 


rzędne wyroby 


ności i chwały legendy, związanej z i< 
mieniem Beliny, czerpać będą natchnie 
nie w walce o wielkość Narodu, 


(© Ignacy Mościcki:* 


1,000.000:. 


padła na los nr. 92055 w KATOLICKIEJ KOLEKTURZE 


Zdzisław PRĘGOWSKI 


„ Szczęśliwe losy do I-ej klasy 43 Loterii 
Ciągnienie 19 października. Zamówienia z prowine. 


LWÓW, PLAC MARIACKI 5 
(WEWNĄTRZ GALERII MARIACKIEJ) 
ż są do nabycis. i, 
załatwia się _ odwrotnie’ 


St, 2 


DZIENNIE POLSK!" 


Granica czesko-węgierska zamknięta 
Komarno — zamarłe miasto 


Węgrzy masowo dezerterują z armii czechosłowackiej 


Budapeszt, 16. 10. (PAT.) Granica 
węgierskorczeska została całkowicie 
zamknięta przez Czechów. którzy 
wznieśli barykady z worków, wypeł= 
nionych piaskiem i drutu kolczastego 
na moście na Dunaju, łączącym oba te: 
rytoria, Flagi węgierskie zostały zerwa 
ne w dzielnicy Komarna, gdzie miesz- 
kańcy zamknęli się w swych domach, 
by zaprotestować przeciwko admini: 
stracji czechosłowackiej. Komarno wy- 
daje się umarłym miastem. 

Żołnierze węgierscy, służący w armii 
czechosłowackiej, masowo dezerterują, 
przechodząc na drugą strone granicy, 
śpiewając hymn narodowy węgierski, 


wśród  entuzjastycznych okrzyków 
tłumu. 
Spodziewać się należy dalszych kon: 


sultacji niemiecko<włoskich oraz wyż 
warcią przez Rzym i Berlin na rząd 
Czechosłowacji presji w kierunku ue 
temae CZ 


Mowa poselska 
premiera Składkowskiego 


Warszawa, 16, 10. (Tel. wł. — 1. r.). 
Miejscowe władze O. Z. N. w Turku 
podają do wiadomości, że premier 
gen. Składkowski przybędzie do Ture 
ka i wygłosi mowę kandydacką. Bęs 
dzie to druga mowa, ponieważ pierw= 
sza została wypowiedziana w Kaliz 
Szu. 


Nowy dyrektor Ubezpieczalni 
w Czortkowie 


Warszawa, 16, 10, (Tel. wł. — 1. r.). 
Stanowisko p. o. dyrektora Ubezpies 
czalni Społecznej w Czortkowie objął 
z dniem 1 b. m. Józef Kopankiewicz na 
miejsce ustępującego dyr. Eustachego 
Charkowa. 7 


Lwów, Kopernika 2, telef. 258-88 
da | 


Cztery tysiące 
zabitych i rannych Chińczyków 


"Tokio, 16. 10. (PAT) Straty chińskie, 
według Ag. Domei, będące bezpośred: 
nim następstwem japońskiej ĉkcji woj- 
skowej w Chinach południowych, już 
jprzewyższają 4 tys. zabitych i ran: 
mych. 


RCL OQ DĄ) OO NN 


względnienia żądań węgierskich, Ko: 
lejnym etapem tej akcji formalnej mos 
głoby być przedstawienie Węgrom 
przez Czechosłowację nowych kontr- 
propozycyj, któreby szły po linii po: 
stulatów węgierskich, 


poniedziałek, 17. paź 


ierhika 1958 r. 


Koła węgierskie z zadowoleniem 
podkreślają, że Włochy uznały słusze 
ność ostatnich węgierskich. zarządzeń 
wojskowych oraz calkowicie i zdecy- 
dowanie popierają program rewindy» 
kacyj węgierskich. 


Nadzwyczajny wysłannik Budapesztu 
u Mussoliniego i hr. Ciano 


Rzym, 16. 10. (PAT) Ogłoszono tu 
następujący komunikat urzędowy: 

Hr. Csaky, minister pełnomocny i 
wysłannik nadzwyczajny przybył wczo 
raj specjalnym samolotem do Rzymu i 
był przyjęty na dluższej audiencji 
przez Mussoliniego oraz odbył kilka 


dłuższych rozmów z ministrem spraw 
zagr, hr. Ciano wy obecności posła wę- 
gierskiego przy Kwirynale, Villani. 
Wczoraj rano p. Csaky odbył poz 
nownie rozmowę z hr. Ciano, po czym 
odleciał samolotem do Budapesztu. 


mz 


Niemcy oczekują 


sprawiedliwego załatwienia żądań węgierskich 


Berlin, 16. 10. (PAT.) „Deutsche 
Diplomatisch Politische Korrespon= 
dènz“ stwierdza, że Niemcy nie żywią 
już żadnych zastrzeżeń w stosunku do | 
czechosłowackiego sąsiada, Oczeknją 
definitywnego załatwienia żądań wę: 
gierskich. 


FUTRA 


Berlin, 16, 10. (PAT) Dziennik ustaw 
Rzeszy Oglasza „Piąte rozporządzenie 
do prawa cywilnego Rzeszy”, doty» 
czące usunięcia Żydów z adwokatury. 
Par, 1 rozporządzenia głosi: Zawód 


we firmie = 


S. FISCH 


W grze w loterię przejawiają się często | 


właściwości charakteru grając etody 
gry są najrozmai tórzy do- 
trzymują wierni obranemu raz numeros 


wi losu, wi 
wreszcie zwyci 
sowi, pragnę 
i kaprysy i 
w grze zmien! 


rwałość osiągnie 
ęstwo, Inni znów ulegają lo- 
y odgad! d 


i uporem 
, pragną zga 


WĄTROBA JEST FILTREM DLA KRWI 


Zanieczyszczona krew skutek złego 
funkcjonowania wątroby może powodować 
szereg rozmaitych dolegliwości: bóle ar- 
tretyczne, łamanie w kościach, bóle głowy, 
podenerwowanie, wzdęcia, odbijania, bóle 
w wątrobie, niesmak w ustach, brak apctytu, 
swędzeńie skóry, skłonność do obstrukcji, 
plamy i wyrzuty na skórze, skłonność do 
tycia, mdłości, język obłożony. Choroby 
złej przemiany materii niszczą organizm i 
nezyspóeszają starość. Racjonalną, zgodną z 


naturą kuracją jest normowanie czynności 
„ wątroby i nerck. Dwudzicstolctnie doświad- 
czenię wykazał: bach na tle złej 
przemiany materii, chronicznego zaparcia, 
kamieniach żółciowych, 
mie ma zastosowanie 
H. Niemojewskiego. 
nie wysyła laboratorium ý 
„Cholekinaza" H. Niemojewskiezo, Warsza- 
wa, Nowy Świat 5 oraz apteki i składy ap- 
teczne, 3772 


Droga do przyszłości stoi otworem, 
Rzesza zainteresowana jest w tym, aby 
na obszarach czeskich i słowackich na= 
stąpiło uspokojenie į stabilizacja sto- 
sunków, 


=d 


gotowe w wieikim wyborze i na 
zamówienie w ciągu 48 godzin na 
dogodnych warunkach najtaniej kupisz 
we firmie 


S. PRESSER, 
mme 
Zawód adwokata jest dla ydów zamknięty 


Ostateczne usuniecie Żydów 
Z adwokatury niemieckiej 


Lwów, naprzeciw 
Pasaż Mikołascha Kina „Ton“ 


adwokata jest dla Żydów zamknięty. 
Żydzi, będący jeszcze adwokatami, zo: 
staną usunięci z adwokatury stosowe 
nie do następujących przepisów: a) na 
dawnym obszarze Rzeszy zezwolenia 


FUTRA 


najsolidniej i najtaniej 


AA HETMAŃSKA 24 


LEGIONUW 28 


Gra i charakier 


Są gracze, którzy mają sympatie do pe- 
wnych liczb, którzy pi atrują się nume- 
rowi losów, jakgdyby 
się w nich  indywidualm 
których wypływem jest wys 


zupełności na 
e wobec nic- 
rwszy z brze, 


mogą być inni, którzy studiują 
tabelę ranych i próbują z tej lektury 
wysnuć jakąś regułę, prawo. usiłują zapo- 
znać się z przyzwyczajeniami į kaprysami 


losu, dopatrując się w nich cech istoty ży- 
wej, mającej swoje upodobania i ulegającej 
pewnym cwolucjom. 

Oczywiście, każdy sposób może być do» 
bry, bo o wyniku rozstrzyga przecież przy- 
padek. To jedno tylko jest pewne wśród 
tylu rzeczy niepewnych, że kto chce wy- 
grać, musi grać, a więc — niezwłocznie na- 
być los Loterii Klasowej. 


| b. kombatantami, 


HURTOWNI 
TEPSTYKNEI 


Stracenie szpiega 
w Warszawie 


Warszawa, 16. 10. (PAT) Dnia 14 
b. m, został w Warszawie stracony 
przez powieszenie Romuald Jankow- 
ski, skazany na karę śmierci za szpies 
gostwo. 


Straszliwy tajfun 
uśmiercii 200 ludzi 


Tokio, 16. 10. (PAT) W 
gwałtownego tajfunu, jaki pi 
j nad południową częścią Kjeue 
ginęło 200 osób. Rzeka Gora 
ila z brzegów niszcząc doszczęł 
nie wicie domów. W prefekturze Kar 
goszima, zbiory są całkowicie zniszi 
czone, 


ceii 
zedł 


dla adwokatów żydowskich odebrane 
zostaną do: dn, 50 listopada 1938 r. b) 
w kraju Austrii adwokaci żydowscy 
zostają skreśleni z listy adwokatów na 
zarządzenie ministra sprawiedliwości 
Rzeszy najpóźniej do dn, 31 grudnia 
1938 r. Żydzi, którzy są wciągnięci na 
listę Izby adwokatów w Wiedniu, o 
ile rodzina ich osiadła jest w kraju 
Austrii conajmniej od lat 50 i o ile są 
mogą być na razie 
zwolnieni od skreślenia, Termin skre: 
ślenia w tym wypadku ustali minister 


į sprawiedliwości Rzeszy. 


Do czasu rozstrzygnięcia kwestii, 
czy nastąpi skreślenie z listy adwoka: 
tów, minister sprawiedliwości może za 
kazać adwokatowi wykonywania jego 
zawodu. 

Par. 5 rozporządzenia brzmi: Żydom, 
usuniętym z adwokatury na mocy ni- 
niejszego rozporządzenia — o ile są 
oni b. kombatantami — mogą być 
przyznawane stosownie do potrzeb i 
zasług odwolalne każdego czasu — 
wsparcia z wpływów od klientów ży- 
dowskich. 3 

W miarę wzrostu wpływów tego ros 
dzaju wsparcia mogą być przyznawa* 
ne na tych samych podstawach i in- 
nym Żydom, usuniętym na mocy niż 
niejszego rozporządzenia z adwokatu* 
ry, © ile wciągnięci są na listę adwoka* 
tów od dn. 1 sierpnia 1914 r. 

Par. 8 rozporządzenia glosi, że ze 
zwala się na utworzenie instytucji, któ: 
ra udzielać będzie porad prawnych i 
reprezentować klientów żydowskich. 


OOOO O A 


Pamietaj codziennie o FON 
ANNY 


id 


STANISLAW ISTARZEWSK ANISŁAW STARZEWSKI 


Ni. 286 TA 


„DZIENNIK POLSKI” poniedzialek, 17 października 1958 r. 
ZRK WĘ i 


Str. 3 


Plebiscyt za siłą i potega Polski 


"Wypadki ostatnich miesięcy roz- 
świetlity horyzont polityczny jaskra: 
wym Światłem, w blasku którego 
pewne fakty i inicjatywy nabrały 
niezwykłej optycznej wyrazistości. 
Pod ich naciskiem znaleźliśmy się 
w szczególnym punkcie obserwacyj* 
nym, z którego roztacza się przede 
wszystkim perspektywiczny obraz 
przeszłości, Stojąc w tym szczegól- 
nym punkcie obserwacyjnym i nasys 
ciwszy oczy widokiem przeszłości, 
w której widnieją fragmenty miłe i 
dodatnie dla naszego narodowego 
poczucia, zaczynamy szukać drugie: 
go obrazu, mniej w tej chwili wys 
raźnego, bardziej zamglonego i po- 
zbawionego zdecydowanych kontuz 
rów — obrazu przyszłości. 

Nasz punkt obserwacyjny, to prze 
żywany przez nas moment naszego 


życia, w którym pewne wielkie kon: | 


cepcje polityczne, nakreślone przez 
wielkich wodzów europejskich, z0- 
staly zrealizowane, wskutek czego 
znaleźliśmy się w sytuacji, określo= 
nej przez historyków mianem prze: 
lomowej. Szczezgólność sytuacyj prze 
łomowych, zwłaszcza dla szczęśli: 
wych realizatorów nakreślonych za: 
mierzeń, polega przede wszystkim na 
tym, że wymaga ona nowego, ol- 
brzymiego wysiłku dla stabilizacji 
osiągnięć i postawienia dalszego kro: 
ku naprzód. 

Przekształcenie momentu historycz 
nie przełomowego na dalszy ciąg 
konsekwentnych sukcesów, wymaga 
z jednej strony rachunku sumienia 
z przeszłości, z drugiej zaś strony 
opanowania nerwów, odświeżenia sił 
i nowego ich przegrupowania do dal< 
szej walki. Bo jedno co do nadcho- 
dzących czasów nie ulega wątpliwo= 
skci: walka. Moajaczący przed nami 
obraz przyszłości, jeśli nie ma jeszcze 
wyraźnie zarysowanych konturów, to 
wyraźne ma jnż tło, na którym kto 
wie, czy nie rozwiną się i wojenne 
sceny, 

Przeżywany przez nas okres prze: 
lomowy uprzytomnił nam, że żyje- 
my w czasach, przypominających 
wielką epopeę napoleońską. Z drogi, 
bo której kroczył największy wos 
lownik świata, nie było odwrotu, 
mogła być albo pełna realizacja ce- 
sarskich zamierzeń, albo upadek. Na 
tę drogę w Europie wkroczył dziś 
nie jeden naród, ale więcej jak pół 
kontynentu. Zmaganie i walka na tej 
wielkiej drodze weszły w nową fazę. 

Polska, dzięki genialności polityki 
Pilsudskiego, sharmonizowana z tęt- 
nem życia europejskiego, pozytyw= 
nie uczestniczy w ostatnich jego prze 
mianach, Wraz z całą Europą staje< 
my więc w zwrotnym punkcie i to 
W charakterze doniosłego czynnika, 
którego siła już zaważyła na kształ: 
Mr 


FUTRA sportowe i miastowe 


taglany i ubrania tylko z pierwszo- 
rzędnych materiałów wykwintnie 
m wykonane we frmie 


POWSZECHNY SKŁAD ODZIEŻY 


ów, Pasaż Mikolascha 


towaniu sie losów środkowej Euro- 
PY. 

Uprzytomniliśmy sobie w jaskra: 
wym blasku ostatnich wydarzeń, że 
droga, na którą pchnął polską polis 
tyke zagraniczną i wewnętrzną Pil- 
sudski, jest drogą ku wielkości i po- 
tędze, z której nie ma odwrotu. Na: 
kłada to na nas szczególne obowiązki | 
i to tym większe, 
dzynarodowa jest w dalszym ciągu 
płynna, że żyjemy w kłebowisku ście 
rających sie gwałtownie najrozmait- 

i 


że sytuacja mie- 


szych idei. Koncepcje polityczne, 
które jeszcze przed niespełna pół ro= 
RNE 


kiem wydawały sie teoriami į trakto- 
wane były jako programy, dziś na- 
bierają rumieńców aktualności dnia 
i kołatają do nas ze wszystkich stron. 

Musimy więc zrobić rachunek su- 
imienia i przygotować się do nowej 
watki. — Musimy w  najszerszych 
warstwach obudzić świadomość słusz 
ności dotychczasowej drogi i wska: 
zać kierunek działania na przyszłość. 

Ten kierunek przyszłości został już 
wskazany. Naczelny Wódz, przeczu: 
wając, że wielkie burze dziejowe, sza 
lejącz do niedawna nad Azją i krań- 
cami Kuropy, zbliżą się do naszych 


granic, że staniemy wobec konieczs 
ności wielkich decyzyj, jasno okres 
ślił droge działania. 

Z tych wszystkich powodów akt 
wyborczy musi być czymś wiecej, 
aniżeli zwyczajnym wyborem człon- 
ków izb ustawodawczych. Musi on - 
być akceptacją naszych dotychczaso* 
wych konkretnych osiągnięć i apros 
batą na przyszłość. Musi on mieć ce: 
chy wielkiej manifestacji narodowej, 
musi się stać plebiscytem za wielko- 
ścią i potęgą, przeciwko siłom rozs 
kladu i małości. 


PEWNOŚĆ — ŻAUFANIE 


Mienie powierzone P K O jest penne, bez- 
pieczne i każdej chwili do dyspozycji właściciela 
książeczki oszczędnościowej. 


KAŻDY URZĄD POCZTOWY JEST ZBIORNICĄ PKO 


Sensacyjne odkrycie grobowca krakowskiego biskupa 


Krypta św. Leonarda na Wawelu 
liczy przeszło 820 lat 


Kraków, 16. 10. (PAT) Przy robos 
tach, wykonywanych obecnie w kryp- 
cie Św. Leonarda na Wawelu z ramie- 
nia Komitetu uczczenia pamięci Mar- 
szałka Józefa Piłsudskiego, kierownice 
two robót dokonało 14 b. m. bardzo 
ciekawego odkrycia, pozwalającego na 
ustalenie z dużą dokładnością daty bu: 
dowy krypty Św. Leonarda. 

W środku krypty na głębokości ok. 
pół metra pod posadzką krypty od< 
kryty został murowany z kamienia wa 
piennego grób biskupa krakowskiego, 
Maura, zmarlego i pochowanego w 
tym miejscu w r. 1118, 

Gród murowany w kształcie sarkos 
fagu, nakrytego pierwotnie płytą ka- 
mienną, nie był nigdy otwierany, zoz 
stał jednakże zasypany przez zapade 
nięcie się tej płyty. Po odczyszczeniu 
wnętrza grobu z gruzu, który dostał 
się do wnętrza po zapadnieciu się na: 
krywy, odsłonięto szczątki biskupa 
Maura. 

Szkielet mierzy 1.80 m. Pow. 
szkieletu zachowała sie tablica ołowi. 
na wym. 5045 cm z napisem romań: 
skim, zawierającym date rok 1118, 3 
marca, i imię biskupa krakowskiego 
Maura. 
sto EERE O EE EE EOE 


Pogoda w dniu dzisiejszym | 
Ranek chłodny i mglisty, W ciągu 
dnia dość pogodnie, przy słabnących 
wiatrach z  północnego<zachodu, 


Przy szkielecie znaleziono kielich, 
patenę, oraz pierścień biskupi w kształ 
cie złotego sygnetu z zielonym kamis- 
niem i napisem wewnątrz sygnetu 
„Maurus Episcopus“, 

Biskup Maurus, 
dzenia, zasiadał na 
krakowskim przez dziewięć 
1109 do 1118 roku. 

Odnalezienie tego grobu, poza rzad: 
kim faktem ścisłego określenia osoby i 


Francuz z pochoz 
stolcu biskupim 
lat od 


daty, pozwala na ścisłe oznaczenie ter» 
minu wykończenia krypty Św, Deos 
narda, która w r. 1118, czyli w chwili 
pochowania biskupa Maurusa musiała 
być całkowicie wykończona, 
Przedmioty znałezione w grobie 
staną złożone w skarbcu kap 
grób zaś nakryty nową plyta., Miej 
zostanie uwidocznione w odfowiedni 
| sposób na nowej posadzce w krypcie 
Św. Leonarda. l 


Ostatnie dni 


sprzedaży losów 


I-szej 


Klasy 45 Loterii“ 


w słynnej ze szczęścia Kolekturze 


RUNO” Rawicz i Ska 


Lwów, plac Mariacki 4 


która | w ubiegłej Loterii wypiaciła swym klientom szereg 
wielkich wygranych 


Należy co rychlej zaopatrzyć się w szczęśliwe losy. póki zapas 


starczy. — Ciągnienie I. 


Klasy już dnia 19 bm. 


Zamówienia załatwia się odwrotną pocztą. 
Konto P. K. O. Nr. 500.285 
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Rozpoczynamy akcie 


Uroczyste zebranie Ogólnopolskiego 


Pomocy Zimowej 


Thika 1938 r. 


.- Komitetu P.Z. z udziałem Pana Prezydenta R. P. 


Warszawa, 15, 10. (PAT) Wczoraj 


o godz, 18 na Zamku królewskim w, 


Warszawie odbyło się w obecności 
Fana Prezydenta Rzplitej trzecie uros 
sezyste zebranie Ogólnopolskiego Oby: 


watelskiego Komitetu Zimowej Pomoz 
cy Bezrobotnym, inaugurujące tego- 
roczną akcję pomocy zimowej. 


Na zebraniu obecni byli: małżonka 
P. Prezydenta R.P.,  P. Marszałkowa 
AI. Pilsudska, członkowie Rządu z P, 
Premierem gen. Slawojem=Skladkow= 
skim na czele, 
Krzemieński e 
Supiński, I-y prezes Najwy: 
nalu Administr, dr. Hełczyński 
stawiciele duchowieństwa z ks. 
pem Szlagowskim i Adamskim na 
le, metropolita kościoła prawosławne: 
go Dyonizy, ks. biskup Bursche, ger 
ralicja, szef O. ús 
prezes Prokur zener, Bukowicce 
ki, wojewodowie, prezydenci miast, 
przedstawiciele świata naukowego, 
turalnego, gospodarczego, organizacyj 
i instytucyj społecznych, zawodowych, 
pracowniczych oraz prasy, 

Na zebraniu obecnych było 
500 osób, reprezentujących wszystkie 
sfery społeczeństwa. 

- O godz, 18.15 wszedł 
Prezydent Rzplitej. 

Obrady zagaił P, Prezes Rady Mi 

nistrów gen," Sławej-Składkowski, 


przede 


na salę Pan 


Po ukonstytuowaniu się prezydium, 
p. minister Kościałkowski jako prze: 
Naczelnego Wydziału 
go wygłosił przemówi 


nie, 
sienia pomocy dla najbiedniejszych w 
zim'e, tej najcięźszej pory roku. 
Następnie Pani Marszałkowa Pil- 
sudska, przewodnicząca Głównej Kor 


w którym zobrazował akcję nic: 


"Z DNIEM 15:YM B, M. BIURA |' 


AGENCJI PRASOWEJ „ISKRA* 
PRZENIESIONE ZOSTAJĄ DO 
LOKALU PRZY 


AL. UJAZDOWSKICH NR. 9. 


NUMERY TELEFONÓW POZO: 
STAJĄ BEZ ZMIAN 


misji Rewizyjnej, przedstawiła protos 
kół Komisji rewizyjnej. 

Wniosek Komisji rewizyjnej o ue 
dzieleniu absolutorium, zebrani przy 
içli. przez aklamację. 

Z kolei przewodniczący odczytał 
projekt odezwy do społeczeństwa. 

Projekt tej odezwy zebrani przy» 
jeli przez aklamację. 

Nastepnie został wybrany Komi- 


tet z min. Kościałkowskim na czele, 
jako przewodniczącym oraz Komi- 
sja rewizyjna z p. Marszałkową Pil- 
sudską. Pełny skład Komitetu, Ko: 
misji rewizyjnej oraz poszczegól- 
nych sekcyj podamy w poniedziałek 
po ukonstytuowaniu się. 

Zamykając posied 
dniczący minister Ko: 
świadczył co następuje: 

„Pozostało mi tylko 


przewo 
iałkowski o- 


złożenie jak | 


najserdeczniejszych podziękowań Pa 
nu Bre rdentowi Rzeczypospolitej 


za udzielenie i w tym roku Swego 
protektoratu, jak również Panu Mar 
szałkowi Śmigłemu i w: kim Pa- 


niom i Panom za żywy udział w na- 
i za przybycie na dzisiej- 
a obietnicę pracy jesz 
bardziej ofiarnej i bardziej wy 
tężonej”, 


Ni. 266 


Depesza kondolencyjna 


e" 
i Marszałka Smigłego-Rydzą 
1 


Warszawa, 15. 10. (PAT) Pan 
Marszałek Śmigły-Rydz wysłał ną. 
stępujacą "depeszę do wdowy PO śp, 
pułk. Belinie*Prażmowskim: 


Pani Władysławowa BelinasPra;, 
mowska, Kraków. 


W/strzaśnięty do . głebi żałobną 
wiadomością o śmierci Beliny, śwjeł 
hego, rycerską legendą opromienio. 
nego, dowódcy kawalerii I-szej Bry. 
gady, jednego z najdawniejszych to: 
warzyszów boju, proszę o przyjęcie 
najserdeczniejszych wyrazów wspól: 
czucia. 


Śmigły*Rydz, Marszałek Polski, 


444 kandydatów na posłów 


Najwięcej rolników, urzędników i nauczycieli 


(t) Prasa wczorajsza podała listę 
kandydatów na posłów, zgłoszonych 
w kolegiach wyborczych. Warto zapo- 
znać się z personalnym składem kan- 
dydatów, który w przybliżeniu da nam 
oblicze przyszłego Sejmu, Otóż w 104 
okręgach wyborczych zgłoszono 444 
kandydatów (tyle, ile było posłów w 
Sejmach sprzed 1955 r.). Pod wzglę- 
dem narodowościowym lista kandyda* 
tów wygląda następująco: 404 narod. 


polskiej, 27 nar. ukraińskiej, 9 nar. 
żydowskiej, 5 nar. ruskiej j 1 nar. ro* 
Syjskiej. Na 444 kandydatów jest 17 
kobiet, 


Największy procent stanowią rolni: 
cy — 138 kandydatów (51 proc.), daz 
lej idą urzędnicy (państwowi, samorzą 
dowi i prywatni) — 50 kand. (11 pro- 
cent), nauczyciele (szkół powsz, i śred= 
nich) — 55 kand. (8 proc.), 27 adwoka* 
tów (6 proc.), 15 właścicieli ziemskich 


Zebranie przedwyborcze 
pracowników P. Z. U. W. 


Wczoraj w sali gmachu P.Z.U.W. 
przy ul. Mochnackiego odbyło się 
branie pracowników P.Z.U.W., zorgas 


O.Z.N. Zebranie zagaił sekretarz Obe 


wodu mgr. Cichecki, po czym referat 
polityczny wygłosił red. Starzewski. 
Referent zwięźle, rzeczowo i z-dużą 
siłą argumentacji wykazał ścisły zwią: 
zek naszej polityki zagranicznej z pos 
lityką wewnętrzną i zobrazowawszy 
najaktualniejsze problemy tej polityk! 
oraz związane z nią sprawy ustrojowe, 
omówił ustosunkowanie się do nich 


Obozu « Zjednoczenia: Narodowego, je» 
go zadania, zenia i rolę, 

Zebrani w skupieniu į z dużym ża» 
interesowaniem wysłuchali wywodów 
prelegenta, darząc go po wygłoszeniu 
referatu oklaskami. Koleino “krótko 
przemówił mgr. Ciszecki, «apelując do 
żebranych, by Sławali w szeregach 
O.Z.N. i poszli wszyscy do wyborów. 
Tym samym apelem zamknał zebranie 
inspektor P.Z.U.W. Trzeszkows 
ski. 

Na zebraniu obecny był inspektor 
wojew. P.Z.U.W. inż. Czaplicki oraz 
wiceprezes O.Z.N. dr. Augustyn. 


Sojusz Mackiewicza 
z rabinem FRubimsiteinerm 


Warszawa, 15, 10. (Tel. wł. — |, r.) 
Donoszą z Wilna, że przebieg wybo= 
rów w kolegiach wileńskich przedsta- 
wiał się bardzo interesująco. Jak wia 
domo, przepadł w nich kandyd*t ży< 
dowski rabin Izak Rubinstein, pomi- 


mo, że wszedl on w porozumienie z 
red. Mackiewiczem ze „Słowa”, poles 
gające na tym, że Żydzi mieli oddać 
swoje głosy w okręgu 46 na p, Mace 
kiewicza, ą zwolennicy p. Mackiewicza 
í mieli poprzeć rabina Rubinsteina, 


Granica polsko-wegierska znajduje 
życzliwą ocenę w Paryżu 


Paryż, 15, 10. (PAT) Porozumienie 
niemieckoaczeskie w sprawie zaniecha: 
nia plebiscytu zrobiło w Paryżu duże 
wrażenie i zostało potraktowane jako 


| zapowiedź coraz dalej idącego zacie: 


Śnienia się stosunków politycznych i 


-gospodarczych między Niemcami a 


Czechosłowacją. 
Pod tym kątem prasa paryska trak: 


„tuje też sprawę zerwania rokowań w 


Komarnie, starając się ze swej strony 
' nie zajmować żadnego stanowiska, za 


równo w stosunku do Pragi, jak i do 
Budapesztu, į przytaczając jak najbar- 
dziej wszechstronnie wszystkie głosy 
czeskie į węgierskie w sprawie uksztal 
towania się przyszłej granicy. 

W szczególności sprawa granicy pol 
sko-wegireskiej i sprawa Rusi Podkar: 
packiej coraz życzliwiej jest omawiana 


I przez prasę paryską. 
„Le Temps", omawiając sprawę stwo 
rzenia wspólnej granicy polsko-wę: 
gierskiej, pisze, że jest rzecza możliwą, 
Ea e a 


iż rząd warszawski i budapeszteński 
mają na myśli przede wszystkim stwos 
rzenie bariery przeciw wszelkiej eks« 
pansji Rosji sowieckiej s 


Jakich obszarów domagają sie 
Węgrzy od Czechosłowacji 


Budapeszt, 15. 10. (PAT) Organ 
dowy „Esti Ujsag“ ogłasza dane lic: 
bowe dotyczące żadań węgierskich, 
przedstawionych na konferencji w Ko 
marnie. 

Deegacja węgierska zażądała odstą: 
pienia obszaru, liczacego 12.940 km 
i amieszkałego przez 1,030.000 mie 
ó Delegacja ska zapropo* 
nowała odstąpienie Węgrom teryto- 


rium o powierzchni 1.838 km kw., 
mieszkałego przez 105.000 mieszka 
ców. > 

Z zestawienia tego widać, jak wielka 
dysproporcja istnieje mię 
mi węgierskimi a stanowisi 
chów, którzy chcą uwzględnić tylko 
jedną siódmą żądań terytorialnych Wę 
grów i jedną dziewiątą postulatów w 
sprawie ludnościowej. 


+ (55 proc.), 14 prezydentów i burnj 
strzów miast, 13 rzemieślników, 13 in, 
żynierów, 12 dziennikarzy ,12 kupców, 
11 wojskowych (w sł. czynnej į w st 
sp.), 11 dyrektorów kas oszczędnościę 
wych, 10 księży, 10 dyrektorów szkól 
średnich, 6 przemyslowców, 6 lekarzy, 
5 dyrektorów i prezesów Izb Przem, 
Handl, i Roln., 5 wójtów, 5 notariuszy, 
5 kolejarzy (bez urzędników kolej), 
5 robotników, 4 ministrów, 5  górni: 
ków, 3 handlowców, 3 działaczy spor 
łecznych i 2 profesorów Uniwersytetu, 
Na inne zawody przypada 29 kandy: 
datów. 

Jeśli chodzi o wiek kandydatów, to 
waha się on w granicach 30—60 lat, 
chociaż nie brak i przeszło osiemdzit: 
sięcioletnich. Na ogół jednak przewa: 
ża „młodsza* generacja (30—45 lat), 
stanowiąc ok. 52 proc. (225 kand.) W 
wieku 30—35 lat jest 40 kand. w wie: 
ku 35—40 l, — 70 kand., najwięcej zaś 
kandydatów (123) liczy 40—45 lat, 


A) 
Ciepło w izbie i salonie 
Kiedy WĘGIEL RICHTER płonie| 


Górniczo-Przemysłowe T-wo Handlowa 
pl. Mariacki 5. 3740 


PTZ DT WZ 
ZAMACH SAMOBOJCZY NA TLE 
ZAWIEDZIONEJ MIŁOŚCI , 

(a) W dniu wczorajszym w polu 
dnie targnęła się na życie Z8:letnia Sa. 
bina Stein recte Groch, zajęta w cha 
rakterze kucharki przy uł, Boimów. 8, 


Zawarła ona znajomość z pewnym 
mężczyzną, zamieszkałym w Buda 
peszcie, a gdy znajomy ten, żonaty, 


przyrzekał, iż rozwiedzie się z żoną ~| 
Steinówna oczekiwała w najbliższym 
czasie jego przyjazdu. Podobno otrzw 
mała ona onegdaj od niego list, że;po| 
namyśle postanowił nie rozwodzić sl 
z żoną, czym tak przejęła się, iż*wy” 
piła znaczniejszą ilość jodyny alm 

stępnie brzytwą podcięła sobie gardło. 
Zwłoki. samobójczyni odstawiono d0 


Instytutu medycyny sądowej. ; 
ŚMIERĆ SKUTKIEM PORAŻENIA 
PRĄDEM ELEKTRYCZNYM 

(a) Wstrząsający wypadek wydarzył 
się wczoraj w południe w Sichowie. 
ÓW pewnej realności zerwał się drut 
anteny i zaczepił o przewody wysokie 
go napięcia. Przechodząca obok tej re 
alności 54-letnia Rozalia Denderysowa 
usiłowała ściągnąć drut i w tym mO 
mencie padła martwa skutkiem pors 
żenia prądem. 


Podziękowanie 
Komitet Opieki nad dziećmi polskimi W 
szkole powszechnej -w Łanach' k/Szczeteńy 
przy Zrzeszeniu Urzędników Banku CW 
krownictwa we Lwowie, składa tą droga 
podziękowanie Szanownej 
ażnicy „Atlas“ i Dytekcji Wy 
dawnictwa Zakladu Narodowego imienis 
Ossolińskich we Lwowie, za Rójny;dar Y 
postaci książck ofiarowanych dzieciom poi 
skim w Łanach, oraz Ńrmie Schex i Stenz 

za ofiarowane przybory szkolne, 


Dyrekcji K 


| 
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Niemiecki plan ograniczenia 
zbrojeń lotniczych 


Londyn, 15. 10. (PAT) Konscrwa: 
jywny „Yorkshire Evening News“ o+ 


Audiencje na Zamku 


Warszawa, 15. 10. (PAT) Pan 
Prezydent Rzeczypospolitej przyjąl 
żoraj delegacje naczelnej organi: 
ń techników w oe 
, jsobach esa — A. Tałfa, 
li-go wiceprezesa — |. Celińskiego i 
F, Bizowskiego, która zaprosiła Pa- 
na Prezydenta R. P. na pierwszy 
polski kongres techników. 

Poza tym Pan Prezydent R. P. 
przyjął gen. Romana Góreckiego, 
prezesa Banku Gospodarstwa Kra: 
jowego. 


L PIĘKNIE i PRZYJEMNIE 


podróżuje się kuframi 


PROPSTA 


MAGAZYN WYROBÓW SKÓRZANYCH 

Lwów, pl. Mariacki 3, tel. 215-85 

B. senatorowie niemieccy 
u p. premiera 


Warszawa, 15. 10. (PAT) Dnia 14 
śdziernika br. prezes Rady Mi 
gen, Sławoj-Składkowski przy» 


go traktowania 
kich na rynku pracy oraz bie: 
s] h. Pan Prem 


ne postulaty p: 


nie rozpatrzyć, 


Narada amb. Diugoszowskiego 
z ministrem Ciano 
Rzym, 15. 10. (PAT) Ambasador 
R.P, przy Kwirynałe Wieniawa<Dlugo: 
` szowski odbył rozmowę z ministrem 
spraw zagr, hr. Ciano. 


Odznaczenie dr. Charewiczowej 
i prof. Renckiego 
Warszawa, 15. 10. (Tel. wł. — 1. r.) 
IP, Prezydent odznaczył Złotym Kr 
żem Zasługi prof. dra Batowskiego, dr 
Łucję Charewiczową i prof. dra Rence 
kiego. 


Dar spółdzielni „Społem“ 

dla rodaków Zaolzańskich 

Warszawa, 15. 10. (Tel. wł.—1. r.) 
Pragnąc przyjść z pomocą ludności 
terenów zaolzańskich, pozbawionych 
artykułów spożywczych, k 
Spółdzielni „Społem“ dostarczył za 
pośrednictwem swych oddziałów w 
Cieszynie 40 wagonów różnych are 
tykułów spożywczych wartości ok. 
250 tys. zł. Artykuły te dostarczane 
są taborem samochodowym. 


DIY waw 
Złóż datek 

na IF. Q. M. 
OOO 


głasza sen 


ną wiadon 
zamierzonych jakoby no 
zycjach niemieckich -w. sr 
czenia zbrojeń powietrzr 
dziennika Ribbentróp prze: 
Hitlerowi 
plan _ angielsko-niemiec 
lotniczego, 


na temat 


opracowany w 


wzorowanego na 


niemieckim pakcie morskim, 


crnt-a 1935 r. 


©RE> 


Ka 


Hr. Csakiw Rzymie 


równie d 
najlepcze 
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Ņ Fopiew od czasugdy 
\ 2f poeznatam, Karo Shanck, 


S : od używam w ogóle przyprojy do kawy. 
tak praktyczne, przy czym 


Kostki są 
kawa smakuję zawsze 
do 
czególnie do najlepszej należy 


Dletego 


'ażdej kawy naw: 


Włochy w dalszym ciągu będą popierać 
postulaty węgierskie 


Rzym, -15. 10. (PAT): Wczoraj o g. 14 | z ministrem spraw zagr. hr. Ciano, — l 


przybył do Rzymu samolotem szef ga: 
binetu węgierskiego ministra spraw za 
granicznych hr.  Csaki, Wkrótce po 
zie udał się on do pałacu Chi< 

odby!: 2:godzinna rozmowę 


Przewidywana jest również audiencja 
hr. Csaki u Mussoliniego, 

Pobyt hr. Csaki w Rzymie oraz roz- 
mowy przeprowadzane przezeń stoją 
w bezpośrednim związku z zerwaniem 


Dwie koncepcje rozwiązania 


konfliktu wegiersko-czeskiego 


Rzym, 15. 10. (PAT) Tutejsze koła 
węgierskie informują, że w toku r 
mów, przeprowadzo! w "Rzymie 
przez min.. Csaki, żać miano 
dwie koncepcje rozwiązania sytuacji 
stworzonej przez zerwanie rokowań 
czesko<węgierskich, ‘Pierwsza z nich 
polegała na zwołaniu konferencji 4-ch 
mocarstw we Włoszech, przy czym ja- 
ko miejsce konferencji wymieniany 


Wenecję, Druga koncepcja zaś polega: 
la, na konsultacji niemiecko»włos 
podjęciu rokowań czeski 
nowych warunkach, b: 
jających postulatom węgierskim. 

W wyniku rozmów, przeprowadzo+ 
nych w Rzymie przez min. Csaki prze: 
ważyła druga koncepcja. W rezultacie 
nie przewiduje się tu zwołania konfe- 
rencji czterech dla sprawy węgierskiej. 


rokowań czesko<wegierskich w Ko- 
marnie. Rozmowy hr, Csaki komentos 
wane są jako dowód zaufania Węgier 
do Włoch oraz jako wyraz solidarno: 
ści wlsko<węgierskiej. 

W kołach dobrze poinformowanych 
panuje przekonanie, że Włochy w dals 
szym ciągu będą popierać interesy Wę 
gier bez względu na wydarzenia, jakie 
nastąpią, Decyzja rządu węgierskiego, 
która przerwała rokowania, uważana 
jest za całkiem usprawiedliwioną, Za: 
zają tu, że Węgry nie mogą roko- 
wać z Czechami, które wciąż znajdują 
się pod bronia. 

Wobec obecnej 
opinia włoska 
spokój 

Rzym, 15. 10. (PAT) Wieczorem mie 
nister Csaki przyjęty został w pałacu 
weneckim przez Mussoliniego, 


poważnej sytuacji 
zachowuje całkowicie 


Krwawa bitwa powstańców węgierskich 
z oddziałami wojsk czeskich 


Budapeszt, 15. 10.' (PAT) We- 
gierska Agencja Telegraficzna donos 
si: Czesi byli zmuszeni skoncentro= 
wać poważne siły, ażeby stłumić j 
wrzenie, które przedstawiano jako 
nic nie znaczące incydenty. Sami Cze 
si stwierdzając, iż s 

w pobliżu Munkacs doszło do 

formalnej bitwy pomiędzy woj- 

skiem a liczną grupą powstań- 
ców. Bitwa ta trwała kilka go- 


dzin. 
Prócz silnych oddziałów wojska i 
żandarmerii, Czesi byli zmuszeni u< 
ruchomić trzy samochody pancerne, 
Trudno jest wobec tego mówić „o in: 
cydentach granicznych, tymbardziej, 
iż Munkacs jest położony w odle= 
głości 25 kim. od granicy węgier: 
skiej. 
W końcu wycofali się Czesi, po- 


nieważ inne oddziały powstań- 

ców zagroziły im na tylach. 

Według opowiadania uchodźców, 
codziennie zdarzają się wypadki, iż 
zrozpaczeni ludzie atakują na Rusi 
Podkarpackiej żandarmów i oddzia: 
ły wojska, pilnujące linii kolejowej 
i dworców. 

Ludność słowacka i ruska sym= 

patyzuje.z powstańcami į udzie= 

la im popatcie w wszelki możiie 
wy sposób. 

Budapeszt, 15. 10. (PAT) W ko: 
łach węgierskich dobrze poinformo- 
wanych zwraca się uwage, że mimo, 
że rząd wegi 
by zapewnić spokojna atmosferę 
podczas trwania pertraktacyj, Czesi 
właśnie w. tym czasie zgrupowali 
swoje wojska nad granicą węgier- 
ską na terytorium czysto węgierskim, 


Mobilizacja na Węgrzech 


Budapeszt, 15. 10, (PAT) Rząd ws- 


ierski wydał szereg zarządzeń, które | 


gi 
uznał za konieczne po zerwaniu roko: 


Karabiny maszynowe 
na granicy czesko-węgierskiej 


Budapeszt, 15, 10. (PAT) Ag. Telegr. 

egierska w związku z wrzeniem na 
terenach Czechosłowacji, zamieszka: 
łych przez Węgrów i na Rusi Podkar- 
packiej, kategorycznie zaprzecza twier< 
dzeniom czeskim o pogwałceniu granic 
Przez Węgrów, stwierdzając, iż grani: 
<a czeskowegierska jest obstawiona 


przez Czechów wojskiem. Przed. 
się grup uzbrojonych "nawet nieli 
nych przez granicę, bronioną przez odz 
działy wojska zaopatrzone xy karabiny 
maszynowe, byłoby po prostu cudem. 
iż starcia 
kim miały miejsce w 
odległości 20 do 30 km od sranicy- 


zerwaniu 


wań w Komarnie. Przede ystkim 
rząd zatroszczył się o zabe: enie 
wojskowe granicy, na której Czecho: 
ja zgromadziła niemal całą swą 
Poza tym rząd zawiadomił o 

rokowań mocarstwa — Sy: 
gnatariuszy układów monaci 
oraz Polskę. ` 

Po południu rada minist: 
się na nad: jne pos 
omówienia konsekwencji sytuacji, wy. 
wołanej przez nieprzejednane stanowi= 
sko Czechosołwacji. 

Budapeszt, 15. 10, (PAT) W piątek 
wieczorem rząd wegierski powołał pod 
broń pięć roczników. Ogłoszenie o po- 
wołaniu nastąpiło po 3 i pół godzin- 


! nych obradach gabinetu. 


ski uczynił wszystko, 


chcąc w ten sposób wywrzeć presję 
na rząd węgierski. 

Radio bratysławskie jeszcze przed 
zakończeniem  pertraktacyj nadało 
audycje, której treść pozostawała w 
sprzeczności z oświadczeniem dele- 
gatów o ich przyjaznym nastawieniu 
wobec Węgier. Audycja miała na 
celu przedstawienie potęgi "wojsko 
wej Czecho-Słowacji i gotowości are 
mii czeskiej do obrony granic oraz 
zawierała wiele celowych kłamstw, 
spośród których największe oburze: 
nie wśród społeczeństwa weęgierskie- 
go wywołało twierdzenie radiostacji 
Lratysławskiej, jakoby ludność po- 
łudniowego pogranicza Czecho-Slo« 
wacji była ludnością słowacką zma: 
dziaryzowaną w ciągu wieków przez 
Wegrów. 

Rząd węgierski odwołując się da 
drogi miedzynarodowej, nie ma za: 
miaru czekać 3 miesiące, ale będzie 
domagać sie natychmiastowego roz- 
strzygnięcia sprawy. W rzenie wśród 
społeczeństwa węgierskiego, które 0- 
słainio okazało tyle cierpliwości, jest 
tak niepokojące, że rząd będzie mu- 
siał poczynić kroki, które wpłynęły: 
by na uspokojenie opinii publicznej 
a mianowicie bedzie musiał odwołać 
sie do armii, która w pogotowiu bę- 
dzie oczekiwała decyzji. 

Wystawienie tej armii na nową 
próbę cierpliwości mogloby pociąge 
nąć za soba jak najgorsze skutki, 
PR PYTAC A 

(a) Samochód, prowadzony przez 
Konstantyna Sokołowskiego, zamiesz= 
kałego w Rawie Ruskiej, najechał wczo 
raj późnym wieczorem na wóz tramywa 
jowy linii „8“ 
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Dokonująca się w naszych oczach, 
przy wybitnym współudziale Polski, 
Erzebudowa Europy środkowej, jest 
zjawiskiem, które ma znaczenie nie 
tylko dla doraźnych interesów tego 
czy innego narodu, ale zaważy ona 
silnie na całym rozwoju historii eu- 
ropejskiej. Zdają sobie z tego spra- 
wę wszyscy, to też zarówno Polska, 
jak Niemcy, Włochy a także Fran: 
cja i Anglia, śledzą z naprężeniem 
ostatni akt sprawy czeskiej, rozgry- 
wający się obecnie nad Dunajem. 

Zerwanie rokowań w Komarnie 
było, niestety, do przewidzenia. Czee 
si — pomimo ciężkich doświadczeń 
— niczego nie zapomnieli i niczego 
się nie nauczyli. Zastosowali znowu 
swoją dotychczasową metodę zwle- 
kania i wykrętów, a wreszcie drobs 
nych ustępstw, które nikogo nie moe 
ga zadowolić. Budapeszteński dziene 
nik rządowy „Fueggetlenseg" traf- 
nie charakteryzuje taktykę  partne- 
rów czechosłowackich jako nieprzye 
zwoity targ, w którym niesumienny 
sufler doradza: 

„jeżeli jesteście winni 100 florenów, 

a wierzyciele domagają się ich, to za- 

ofiarujcie 10, Być może, zniechęcą 

wię i będziecie mogli dojść do porozu- 
mienia na połowę”. Lecz nie jest to 
sposób prowadzenia rokowań między, 
narodowych, nie jest to mełoda stwo- 
rzenia przyszłych dobrych stosunków. 

Za dług w wysokości 100 florenów doz 

magamy się 100 florenów, a nie 200. 

Z nami nie można czynić likwidacyj są- 

dowych, z nami nie można targować 

się do nieskończoności, Z nami należy 
mówić wprost, otwarcie i szczerze, Wal- 
czymy o sprawiedliwość, tylko o spra- 
wiedliwość, a czynimy to nie tylko na 
naszą rzecz, lecz łakże na rzecz wszyste 
kich, na rzecz pokoju europejskiego, 
ponieważ nie ma pokoju bez sprawie- 
dliwości, Pragnie się oszukać į sfałszo« 
wać sprawiedliwość. Chcemy jednak 
walczyć o nią ze wszystkich naszych sił 

i wszystkimi środkami, jeżeli to możli- 

we — argumentam; i bronią ducha, a 

jeśli to będzie konieczne, ło i pazura- 

mi. Ten naród nie chce więcej znosić 

-niesprawiedliwości, łaknie on sprawie, 

dliwości, chce jej i zdobędzie ją. 

_ Rząd i naród węgierski jest zdecy- 
dowany na wszelkie ostateczności, 
aby odzyskać utrącone ziemie z więk 
madiarską, oraz wspólną gras 
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nicę z Polską na Rusi Podkarpace 
kiej. W tych dążeniach Węgrzy. maz 
ją za sobą argumenty historyczne, 
etnograficzne i geograficzne, oraz po 
parcie państw zainteresowanych. 
Podkreślić tu należy, że ostatnią ak- 
cję dyplomatyczną na rzecz swoich 
słusznych interesów rozpoczęli Wę- 
grzy od wizyty hr. Csaky, szefa ga: 
binetu budapeszteńskiego ministerst- 
wa Spraw zagranicznych — w War- 
szawie; później dopiero nastąpiła in= 
terwencja hr Csaky w Rzymie oraz 
interwencja b. premiera  Daranyi 
w Monachium u kanclerza Hitlera. 
Polska jest najmocniej zaintereso* 
wana w przebiegu sprawy węgiersko= 


god suw m 


A A 
a >. a I Z 
DAJĄ wozie ZUŻYCIA PRĄDU, 
„DEMONSTRUJE 1 SPRZEDAJE, . 
NA DOGODNYCH W, r 


Firma FOT-ABO-RAD 


czeskiej. Pomimo dwudziestu lat 
propagandy czechofilskiej,  uprawia- 
nej przez Stronnictwo Narodowe i 
przez Ludowców, dziś już upo= 
wszechniło się w naszej opinii prze 


konanie, że naturalnym  sojusznie 
kiem Polski są przede wszystkim 
Węgry. Sprawa wspólnej granicy 


polsko*węgierskiej, mającej ogromne 
znaczenie geopolityczne, wysuwa się 
na czoło zagadnień aktualnych. Bez 
zdenerwowania i z pelnym zaufa: 
niem do naszej polityki zagranicznej 
oczekujemy chwili, w której polskie 
i węgierskie sztandary powitają się 
na karpackich przełęczach. Tak było 
przez wieki i tak musi być znowu. 
Popularne przekonanie, że histo- 
ra się powtarza — zawiera część 
prawdy. Nie powtarzają się w ciągu 
d w identyczne układy słosune 


Nobłiwe skandale 


maszych czasów. 


1915 | 


25 lat temu, 10 października 


Widzimy więc, że skandale kosztu: 


toku rankiem o godzinie 9-tej prezys ı ją porządnie. I sądzę, że prezydent 


dent Stanów Zjednoczonych, biorąc 
za świadków licznie zgromadzonych 
w Białyn Domu i dostojnych gości, 
pocisnął pewien guzik.. W tymże sas 
mym momencie w Panamie rozległa 
się silna detonacja i wody oceanu Spos 
kojnego i Atlantyku połączyły się ze 
sobą, 40.000 kg. dynamitu zrobiło swos 
je... 40.000 kg. dynamitu ziściło wresze 
cie 400-letnie marzenia ludzkości, ma» 
rzenia Karola V, Filipa Il, Nelsona, 
Humboldta, Goethego: Kanał Panam- 
$ki był już przebity. 


Naturalnie, nic można mówić o Pa» 
namskim kanale, przemilczając pa< 
namski skandal, Powstałe w r. 1879 z 
Inicjatywy inżyniera francuskiego Les= 
seps'a Towarzystwo budowy kanału 
Panamskiego, dysponujące jeanym imiz 
liardem franków, nie przewidzi 
przy układaniu planu — wszystk 
trudności, jakie mogły się w czasie buz 
dowy  nastręczyć: nie przewidziało 
febry i gorączki, które zżerały przy 
robocie masę ludzi, nie przewidziało 
różnych afer korupcyjnych, różnych 
przekupstw.. I dlatego właśnie skane 
dal i kanał Panamski kosztował 4.5 
miliarda franków podczas, gdy n. p. 
|sam kanał Suezki 380 milionów, a każ 
inał cesarza Wilhelma również bez 
(skandalu 156 milionów! 


Stanów Zjedn., pociskając 25 lat tes 
mu w Washingtonie ów taster, który 
łączyło z Panamą 400 km. specjalnych 
instalacyj, myślał nietylko o realizo= 
waniu się w tej chwili marzenia ludze 
kości, ale i o skandalu, jaki inne ma: 
rzenia wywołały, 

Jedna tylko pociecha, ale bardzo duz 
ża: kanał Panamski, bez skandalu czy 
ze skandalem, stał się rzeczą superz 
użyteczną: primo — skrócił o 8.000 
mil drogę obiegającą przed jego utwos 
rzeniem przylądek Horna a wynoszą: 
cą 13.000 mil morskich; secundo — 
stał się przez to wielce znaczący pod 
względem handlowym, politycznym i 
strategicznym dla całego świata, A poz 
za tym, mój Boże, obchodząc dziś 
25zlecie przebicia kanału Panamskiego, 
możemy skandal z nim związa= 
ny za skandal nobliw ostatecznie w 
tym wypadku, wielki ecl uświęcił spó 
soby jego realizacji, 

Inaczej przedstawiają się skandale, 
wynikające z realizowsnia idei nobli- 
wych, lecz nie tylko ! tecznych, 
ale i dzięki metodzie, z jaką się je reż 
alizuje, wręcz szkodliwych. Myślę o t. 
zw. Nagrodzie Pokojowej Nobla, tej, 
którą tamtego roku dano Karolowi 
Ossietzky'emu. 

Sam fakt założenia tej nagrody mos 


nR 
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mam LWÓW, PL. MARIACKI 9 
początek ul. Rutowskiego z: 


ków i takie same zespoły faktów, ale 
pewne dążności i możliwości powra* 
cają ze zdumiewającym uporem. 
O ile snucie bezpośrednich analogii 
historycznych jest ryzykowne i prze< 
ważnie zawodne, o tyle obserwacja 
nawrotów do zasadniczych tenden* 
cyj zgeopolitycznych odsłania częścio 
wo dalszy bieg wydarzeń. 

W Europie środkowej istniało 
zawsze i nadal istnieć musi mocarste 
wo odgrywające role politycznego 
inicjatora. Takim mocarstwem było 
zrazu królestwo Jagiellonów, a na- 
stępnie cesarstwo Habsburgów aż 
do wojny światowej. Po r. 1918 rys 
walizacja czeska utrudniła Polsce 
PREZES FEAE 
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spełnianie właściwej roli w centrum 
Europy; rozpad Czecho:Słowacji 
otwiera przed nami nowe, do starych 
tradycyj nawiązujące widoki i mo- 
żliwości. Pozbawienie Rosji nadziei 
na bezpośrednie wpływy w krajach 
środkowoseuropejskich, skrócenie o 
200 klm, granicy z niepewnym są* 
siadem czeskim i uzyskanie wspóle 
nej granicy z wypróbowanym w naj- 
cięższych przejściach sojusznikiem 
węgierskim — oto najoczywitsze ko- 
rzyści z opanowania przez Węgry 
Rusi Podkarpackiej. 

Huczek, ~ robiony przez prasę 
ukraińska i przez niektóre dzienniki 
polskie dokoła autonomicznej „re- 
publiki karpato<ruskiej* jest akcją 
sztuczna i pozbawioną politycznego 
sensu. Nędzny, nie posiadający wa+* 
runków do życia, górzysty pas kra: 


że uchodzić za dobry witz: twórca Nas 
grody Pokojowej był bowiem nikim 
innym tylko współtwórcą przemysłu 
wojennego! Jeden paradoks pociąga 
za sobą jnne... 

Horling norwèski z tytułu tej nas 
grody otrzymuje po prostu prawo do 
mieszania się w sprawy wewnętrzne 
poszczególnych państw. Więcej nawet: 
jak wykazał fakt przyznania Pokojo* | 
wej Nagrody Nobla Karolowi Osietze 
ky'emu — Horling norweski uzyskał 
nawet prawo aktywnego zajmowas 
nia się zatargami poszczególnych 
państw z ich własnymi obywatelami. 
I to w dobie likwidowania wszędzie 
macek t. zw. agentur obcych.. Paras 
doks, paradoksy... Przyznanie nagros 
dy Osietzky'emu poprzedziła i zakoń: 
czyła ogromna wrzawa, i ogromna proz 
paganda z pod wiadomego, młotossiere 
powego znaku... I oto ktoś, kogo wła: 
sne państwo i własne społeczeństwo 
uważało, powiedzmy łagodnie, za de- 
struktora, a działalność jego za anty: 
państwową i niszczycielską, otrzymał 
odznaczenie z rąk ludzi obcych wias 
śnie za tę działalność, Tak więc zbro: 
dnia polityczna Osietzky'ego, za którą 
pokutował on w własnym kraju, stała 
się podstawą do nadania mu nagrody. 
Tak więc idealistycznie pomyślana Na» 
groda Pokojowa Nobla stała się pod: 
stawą do paradoksalnych i skandalicz: 
nych rozgrywek politycznych... Stała 
Się podstawą do zbierania się komisji 
kwalifikacyjnej dziwnego autoramen: 
tu „która. wydaje patenty na dobrych 
obywateli.. obywatelom obcych. 
państw. : 

Pomijając sprawe pacyfizmu, supere || 


ju, prędzej czy później powróci do 
"Węgier. Sądząc z alarmujących wie- 
i o krwawych zamieszkach na Ru+ 
si Podkarpackiej, los jei zostanie 
wkrótce rozstrzygnięty, a jej przys 
należność do Korony św. Szczepana 
będzie na wieki utwierdzona, 7 
Przyszłość stosunków polsko-wę: 
gierskich stała się najmodniejszym 
tematem rozważań politycznych, 
zwłaszcza w prasie warszawskiej i 
wileńskiej. Przy tej okazji snuje się 
rozmaite analogie historyczne i wys 
prowadza się wnioski dla dz zej 
polskiej polityki zagranicznej, która 
miałaby tworzyć jakiś nowy blok 
ideologiczny. Otóż sprawa ta wy« 
maga dużego krytycyzmu. Polska 
zawsze na blokach ideowych źle wy- 
chodziła. Nawet w sprawie węgier* 
skiej, gdy Zbigniew Oleśnicki wmie: 
szał Polskę — ze względów ideowo» 
religijnych — w niepotrzebną wojnę 


z Turcją, skończyło się katastrofą 
warneńską. Również katolicki blok 
Wazów z Habsburgami wyszedł Pol 


sce na szkodę. Niewątpliwie, każde 
mocarstwo musi posiadać pewną 
ideę, która nadaje kształtu i wyrazu 
jego celom, ale idea ta musi przyno” 
sić pożytek własnym interesom tego 
mocarstwa, a nie rujnować je dla 
idei, z której korzyść praktyczna 
wyciągną inni. O tych doświadczee 
niach i zasadach musimy pamiętać, 
myśląc o przyszłości. O ile nieszczę: 
ściem byłoby wplątanie Rzeczypo- 
spolitej w jakiś blok masoński i lis 
beralno-demakratyczny, o tyle każde 
inne perspektywy „blokowe“ należy 
traktować z rezerwa. Jest wielką za: 
letą naszej polityki zagranicznej, że 
tej rezerwy skrupulatnie przestrzega. 
Mocarstwo nie może iść w bloku 
zorganizowanym przez kogo innego, 
tylko organizować nowy blok. 
idzie i na to czas. 
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pacyfizmu i nie dyskutując wcale nad 
tym czy jest on ideą ludzkości czy 
tylko sloganem bez pokrycia, powtas 
rzanym przez pewne ugrupowania pos 
lityczne zupełnie apacyfistyczne — 
możemy powiedzieć spokojnie, że Por 
kojowa Nagroda Nobla jest nie tylko 
poronionym pomysłem, lecz i skandas 
lem, który nie ma nic wspólnego ze 
słowem „nobliwy”*... 


Słusznie też pisze M. J. Wielopole 
ska w jednym z pism warszawskich: 


„Wola testatora to jeszcze nic prawo wie! 
czyste i niezłomne. Można ją zaktualizować, 
gdy w kawalkadzie dziejów, bieg zdarzeń 
uczynił ją anachronizmem. Była wieków 
w Meksyku uchwalona fundacja militarna, 
wypłacająca pensję generalską figurze Św. 
Antoniego Padewskiego w  Guadelupic, 
którcj tę rangę wojskową nadano, Dziś 
niema nietylko funduszu ale nawet figury... 

Nagrodę Pokojową Nobla. możnaby też 
przeznaczyć dla tych naprzykład, którzy 
największe wykażą zasługi w walce z beze 
robociem — tembardziej, że nietylko cha: 
rakter ale i celowość Nagrody Pokojowej, 
jak i nagrody Cnoty (prix Montyon) oka* 
zała się chimerą, Od lat 40, to jest od daty 
ustanowienia Nagrody Pokojowej Nobla, 
mnożą się tylko zbrojenia, a nieprzeliczone 
wojny małe i wielkie przeorały świąt — 
Prix Montyon ząś liczy sobie przeszło 100 
lat — i co? jakiż skutek tych odznaczeń? 
Cnoty coraz mniej, a zbrojeń coraz więć 
cej.m" 


+ » + 


Skandale są kosztowne, Skandale 
są czasem użyteczne, Ich użyteczność 
polega na tym, że w pewnym momen’ 
cie opinia publiczna woła: „stop“ i ba* 
czniej już patrzy na palce różnych 
członków różnych Towarzystw... To 
też jest coś warte... 


== 


„DZIENNIK POLSKI" poniedziałek, 17 pa 


iernika 1935- 


ŻYCIORYSY KANDYDATÓW 0. Z. N. WE LWOWIE 


Dr Bronisław Wojciechowski 


Dr Bronisław Wojciechowski uros 
dził się 1 stycznia 1894 roku we wsi 
Wygiełzów woj. łódzkie. 

Fo ukończeniu szkoły średniej wstąż 
pił w 1912 r. na Uniwersytet w Kra: 
kowie. 

Od czasów szkolnych należał do ore 
ganizacji niepodległościowej „Zarześ 
wie", do tajnego skautingu i kontynuo 
wał robotę niepodległościową w czas 
sie studiów uniwersyteckich. — W 
Krakowie należy do przywódców ru» 
chu zarzewiackiego i bierze czynny 
udział w pracy wojskowej Polskich 
Drużyn Strzeleckich. 

Wybuch wojny zastaje go w Króle» 
stwie. W jesieni 1914 roku uzyskuje 
kontakt z pierwszymi oddziałami Les 
gionów Polskich, maszerującymi pod 
Warszawę, po czym wstępuje do siuże 
by frontowej w 2 Pułku Ułanów Le» 
gionów Polskich. Przebywa całą kam» 
panię Legionów, początkowo jako sze» 
regowicc, po tym jako wachmistrz i 
dowódca plutonu w 5 szwadronie 
2 P, Ul, i pełni służbę bez przerwy w 
swoim oddziele do lutego 1918 roku, 
t. j do momentu rozbrojenia stacjono» 
wanego podówczas w Synowódzku 
Wyźnym 2 Pułku Ułanów. 

Przed internowaniem wymaszerowus 
je wraz ze swoim plutonem do Bory» 
sławia, gdzie jednak po kilku tygo* 
dniach zostaje wraz z ukrywającymi 
się legionistami aresztowany przez 
żandarmów austriackich. — Skazany 
na osadzenie w obozie jeńców w Żura» 
wicy, uchodzi z rąk ndarmów ji ue 
krywa się we Lwowie, a potem w 
Królestwie. 

W listópadzie 1918 roku zgłasza się 
do służby w 9 Pulku Ułanów, organie 
zowanym przez byłego swego dowód» 
cę z Legionów rotmistrza Józefa Due 
nih:Borkowskiego — i w stopniu pods 
porucznika dowodzi początkowo plus 
tonem, następnie szwadronem w 9 Pul 
ku Ułanów. Bierze udział w ciężkich 
walkach z Ukraińcami na odcinku Kry 
sowice— Mościska, Należy do oddzia: 
łów; które 24 grudnia 1918 r. przerwa” 
ly front ukraiński na linii Lubień— 
Stawczany— Lwów i w dniu 25 grudnia 


1918 r. w składzie 9 Pułku Ułanów 
wmaszerowuje do Lwowa, Następnie, 
po wycofaniu 9 Pułku Uł. ze Lwowa, 
odchodzi z powrotem do Krysowic, 
biorąc udział we wszystkich walkach 
grupy rotmistrza Borkowskiego, mają: 
cych na celu osłonę linii kolejowej, łą: 
czącej Lwów z Przemyślem, na odcin» 
ku Medyka—Mościska—Sądowa Wi- 
sznia, 

Po rozbiciu Ukraińców w wielkiej 
ofensywie w lecie 1919 roku, 9 Pułk 
Ułanów, a wraz z nim i podporucznik 
Wojciechowski, przechodzi na front 
bolszewicki na Wołyń. ” 

Odtąd, bez przerwy, podpor. Woj: 
ciechowski walczy w 9 P. U., w czas 
sie ofensywy. kijowskiej, w czasie ode 
wrotu i w ponownej zwycięskiej ofen- 
sywie, która zakończyła wojnę pol- 
skosbolszewicką w jesieni 1920 r. 

W 1921 r. przechodzi do rezerwy w 
stopniu rotmistrza, odznaczony za trus 
dy bojowe orderem Virtuti Militari i 
krotnie Krzyżem Walecznych. 

W tym czasie, w okresie demo5ili= 
zacji 1921 r. Bronisław Wojciechowski 
uzyskuje stopień doktora praw na U= 
niwersytecie Jagiellońskim w Krako- 
wie, a następnie rozpoczyna pracę zaz 


wodową w Sp. Akc. „Gazolina”, gdzie 
wkrótce otrzymuje prokurę, a w 1927 
roku zostaje członkiem Zarządu tej 
Spółki. W 1925 r. zostaje przeniesio= 
ny wraz z Centralą S. A. „Gazolina” 
do Borysławia, gdzie daje się poznać 
jako wybitny organizator społeczny 
na tym terenie į uzyskuje sobie wkróte 
ce zaufanie tamtejszego społeczeń* 
stwa. 

W 1927 roku organizuje wybory sā- 
morządowe w Borysławiu i wybrany 
zostaje radnym miasta Borysławia, a 
niedługo po tym członkiem Wydziału 
Powiatowego w Drohobyczu. Równo: 
cześnie piastuje godność prezesa Zwią 
zku Legionistów w Borysławiu, który 
to Związek staje się ośrodkiem inicja= 
tywy społecznej Zagłębia Naftowego, 
— oraz wydaje pismo lokalne „Echo 
Zagłębia Naftowego”, 

W marcu 1928 r. kandyduje ao Sejmu 
i zostaje wybrany posłem z Okręgu 
Stryj-Drohobycz. Po raz drugi zo 
staje posłem w 1930 r. — a po raz trze- 
ci w roku 19. 

W Sejmie lacza się pracą w wies 
lu komisjach, zabierając wielokrotnie 
głos w sprawach gospodarczych, szczes 
gólnie w sprawach przemysłu naftos 


l 


wego, którego jest obrońcą i orędow» 
nikiem. W kadencji ostatniego Sejmu, 
należąc do Komisji Budżetowej, roze 
szerza swoje zainteresowania na za 
gadnienia polityczne i narodowościo: 
we, a referując budżet Ministerstwa 
Spraw Wewnętrznych, wybija się swo» 
im odważnym wystąpieniem w sprawie 
ukraińskiej, — a zdemaskowaniem roli 
Metropolity Szeptyckiego i rozpolity+ 
kowanej cerkwi grecko = katolickiej 
zjednywa sobie olbrzymią popularność 
w całym społeczeństwie ziem południo 
wo:wschodnich bez różnicy przekos 
nań politycznych, 

Ten głos posła Wojciechowskiego, 
który rozbrzmiał wtedy z trybuny Seja 
mowej, wlał otuchę w serca rodaków, 
rozrzuconych po całej Ziemi Czerwień 
skiej i przyczynił się do odbudowania 
psychicznego frontu polskiego w wals 
ce z naporem ukraińskim. 

Od roku 1952 dr Wojciechowski 
mieszka stale we Lwowie i jest prezes 
sem Okręgu Związku Legionistów, a 
od marca 1938 r. wiceprzewodniczą” 
cym Obozu Zjednoczenia Narodowe: 
go we Lwowie, należąc do czynnych 


organizatorów Obozu i biorąc udział 
w życiu społecznym i gospodarczym 
miasta. 


Oprócz odznaczeń wojennych dr B. 
Wojciechowski posiada Krzyż Niepow 


dległości į Złoty Krzyż Zasługi. 


Dr Stanisław Ostrowski 


Urodzony 29 pażdziernika 1892 z 
ojca Michała, uczestnika powstania z 
1863/4 i sybiraka. Uczęszczał do szkó 
powszechnych į gimnazjum Vego we 
Lwowie, gdzie w r. 1912 złożył egzae 
min dojrzałości. W r. 1912 wstąpił na 
Wydział lekarski Uniwersytetu J. K, 
we Lwowie. Od r. 1908 członek Orga 
nizacji Młodzieży Narod. po czym w 
r. 1912 wstępuje do Związku Strzel., 
gdzie ukończył szkołę podoficerską i 
niższą szkołę oficerską. W dniu 3 siere 
pnia 1914 zgłasza się do służby w Le« 
gionach Polskich. Przydzielony do 
I brygady przechodzi kampanię frons 
tową, po czym zostaje przydzielony do 
służby pomocniczej w formacjach za* 
pasowych. 


Po pokoju brzeskim zostaje pizcz 
władze wojskowe austriackie intetngo 


wany w 41 p. piechoty, a s 
przedstawiony do Komisji Rewizyjnej 
zostaje 15 kwietnia 1918 uznany jako 


niezdolny do służby wojskowej. Po 
zwolnieniu kontynuuje studia lekar: 
skie, po czym w nocy z 31 paźdz. na 
1 listopada 1918 staje w szeregu obroń 
ców Lwowa, Przydzielony do Szpitala 
polowego w Stryju, następnie zostaje 
mianowany naczelnym lekarzem pułku 
w dywizji litewskosbiałoruskiej na 
froncje północnym. W r. 1920 zostaje 
przydzielony do oddziałów Małop. 
Armii Ochotniczej jako naczelny les 
karz pułku, po zakończeniu walk z bol 
szewikami przechodzi do formacji po: 


Aleksander Semkowicz 


Urodz, 17 czerwca 1885 r, w Tłustem 
pow, Zaleszczyki. Pochodzi z rodziny, 
która dała krajowi ludzi zasłużonych 
w nauce polskiej, pracy społecznej i 
narodowej. Do szkół uczęszczał we 
Lwowie, po czym jako stypendysta 
b. Wydziału Krajowego odbył praktyż 
ię zawodową w introligatorstwie, praz 
cując przez 6 lat w największych zaz 
kładach w Niemczech į uzupełniając 
studia swe w Król, Akademii Graficz= 
nej w Lipsku. Po powrocie do kraju w 
1 1911 założył największą wówczas na 
ziemiach polskich  introligatornię Za» 
kładu Nar. im, Ossolińskich, którą kie 
rował do r. 1917. W listopadzie 1918 r. 
zgłosił się do służby w Wojsku Pole 
skim, w której pozostawał do paździer 
nika 1919 r. jako kierownik archiwum 
Map. oddz. kartograficznego (we ILwos 
Wie i Przemyślu). W 1920 r. otworzył 
własny zakład introligatorski, który w 
krótkim czasie rozwinął do pierwszo: 


| 


rzędnej placówki w kraju, Za prace ars 
tystyczne otrzymał złoty medal na P. 
W. K. w Poznaniu, srebrny medal od 
Ministerstwa Przemysłu į Handlu, os 
raz złoty medal na niedawno odbytej 
Międzynarodowej Wystawie Rzemio* 
sła w Berlinie. Jako wybitny bibliofil 
brał czynny udział w krzewieniu biz 
bliofilstwa w Polsce, należał do Rady 
bibliofilskiej w Warszawie, oraz napi- 
sał szereg rozpraw zawodowych ; bi- 
bliofilskich. Za dzieło z zakresu biblio 
grafii „O wydaniach Mi 
ciągu stulecia" (Lwów 19. 
kademia Umiejętności mi: 
współpracownikiem Komisji 
literatury polski 
Poza czynnościami 
brał czynny i żywy udzi 


historii 


zawodowym. 
iw pracy spo 


lwowskiego, który w krót 
rozwinął się w najpotężniejszą 


organie 


Już za kilka dni 


rozpocznie się ciągnienie Isej klasy, | wienia załatwia się odwrotnie, Konto 


Jeszcze dziś należy nabyć los w znanej 
że szczęścia kolekturze J, Wolanow, 
Warszawa, Marszałkowska 154. Zamó- 


P, K. O. 18-814. Pamiętajcie 
stale wzbogacał 


Wolanow 
3797 


zację rzemiosła polskiego w wojewódz 
twie. Jako prezes Związku rozwija bar 
dzo ożywioną działalność na terenie 
rzemiosła i mieszczaństwa polskiego, 
organizując zjazdy i zebrania rzemieśle 
nicze j mieszczańskie. Z chwilą założe: 
nia O. Z. N. powołany został do Tyme 
czasowego Prezydium Okręgu liwow= 
skiego i zaraz w początkach istnienia 
Obozu współorganizował Wielki 
Zjazd Gospodarczy Młp. Wsch. Obec- 
nie jest członkiem Rady Okręgowej 
O. Z. N., członkiem Okręgowego Biu: 
ra Studiów i- przewodniczącym komie 
sji rzemieślniczej, W Sekretariacie Pos 
rozumiewawczym P., O. S. prowadzi 
sekcję gospodarczą miejską i jest 
członkiem Komitetu Wykonawczego. 
W r. 1958 mianowany został przez 
p. Ministra P. i H. radcą Lwowskiej 
Izby Rzemieślniczej i odznaczony 
srebrnym Krzyżem Zasługi i Wawrzy= 


We wrześniu b. r, zorganizował wiel 


rzemiosła polskiego Mip. 
Wschodniej we Lwowie, oraz zjazd 
„Gwiazd“ i stowarzyszeń micszczań* 


skich, które to zjazdy przyczyniły się 
w dużej mierze do ożywienia myśli gos 
spodarczej i ducha obywatelskiego 
wśród rzemieślników i mieszczan Ma» 
łopolski Wschodniej 


kojowych, by I maja 1922 przejść do 

rezerwy w stopniu kapitanarlekarza, 
Od tej pory poświęca się pracy les 

karskiej jako starszy asystent Kliniki 


dermatologicznej Uniwersytetu Wars 
szawskiego pod kierunkiem prof. dra 
i tałowicza, a potem jako star» 


Szy asystent Uniwersytetu J. K, we 
Lwowie. W r. 1928 mianowany pryma 
n oddziału męskiego chorób 


z 
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Radioodbiorniki „ELEKTRIT“ Przodujące 


Sprzedaż bez agentów i pośredników 
5 najnowszych typów na rok 1939. mamus 


Wyłączna sprzedaż, obsługa i pokaz: 


„FOTO-RADIO-PALACE" 


Lwów, pl. Marlacki 8 (Gmach Sprechera), 


skórnych i wenerycznych Państw. Szpi 
tala powszechnego we Lwowie. Spełe 
nia swoje obowiązki, ogłaszając przez 
cały czas pracy w klinikach i szpitamu 
kilkadziesiąt prac, ogłoszonych dru» 
kiem w języku polskim i niemieckim. 
W r. 1930 poraz pierwszy wybrany 
posłem m. Lwowa. W r. 1935 ponow: 
nie wchodzi jako poseł m. Lwowa w 
sklad Sejmu. W r. 1930 habilitowany 
z dermatologii na Uniwersytecie J. K. 
we Lwowie. W r. 1954 zostaje wybrae 
ny przez Radę Miejską wiceprezydene 
iem m. Lwowa, zaś w r. 1936 prezyden 
tem m. Lwowa. Od 6 lat spełnia obo% 
i przewodniczącego Związku O» 
iców Lwowa. Jest przewodnicząe 
cym szeregu organizacji bądź jnstytus 
cji naukowych i społecznych. Jest prze 
wodniczącym Związku Miast Małopoł 
skich i członkiem szeregu Towarzystw, 
Odznaczony Krzyżem Virtuti Militari, 
Krzyżem Niepodległości, Krzyżem Wa 
lecznych, Złotym Krzyżem Zasługi, 


Medalem Driesięciolecia, Medalem za 
' wojnę. 
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Bruksela, w październiku. 

Belgia przeżywała we wrześniu goz 
dziny trwogi. Z ulgą przyjęła do wia- 
doimości układ monachijski, który zos 
stał podpisany w chwili, gdy w kraju 
ukończono mobilizację. Rząd zajął w 
ostatnich tygodniach pełne rezerwy 
stanowisko neutralne, ufając, że kraj 
zdoła uniknąć konfliktu. To stanowie 
sko było logiczną konsekwencją jego 
polityki. 

Belgijska opinia publiczna była za 
neutralnością. Obawiano się jedynie, 
na skutek propagandy  niemiece 
kiej, że Anglia a w pierwszym rzędzie 
Francja, 

mogłyby zażądać prawa przejścia 

przez terytorium belgijskie na moz 


cy paragrafu 16 paktu Ligi Na- 
rodów. 
Nacjonaliści  flamandzcy i rek 


ch cele zbiegają się z polit 
a, zajęli stanowisko przeciwne 
Czechosłowacji i akcji wielkich demo= 
kracyj, a w pierwszym rzędzie przeciw 
jścia przez terytorium bel 
ezano pogłoski, że Frans 
cuzi — na wypadek konfliktu — 
przeprowadzą wojska przez Bele 
gię, nie troszcząc się o pozwolenie 
rządu belgijskiego, 

W Walonii i Brukseli nastroje byty 
pizychylniejsze dla poczynań zachod- 

h demokracyj, Wobec tej rozbież 
ności w opinii publicznej, rząd belgije 
ski mógł jedynie wzmocnić swoją res 
zerwę i z daleka obserwować wypada 
ki, żywiąc gorące życzenie, 

by Belgia uniknęła pierwszych faz 

ewentualnego konfliktu. 

Oczywiście nie zaniedbano uzy: 
aia zapewnień z Paryża, Londynu i 
Berlina, odnośnie respektowania nie 
zależności terytorium: belgijskiego. 
Odpowiedzi były w całej pelni zados 
wal zwł jeśli chodzi o 
Francję. Powieziano w sposób najbar 
dziej formainy, ani Francja, ani 
Anglia nie wyda swoim wojskom 
rozkazu przekroczenia granicy belguj: 
skiej, bez pozwolenia rządu belgijskie 
go. Dodano, 

że rząd brukselski będzie mógł 

zgodme z doktryną, obowiązującą 

od 1936 r. zachować kompletną 
neutralność, jeśli taka będzie *ego 
wola. 

Pomimo wszystko, w ciągu krytycze 
nego tygodnia od 19—25 września, 
rząd belgijski, świadomy faktu, 

żę pierwszym warunkiem statutu 

niezależności kraju jest obronna 

granica, powziął daleko idące 
środki ostrożno: 
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Z Veatru Wielkiego 


Festiwal taneczny 


Taniec jest sztuką, która i dziś — 
jak przed wiekami — porywa człowie* 
ka stępionego szablonem kultury, poe 
łężną falą wrażeń ożywia jego uczue 
ciowość i zapala fantazję. U nas, w cią 
gu ostatnich dwudziestu lat. sztuka ta» 
neczna nie skrystalizowała sie w lore 
mie jakiejś jednolitej szkoly, niemniej 
poszczególni artyści tworzą kreacje o 
niezwykłej sile wyrazu, plastyce i polo 
cie nastrójowym. Onegdajszy festiwal 
taneczny, na którym wystapily Ziuta 
Buczyńska i Janina Leitzkówna, zalis 
czamy do najpiękniejszych wieczorów 
baletowych, jakie w ostatnim voku od- 
byly się we Lwowie. A widzieliśmy nie 
byle kogo: Flalamki, Józefine Backer, 
Rama Gopala. 


Ziuta Buczyńska, tancerka o zasłut- 
żonej sławie w kraju i za granicą, ma 
szczególnie świetny talent do utworów 
charakterystycznych. Jej „Robotnica”, 
wGalopka* do muzyki Liszta a nade 
wszystko „Kujawiak“ odznaczały się 


niezwykłym _—pogłebieniem  indywis 


„DZIENNIK POLSKI" poniedziałek, 17 p 


(Korespondencja własna ,„ 


W nocy z 25 na 24 września powo: 
łano pod broń saperów, następnego 
dnia już 17.000 ludzi, składających się 
na korpus strzelców ardeńskich, arty- 
lerię fortecy Liège i Namur i korpus 
kawalerii zmotoryzowanej. Wojska te 
stanęły na granicy wschodniej, 

Podobno niemiecki chargé d'affaiz 
res przedsięwziął w tej sprawie demar= 
che u rządu brukselskiego, ale na sku- 
tek ultimatum niemieckiego do Cze- 
chosłowacji, Belgia odpowiedziała 27 
września dalszą mobilizacją swoich 12 
dywizyj w ciągu trzech dni. 


Wojska obstawiły wszystkie gra- 

nice i otrzymały rozkaz strzelania 

do kogokolwiek, ktoby wkroczył 
na terytorium belgijskie. 

To rozproszenie sił utrudniłoby 
jak pisał potem pułkownik Requette w 
jednym z dzienników francuskich — 
obronę poszczególnych odcinków gra: 
nicznych. Podobnie rozproszone siły 
armii belgijskiej na wszystkich granie 
cach były zresztą w roku 1914. Fran- 


Przegląd prasy 


ziennika Polskiego“) 


cuzi również obstawili swoją granicę 
na odcinku Givet; Recroy, Sedan 
„BĘDZIEMY SIĘ BILI 
O KONGO*. 

Należy podkreślić, że ekonomicznie 
Belgia przetrzymała kryzys. Wpraw= 
dzie na skutek zarządzeń wojskowych 
odwołano niemal wszystkie poważniej 
sze zamówienia w przemyśle, ale waz 
luta pozostała mocna. 

Duży niepokój budzi w Belgii 
sprawa kolonialnych rewindykae 
cyj niemieckich, 

Głośnym echem odbiła się deklaras 
cja Chamberlaina w Izbie Gmin, jakoś 
by Hitler mówił z premierem bryfyje 
skim o dawnych koloniach, lub innych 
terytoriach — jako ich ekwiwalencie, 
Według informacyj z pewnych 
źródeł, Belgowie nie oddaliby 
Rzeszy niemieckiej południowego 
Konga, ani Portugalczycy północ» 
nej Angoli. 

Belgowie odrzucają z oburzeniem 
myśl rozpatrywania podobnych pres 
tensji. „Będziemy się bili o Kongo”, 
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Belgia w dniach kryzysu 


oświadczyła jedna z osobistości ofi, 
cjalnych. Nasze wojska kolonialne mę, 
gą dzięki bogactwom Konga długo s; 
bronić i odeprzeć każdego intruza, Dos 
wiodły swojej postawy podczas wojny 
światowej. 

W Belgii panuje nastrój niepokoju, 
którego nie zdołał zlikwidować mong. 
chijski pakt czterech. 

Mówi się tu o nim, jako o wiel: 
kim niebezpieczeństwie dla małych 
państw. 

Niektórzy publicyści wysuwają plap 
zwołania nowej konferencji pokojos 
wej, ale temu projektowi przeciwsta: 
wia się deklaracja Chamberlaina w 
Izbie Gmin, że zbytecznym byłoby 
zwoływanie konferencji tak długo, dor 
póki mocarstwa totalistyczne nie zgo: 
dziłyby się na udział w niej z intens 
cją prowadzenia polityki pokojowej, 

Wszystkie niepokoje, nurtujące os 
statnio Europę, dają się w sposób naj: 
bardziej bezpośredni odczuwać w Bels 
gii, która jest państwem małym, ale 
potężnym mocarstwem kolonialnym, 


W Polsce nie ma miejsca na rewolucje — 
Zadania przyszłego Sejmu — Nieoczekiwani 
obrońcy partyjnictwa 


W POLSCE NIE MA MIEJSCA NA 
REWOLUCJĘ 


Stronnictwo Narodowe i pokrewne 
mu grupy operują niejednokrotnie mie 
iem „rewolucji narodowej", którą uwa- 
a za czolowy punkt swego programu. 
Nie wiadomo, czy ciasnota pojęć pare 
tyjnych czy nieumiejętność patrzenia 
na zjawiska życia jest powodem, że lu= 
dzie ci nie dostrzegają bieżącej rzeczy: 
wisłości. Z uporem głoszą hasła już 
dawno przebrzmiałe, z maniackim oblę« 
uwają wciąż te same tezy, któe 
rządzący realizuje już dawno i 
z doskonałym wynikiem. 

Jednym z tyck haseł, mianowicie has 
slem „rewolucji narodowej" zajmuje się 
„Gazeta Polska" w artykule wstępnym 
stwierdzając, że rewolucja taka odbyła 
się już dawno, bo w r. 1926, Przeocze= 
nie tego faktu było kapitalnym błędem 
„rewolucyjnych endeków. 

„Niestety — pisze „Gazeła Polska" 


jak dołąd, żadne z tych ugrupowań nie 
zdobyło się na męską decyzję zrewido= 


dualnym, subtelnym  pointowaniem 
szczegółów i form plastycznych. Zwla* 
szczą „Kujawiak“ wywołał entuzjazm 
widowni, która oklaskiwała artystkę 
w czasie wykonywania tej niczapom= 
nianej kreacji, 

Z Janiną Lejtzkówną wpadal na 5ce- 
nę żywioł, namiętność i zmysłowy uz 
rok. Tańce ludowe Leitzkówny mają 
nieporównany czar prymitywu, energię 
i zwiewność, silę młodości i piękno 
najdelikatniej wycieniowanych akcen- 
tów mimiki, ruchu i gesiykulacji. Tem- 
peramentem „Mazurka“ podbiła Leitz- 
kówna odrazu widownię, a prześliczne 
go walca musiała „bisować”, Mniej 
szczęśliwy był pomysl Poloncza do mu 
zyki Chopina. Natomiast taniec ludo- 
wy pod muzykę Dworzaka wypadł 
niezwykle sugestywnie, 

Oprócz Buczyńskiej i Leitzkówny 
wystąpiła Sabina Szatkowska, ale chy- 
ba tylko dlatego, aby dopełnić magicz= 
ną liczbę trzy, Innych walorów p. Szat- 
kowska nie wniosła, Gat) 


wanja podstaw į założeń swej taktyki 
politycznej. Żadne dotąd nie chcialo 
dopuścić myśli, że błąd w rachubach 
może wynikać nie z działań algebraicz- 
nych, lecz z samego sposobu ułożenia 
równania... 

Z rozważań naszych nie należy wy: 
ciągać wniosku, jakobyśmy przywiązy- 
wali zbył wiclką wagę do zamiarów 
obdarowania Polski jakimś nowym ur 
strojem, Dążeń do t. zw. „rewolucji 
narodowej" nie przeceniamy z całą pe- 
wnością. Nie jest to  niebezpieczeńe 
stwo, które mogłoby zamącić normalny 
bieg prac państwowych. Wiemy też do- 
brze, że w niektórych środowiskach 
ynarodowo-rewolucyjnych* poziom am 
bicji nie jest zbyt wysoki i że zamiast 
marszu na Rzym lub Warszawę wys 
starczyć może — powiedzmy — marsz 
na Szopienice... 

Podejmując nasze rozważania kiero- 
waliimy się pewnym momentem, który 
przybierać będzie stale na aktualności. 
W Polsce współczesnej, jak to stwier- 
dziliśmy, nie ma miejsca na nową „Tee 
wolucję narodową”, jest natomiast 
miejsce na pogłębianie już dokonanej. 
Szereg procesów społecznych, kłóte 
gdzie indziej rozwinęły się w tempie 
gwałtownym, u nas rozwija się powoli 
i etapami. Czasy dzisiejsze są w pierw= 
szym rzędzie okresem świadomego po- 
głębienia i ugrunłowywania pierwiast- 
ków, które były w przewrocie 1926 r. 
W tym tkwi dzisiaj sedno sprawy i to 
jest klucz do zrozumienia istoty sy= 
tuacji. 

W pracy tej mogłyby znaleźć upust 
dla swej <nergii te elementy, które po, 
grążone są dzisiaj w beznlodnym o- 
na przewrót, kłóry przyjść 


Jeśli zas chcą dalej czekać na prze- 
wrót — to trudno, Będzie to miało ten 
am skutek, co dotychczasowe czekanie 
Żydów ną.. Mesjasza. 


ZADANIA PRZYSZŁEGO SEJMU 
Tygodnik „Zaczyn* pisze: 


„Sejm, którego oczekujemy, ma dwa 
zasadnicze zadania, 

Po pierwsze misi w odpowiedniej 
skali postawić problemy Polski, uczy- 
nić je żywą sprawą calego społeczeń= 
stwa, a nie tylko nielicznych ośrodków 
myślenia teoretycznego. Będą to pro, 
blemy i kulturalne i gospodarcze i te- 
chniczne i oświatowo-wychowawczę i 
organizacyjno-polityczne i inne, 

Po drugie, musi ten Sejm przetopić 
ogólne, teoretyczne sformułowania, w 
konkretne formy prawno < ustawowe, 
dostosowane do rzeczywistości, obo- 
wiązujące w życiu codziennym, A więc 
postawienie wielkich zagadnień i nade- 
wszystko ich realizacja, oto prestiżowe 
„być albo nie być" przyszłego Sejmu, 
Znacznie ważniejsze niż frekwencja 


wyborców i skład personalny". 


NIEOCZEKIWANI OBROŃCY 


PARTYJNICTWA 
Krakowski organ księdza Piwo 
warczyka „Głos Narodu", wysilił się 


w numerze wczorajszym na „analizę” 
wyników pracy zgromadzeń przedwy* 
borczych. Dla uzyskania całóści obrazu 
pozwolimy sobie przytoczyć dłuższą 
próbkę rozumowania publicysty z „Glo 
su Narodu“. 


„Wszyscy zdajemy sobie sprawę 2 
tego — pisze „Głos Narodu" — że o 
becne wybory są walką między O, Z. 
N. a partiami opozycyjnymi, A taki 
z tego, że od ich wyniku będzie zale, 
Żał kierunek naszej polityki wewnętnz- 
nej w najbliższej przyszłości. 

W interesie państwa leży, 
dramat, jeśli się już muej 
miał przebieg jak najspokojniejszy, by. 
w czasie, gdy Polsce ze względu ma 
międzynarodową sytuację trzeba jod: 
ności i dyscypliny, by pokój wewnętrze| 
ny nie został zerwany... Zależy to na. 
równi od obydwóch stron walczących: 
O. Z. N. i partyj opozycyjnych. — 
Niech O. Z. N. ograniczy się do glo- 
szenia swego programu, zwłaszcza W 
sprawie nowej ordynacji wyborczej | 
niech się wystrzega ataków na partiel 
Te zaś — niech pamiętają, że przy 0r 
becnych nastrojach mas jedna niebar 
cznie rzucona iskra może wywołać nis 
bezpieczny pożar”, i 


Autor tego artykułu zaś — niech pæ 
mięta, że OZN nie potrzebuje jego 
„wnikliwych* uwag, bo ma swoją wy” 
tvczną linię postępowania, Ton moralis 
załorski i kaznodziejski jest może wlat 
ściwy dla „Głosu Narodu“, ale w każe 
dym razie nie w polityce, Bajdurzenie 0 
„zerwaniu pokoju wewnęftznego” i 
„niebezpiecznych pożarach“ pozwolimy 
sobie wlożyć między bajki, którymi 
eszfą tak często „Głos Narodu“ kare 
mi swoich czytelników. 


EEEE E EEEE 


Wzmacniać, uszlachetniać, 
przyprawiać 


można smak każdej potrawy, Na tym pole 
ga właśnie cała sztuka dobrego gotowania, 
Smak jednej potrawy należy wzmacniś 
dodaniem innej o tym samym smaku, ins 
potrawę uszlachetniamy przez dodanie sniś* 
ku podobnego, to znów przyprawiamy P0* 
trawę dodatkiem o smaku odmiennym 
Wzmacniać, uszlachetniać, przyprawiać mo” 
że Pani również smak swej kawy przez dó* 
danie KaroFranck, tej nowoczesnej, ara 
matycznej przyprawy do kawy w kostkach 


Żyjemy w epoce bezkrwawych wos 
jen, ale podobnie jak dawniej są zwy» 
cięzcy i zwyciężem. Armie nieprzyja* 
cielskie, rozgromione przy monachij« 
skim piwie, ustępują w popłochu, a po 
la chwały nie są jak niegdyś przesią* 
knięte strugami krwi i zasłanę niebo+ 
szczykami, lecz „toną w powodzi kwia” 
tów”, Wodzowie pozdrawiają się naros 


W. Bęmbnowicz 
iniejator budowy kolonii profesorskiej 


dowym zwyczajem: Na zdar! Heill 

Niech żyje! 

NIGDY PIĘKNIEJSZEJ  IDYLLI 
NA ŚWIECIE NIE BYŁO, 

W dniach triumfu miasta przystra» 
‘ja się odświętnie i wkraczają zwycię: 
skie wojska: konie artyleryjskie przyr 
brane w wieńce z najpiękniejszych róż, 
armaty przysłonięte zielenią, a zwarte 
kolumny w bojowym szyku maszerue 
acych żolnierzy niosą w lufach karas 
binów świeże gałązki pokoju. 

Na tle rozsłonecznionych obłoków 
ukazują się eskadry ciężkich samolo* 
tów bombowych i zasypują zdobyte 
miasta gradem świeżych bułek i dros 
dżowych ciastek.. W zruszający przy: 
klad dal gen. Franco, ITdealniejszej 
wojny nikt nigdy nie widział, Ludzie 
nic więcej nie robią, tylko spotanicze 
nie manifestują. 

Bexkrwawa wojna europejska skoń+ 
czyła się jednak szybko, Gdzie nie” 
gdzie jeszcze toczą się, co prawda, ja“ 
kies drobne utarczki dyplomatyczne, 
przechodzą z rąk do rąk jakieś miasta, 
© które dawniej wytoczonoby najpierw 
morze krwi, ale to już bez większego 
Znaczenia, 

MAPA EUROPY ZOSTAŁA 
GRUNTOWNIE PRZERYSO+ 


WANA, 
ści tyle z tej „zawiertu” 
zostanie, że naszym 


iom (oczywiście, jeżeli my, kawas 
lerowie, zechcemy mieć dzieci.) będą 
W muzeach pokazywać słupy graniczne 
bezeranicznej naiwności pewnych poli: 
w, gospodarujących przed dwu- 
dziestym rokiem na naszym państwo» 
wym podwórku. 

Zdawaloby się więc, że na tak zwa” 
nym politycznym horyzoncie eutopej: 
fiim zaczyna się wypogadzać, Że bę” 
dzie spokój. Że już nikt nie zamąci tej 
idylli, A tymczasem, Po prostu, tru» 
dno uwierzyć, Jeżeli zresztą ktoś uwies 
Yry, to napewno nie Lwów. Nie Iwo 
wianie. Ale trzeba to powiedzieć o» 
iwarcie; okazało się więc.. tak, okaza” 
lo się, proszę państwa, że. 
LYCZAKÓW ŻĄDA SAMOSTAr 

NOWIENIA. > 
Łyczaków i górny Łyczaków. Chcą 
wywalczyć sobie niepodległość, bo ma»' 


> „DZIENNIK POLSKI" peniedziałek, 17 paź: 


WŁADYSŁAW ŚLEDZIŃSKI 


EDYRUKA 
XAKO 


ja stare porachunki z magistratem. 
Naród łyczakowski wierzy, że wkróte 
ce wybije godzina sprawiedliwości 
dziejowej, Po cichu sformował się już 
podobno, autonomiczny rząd Łycza: 
kowa, Rozumie się, skład rządu jest ta” 
jemnicą państwową. 

Hymnem narodowym tego państwa 
będzie słynne 

TANGO LYCZAKOWSKIE, 

Hymn ten, jak wiadomo, zaczyna się 
od rewolucyjnych słów: kamnień na 
kamnieniu, ną kamnieniu kamnień, a 
na tym  kamnieniu jeszcze jeden 


| kamnień... 


A propos: na Łyszakowie trzeba du- 
żo kamnieni do brukowania ulic, bo 
n, p „na kolonii profesorskiej są jesze 
cze gruntowe drogi. 

Sceptyk może pomyśleć, że to 
wszystko blaga, że to żarty, ale Scep* 


Una... A 
o- 


Ks. proboszez Dubiel 


duchowy przywódca Łyczakowa 


tyków Pan Bóg po to stworzył, żeby 
nie wierzyli, my jednak dalecy jesteś" 
my od swawolnego żartowania w tej 
historycznej chwili, Tym, którzy bagas 


i 
Ę 


telizują Łyczaków, chcielibyśmy tylko 


na jedno zwrócić uwagę: że 
SYMPATIE ZAGRANICY SĄ PO 
STRONIE ŁYCZAKOWA. 

Za granicą Łyczaków jest populare 
niejszy, niż Lwów. To fakt, nie wyma< 
gający komentarzy: np. listy z Ame" 
ryki do mieszkańców Łyczakowa nie 
potrzebują być adresowane ani na Pol- 
skę, ani na Lwów, zbyteczne — wystare 
czy, jeżeli na kopercie jest Łycza” 
ków i jakaś ulica z Łyczakowa — doje 
dzie napewno, taki list przeplynie 
przez ocean, pocztą lotniczą przeleci, 
wszystkimi środkami komunikacji tra- 
fi na Łyczaków, bo świat od dawna 
już wie, w jakiej części Europy znaje 
duje się Łyczaków. 
stach polskich nawet nie ma 
na listach z jakiegoś tam 
Poznania, Krakowa, Wilna, Gdyni, 
czy Warszawy z zasady nie wymienia 
się Lwowa, jeżeli list adresowany jest 
na Łyczaków, bo jedno z drugim wlas 
ściwie nie ma nic wspólnego; 


ŁYCZAKÓW JEST ŁYCZAKO» 
KOWEM I KONIEC. 


ziernika 1958 r. 


Lwowa, za bramą Krakowską i Hali- 
cką, na łanach szczodrobliwie danych 


miastu przez Kazimierza Wielkiego 
osiadły liczne rzesze ludności wśród 
ogrodów i sadów, wśród mnogich 
chat, domków, dworków, zajazdów i 
jurydyk szlacheckich. Wszystkie fale 
najazdów, jakie tyle razy od Wscho= 
du uderzaly na Lwów, zanim dotarły 
do jego murów, musiały najpierw ude 
rzać ma przedmieście Halickie i jego 
przodową Łyczakowską część. Od 
dawnych czasów jednak 


NIE BYŁO ZGODY MIĘDZY 
LWOWEM I ŁYCZAKOWEM. 


Dowodem tego, że już Zygmunt III 
musiał ogłosić specjalny dekret w spra 
wię jakiegoś zatargu wszystkich razem 
przedmieszczan lwowskich przeciw 
Szanownym:- Prokonzulowi, konzu: 
lem, adwokatowi, ławnikom i całemu 
zgromadzeniu naszego miasta Lwowa 
z okazji przynaglania i przymuszanią 
przedmieszczan do różnych ciężarów 
i robót nienależnych, wbrew przepi 
som przywileju Najjaśniejszego króla 
Zygmunta Dziadka naszego najpożąs 
dańszego.,. 

Dekret ten miał widocznie ogromne 
znaczenie dla uspokojenia zbuntowa= 
nych przedmieszczan, ale też król 
wziął ich sprawiedliwie w obronę; 
postanawiamy, aby każda strona stos 
sowala' się do przepisów dawniejszych 
Dekretów Najmilszego Króla Stefana 
jakoteż i naszych 

Właściwa 

HISTORIA SAMODZIELNEGO 

ŁYCZAKOWA 


zeczyma się jednak dopiero od pierw 
szego rozbioru, gdy rząd austriacki 


Restaurator Świstun 
żywiciel artystów i postów lwowskich 


przeprowadził nowy podzłał admini- 
stracyjny miasta. Wówczas z dawnego 
Halickiego przedmieścia wyłoniła się 
odrębna Dzielnica Łyczakowska, któ» 
ra odziedziczyła wszystkie dawne us 
prawnienia i tradycje. 


JAK ŻYJE DZISIEJSZY LYCZA» 
KÓW? 


Doprawdy. przykre to, ale prawdzis 
we: nie ma na murach łyczakowskich 
tej patyny wieków, że się tak wyrażę, 
jaką spotyka się w  staromiejskich 
dzielnicach, Łyczaków jest nowocze* 
sna dzielnicą przedmiejską. Ludzie 
też zmienili się tu w ciązu wieków zu= 
pelnie. Nie spotyka się już na Łyczae 
kowie szerokich natur dawnych ko- 
chanych batiarów, grających na hare 


Historia tego kraju sięga XIV wies | moniach i organkach. Teraz najwię: 


ku, kiedy to za warownymi murami | ksze zabijaki sa podobno na Kleparo= | 
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wie i Zamarstynowie, Ale na Lyca 
kowie już nie ma, przeszli do legendy, 

Niedawno gruchnęła wśró 
czakowskiego smutna wie: 
Łyczakowska ma RE przemianowana. 
To niemożliwe. godzi 
się na to stanowczo. Jest tylko jedna 
nazwa, na którą prawdopodobnie zgo 
dziliby się bez szemrania, gdyby by: 
czaków chcieli przemianować na 

ŁYKACZÓW. 
To byłcby zgodne z duchem tradycji 

Łykaczów! Który lwowski artysta, 
lub poeta nie rozumie głębokiego zna: 
czenia tego słowa?! Zalewali się tu 
przez długi czas. W restauracji Świstu 
na powstało nawct coś w rodzaju pa: 
ryskiej Rotondy. Schodzili sie co wic- 
czór młode lwowskie literaciątka, poe» 
ci, którym przyświecała świstunowa 
„gwiazda“, pili tak długo, aż spełniło 

tego szlachetnego res 
cli wam dam na kredyt 
ęcej nie przyjdziecie, 1 tak 
się stało, Ale zostały ściany wytapeto* 
wane malunkami ji tradycja Michaliko 
wej Jamy. 

Jstnieje, jak wiadomo, Tow. Przyja: 
ciół Łyczakowa, Kiedyś podobno było 
ono popularne, odbywały się regular- 
nie zgromadzenia, radzono nad losem 
Łyczakowa, który często nic o tym nie 
wiedział į nie interesował się tym 
wcale, jakby mu na tych „przyjacio»| 
lach“ najmniej zależało, Aż wreszcie! 
minęło trochę czasu i cóż się okazało. 
Okazało się, że najwłaściwszą nazwą 
dla tej instytucji byloby 

TOWARZYSTWO NI 

CIÓŁ ŁYCZAKOWA, 
bo kłócą się tam okrutnie: na ostatnie 
walne zgromadzenie przyszło tylko 
dziewięciu „przyjaciół”, Czy rzeczywi: 
ście Lykaczów nie ma ich więcej? Każe 
de dziecko łyczakowskie może powie” 
dzieć, że jest ich znacznie więcej, ale 
bezinteresownych, a tacy nie płacą 
składek na „przyjażń. 

Wróćmy jednak do problemów rex 
publiki Łyczakowskiej; oczywiście, na 
razie cała ta republika i żądania samo- 
stanowienia — to groźba, Ale jeżeli 
w dalszym ciągu czcigodny, szlachetny, 
konsularny magistrat naszego miasta 
Lwowa bedzie postępował wbrew prze 
pisom przywileju Najjaśniejszego niee, 
zdyś króla Zygmunta Dziadka naszez| 
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Aptekarz Błądzińiski 


komisaryczny prezes Tow, Przyjaciół 


Łyczakowa 
go najpożądańszego, icżeli dalej bęe 
dzie bagatelizował kanalizację łyczas 
kowską, jako też bruki i tym podob: 
ne sprawy — to nic nie wiadomo, jaki 
to się skończy. W/ każdym razie jest, 
faktem, że Łykaczów ma tendencje 
autonomiczne. 

Lwów powinien o tym pamiętać, 
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KOBIETA 4 


DOM © 


Kobiety spełniają obowiązek obywatelski 
idąc ławą do urn wyborczych 


Coraz mniej czasu dzieli nas od znas 
miennej chwili wyborów, kiedy to w 
dniu 6:ym listopada przyjdzie nam 
spełnić nasz obowiązek obywatelski 
— głosować, 

Że to właśnie obowiązek, a nie jas 
kiš akt zależny od humoru czy nastro+ 
ju danego obywatela, czy nawet grupy 
ludzi — zrozumiały to kobiety. Pół 
miliona kobiet polskich, zrzeszonych 


w organizacjach postanowiło: 
„..Wszystkie stajemy do urn wybor» 
czych i nakłaniamy nasze otoczenie, 


by spełniło obowiązek obywatelski". 

Obowiązek — słowo tak dobrze zna 
ne kobietom od wieków, Słowo, które 
przesłoniło sobą większą część ich ż 
cia... Najpierw to były tylko obow 
ki względem swych najbliższych, 
względem rodziny: obowiązki matki, 
żony. Potem p ły obowiązki spo» 
łeczne, obowią pracy zarobkowej, 
kiedy to — często — los całej rodziny 
spoczął na jej barkach, Narastały obo» 
BEERNKDUANENEN 


FUTRA 


DAMSKIE i MĘSKIE 
modernizacja, przeróbki 
najgustowniej wykonuje 


Magazyn i Pracownia Futer 
KAROL SCHURER 


Lwów, Senatorska 11a 


obecnie Paderewskiego 
teleton 269 55 


wiązki ż przed dwnaziestu laty dos 
szedł jeszcze jeden: obowiązek odpo: 
wiedzialności wlasne Państwo, Kot 


bieta zdobyła równouprawnienie poilis 
tyczne. 

Należalo się to jej. Kobieta polska | 
spelnia swój obowiązek — nierzaako 
z bronią w ręku — w czasie wojny, 
pelni go niestrudzenie w czasie pokos 
ju, jako pracownica, działaczka, straże 
niczka rodziny — ma więc pełne pras 
wo zabierania głosu w sprawach wła» 
snego Państwa. 

| z prawa tego w pełni skorzysta. 
Co do tego wszystkie kobiety; i te 


 FTIZĘORRENT YA SZARO KWASY 
Jak prać rękawiczki? 


i są synonimem nied- 
balstwa i nieporządku. Nadają pani wygląd 
niecstetyczny są wysoce nichigieniczne. 
Łatwo temu, przy odrobinie staranności, 
i Każdy gatunek skóry pierze się 


„rękaw 


pięc rękawiczki skórkowe glansowane 


i duńskie — nie do prania w wodzie, pie- 
rze slę w benzynie. Oczyszczoną benzynę 
trzeba nalać do mis albo do starego, 
głębokiego talerza, zamaczać w niej ręka- 

prat jak najdalej od ognia. Benzy- 
nę zmieniać kilkakrotnie dopóki nie bę- 
dzie zupełnie czysta. Potem, rękawi 

w miękkiej 


w przewiewnym micj- 
tak, żeby ręka- 
ch strón dostęp 
BAT 


tkaninie i powiesić 
seu, EN na sznurki 


trochę 
jgnąć na ręce, wyrównać i 
d czas, gdyż zapach 


zki zamszowe pierze się w let- 
c, doskonale namydlonej. Wodę 
ilkakrotnie, dopóki nie będzie zu 
czysta. Następnić rękawi 


pełnie c: 
śnąć mocno, nie płukać, odw! 


stronę i powiesić 
Jes: 


jewnym miejscu. 


ER odwrócić na prawą stro- 
Wyciąg: 


ręce, starannie 


AE ae oynni 
ie jest adodać do: twody, kilka Ga gli- 
ceryny. 


Zurnale 
Kroje 
Wzory 
Manekiny | 
R. LANDAU 


Lwów. Czarnieckiego 3 


co walczyły o wolność Polski, zrzeszo* 
ne w Unii Polskich Związków Obroń< 
czyń Ojczyzny, i te co w czasie poko: 
ju pracą swą przyczyniają się do potęż 
gi Polski, kobiety z Rodziny Wojsko% 
wej, ze Związku Pracy Obywatelskiej 
Kobiet, ze Stowarzyszenia Kobiet z 
Wyższym Wykształceniem, z Rodzi: 
ny Policyjnej, -ze Związku Pań Domu 
i z tylu, tylu innych organizacyj — są 
zupełnie zgodne. Same pójdą do urn 
wyborczych į nakłaniać będą swe oto- 
SR: by i ono spelniło swój obowią* 
zek. 

Ale nie na tym koniec, Poglądy wież 
lomilionowcj rzeszy kobiet w Polsce 
powinny być reprczentowane przez 
kobiety, Toteż z poszczególnych orga 
nizacyj kobiecych wyłonione zostały 
nazwiska kobiet, mających kandydo» 
wać do Izb Ustawodawczych. Wybra« 
no te najbardziej uspołecznione, wyka 
zujące się największą aktywnością o: 
bywatelską. Te kandydatki na posłan* 
bez względu na teren swej dzia: 
lub sferę, z której pochodzą 
—są to wszystko zasłużone działaczki 
społecznice, długoletnią pracą dla 
Państwa dające pełną gwarancję, że | 


1) PLASZCZ JESIENNY TRZYĆWIERCIOWY, 


nie zawiodą pokładanego w nich zas 
ufania wyborczyń. Od solidarności 
tych właśnie wyborczyń zależy, w jas 
kiej mierze kobiety wpływać będą na 
bieg życia publicznego w Polsce. 

Jest to bardzo ważne i ma duże zna: 
czenie szczególniej ze względu na u: 
kład naszych stosunków społecznych. 
Nie zapominajmy, że kobietazposłane 
ka, oprócz zwykłych ogólnosludzkich 
wartości, jakie posiadać winien każdy 
członek Sejmu czy Senatu, wnosi jes 
Szcze wartości i zainteresowania właś 
ściwe jej płci. 

Wszystkie dziedziny, dotyczące pras 
cy kobiet i młodocianych, opieki nad 
macjerzyństwem, wszystko co ma 
związek ze zdrowiem i wychowaniem 
przyszłych pokoleń — znajduje w ko» 
bieciesposłance czynną, niestrudzoną 
pracownicę. 

Niechaj więc wszystkie kobiety pole 
skie, w swoim własnym jnteresie wes 
zmą jak najczynniejszy udział w wy* 
borach, niech „wszystkie staną do urn 
wyborczych i nakłaniają swoje otoczeź 
nie, by spełniło. obowiązek obywatele 
ski", 


Z WEŁNY W KRATY WIELO: 


BARWNEJ. KOŁNIERZ, ZARĘKAWEK I CZAPECZKA Z BOBRÓW. 2) PŁASZCZ 


ANGIELSKI RAGLANOWY Z TWEEDU. KIESZENIE NAKŁADANE. 
NIERZ Z KRYMEK. 3) ZIMOWY PŁASZCZYK BRĄZOWY. 


KOL: 
KOŁNIERZ I KLA- 


PA Z NUTRII. 


MODNE 


W Paryżu i w Londynie dwa razy 
do roku, wiosną i jesienią — odbywa: 
ją się specjalne rewie materiałowe. 
Na rewiach nie pokazuje się modeli 
sukien i płaszczy, lecz tylko i wyłącze 
nie tkaniny:wełny, jedwabie, aksami= 
ty, lamy, koronki, sukna, jersey'e itp. 
Każda z pań m dotknąć wymanicue 
rowanymi paluszkami tych wszystkich 
cudów — w grube supły, lśniące paź 
seczki, wytłaczane „grosz! i kratki, 
„wyczuć” palcami rozkoszna mięke 
kość nowo lansowanej welny ; zbadać 
z bliska tęczową gamę kolorów na 
mieniącej tafcie. 

Cechy  charakterystyczne obecnej 
mody — to różnorodność i bogactw: 
Ta różnorodność i przepych wyraż 
się nie tylko w kroju sukien, w orna- 
mentach i obfitości futer — ale ta 


| w gatunku materiałów — bogactwie 


WEŁNY 


odcieni, subtelnych, a wytwornych ze: 
Stawieniach nitek, wreszcie w oryginal= 
ności wzorów, jakie spotykamy często, 
zwłaszcza wśród tkanin, przeznaczo; 
nych na suknie wieczorowe. 

Na suknie i płaszcze przedpołud: 
niowe — nosi się wełny i jerscy'e. Wej 
ny są wysokogatunkowe, mięciutki 
nie gniotące się — tal o których 
mówimy, że „płyną przez palce", Nie: 
które z nich mają delikatny połysk 
aksamitu (zwłaszcza sukniowe) — jn 
ne tkane są w wyraźniejszy deseń O 
motywach twsedowych: groszki, kus 
rze łapki, nitka tkana systemem „lañs 
cuszkowym”. 

Niemniej wdzięczne są jersey'e nież 
zwykle miękkie, o przepięknej tonacji 
barw: zwracają uwagę jerscy'e deses 
niowe, a więc w szkocką kratę, lub w 


dwubarwna jodełke: - p: 


<zny_jer- 


Kika przykazań 
dla młodych matek 


Niemowlę nalcży karmić regularnie, 
nie dajac mu pokarmów w przerwach, 
między jedną, a drugą porą karmienia. 

Smoczek, o ile go się 
przed podaniem go dziecku wymyć 
starannie roztworem kwasu bornego, 

Pokój dziecinny trzeba dwa razy 
dziennie przewietrzyć. Nie wolno w 
pokoju dziecka palić papierosów. 

Codzienna kąpiel dziecka iest kos 
nieczna. 

Bez względu na pogode dziecko mu 
si odbywać codziennie spacer, 

Nie przyzwyczajać dziecka do hu: 
štania i kołysania. 

Bieliznę zmieniać 
nie! Nic krepować 
Nie przegrzewać go. 

Nie należy sadzać ani stawiać dzie: 
cka przedwcześnie, Czekajmy cierpli: 
wie, aż samo zacznie się podnosić, 

Niemowlę musi mieć spokój, najle: 
piej zostawić je spokojnie w łóżeczku, 
nie dawać mu przedwcześnie hałaśli+ 
wych grzechotek, nie dostarczać mu 
zbyt wielu wrażeń. 


REA NYSE: EEEE KOTEREC EEOSE a 
50.000 kobiet w służbie 
wojskowej 


Lottassvard, armia kobieca, słowo, 
które dumą napełnia każdą kobietę fip 
landzką. Finlandia jest bowiem jedy« 
Tajem na świecie, który posiada 


dziccku codzien: 
go powijakami. 


ju wyszkoloną, przygotowaną do 
wszystkich zadań w czasie wojny, os 
chotniczą armię kobiecą liczącą 50,000 


kobiet. 

Dzieje tego legionu, przypominająć 
cego nasz bohaterski legion kobiecy 
spod Lwowa, siągają 1918 roku. Przed 
dwudziestu laty, gdy kraj cały podmi: 
nowany był przez propagandę bolsze: 
wicką i zagrożony czerwoną rewolucją, 
kobiety finlandzkie, razem z patriotycz 
ną częścią społeczeństwa męskiego, 
chwyciły za broń į dopomogły do 
zgniecenia rewolucji, Po wojnie kobie: 
ty = żołnierze zostały, zmieniając jedy: 
nie rolę. Dziś niema już formacji bos 
jowych, złożonych z kobiet. Tym pil- 
niej jednak kobieta finlandzka zapra» 
wia się w czasach pokoju do wszelkie» 
go rodzaju służby zastępczej, jaka czes 
ka ja na wypadek wojny. 


PŁASZCZE DAMSKIE 


oryginalne ace bogato futrem 
przybrane, — płaszcze podbite futrem 
3M we wielkim wyborze 


POWSZECHNY SKŁAD ODZIEŻY 


Lwów, Pasaż Mikolascha 


Analfabetyzm wśród kobiet 


Przytoczymy na podstawie oficjalnych 
danych z roku 1931 i kobiet, całkowie 
tych analfsbetek w większych miastach Pol 
ski. I tak na 98.000 analfabetów w stolicy 
kobict było 68.100, w Łodzi na Sao, = 
kobiet 54900, we Lwowie na 21.1 
15.600, Poznań 2.100 — 1.500, raków na 
9.200 — 6.700, Wilno na 19.500 — 13.900, 
Katowice — na 1.100 — 700. 

Jak z tego zestawienia wynika, analfabc- 
d kobiet w większych miastach 
jak wśród męż 


porównaniu z rokiem 1921 analfabe- 
iyzm wśród kobiet Warszawy, Poznania i 
Krakowa zmniejszył się, w Łodzi i we Lwo- 
wie wzrósł. 


sey kostiumowy tkany był jodełką z 
nitek ciemnoznicbieskich i ciemno+ 
czerwonych: ogólny ton materialu 
wpadał w najmodniejszy dziś odcień 
„touge violace", Ten sam deseñ poź 
wtarzał się w innych tonach: matos 
wozbłękitnym w połączeniu z rudym, 
zgniłoszielony z pomarańczowym, Wy 
marzony płaszczyk jesienny z czarnym 
karakułem możnaby uszyć z wełny W 
tonie głębokiej czerwieni, przetykancj 
w czarne paski: paski biegną w odstęć 
pach cztero centymetrowych i są deli- 
katnie zaznaczone przerywanym śŚcieź 


giem fastrygi, 
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4 Jarostawia 
AALA 


Jak już donosiliimy, we wsi Widaż 
rzów w powiecie jarosławskim natra- 
fiono podczas kopania studni na głę: 
bokości 10 m. na pierwszorzędne złos 
ża węgla kamiennego. Ponadto w poż 
wiecie jarosławskim znajdują się po» 
kłady węgla w gromadach: Jodłówka, 
Łopuszka, Raczyn i Świebodna, — le: 
żących wzdłuż jednego pasma górskie: 
go. Próbki węgla kamiennego z Jos 
dłówki były oddane do analizy, która 
wypadła bardzo dodatnio. Ponieważ 


wsie posiadające pokłady węgla leżą w 
tak zwanym trójkącie bezpieczeństwa, 
władze już w roku przyszłym mają 
uruchomić w tych miejscowościach ko= 
palnie. Ostatnio tereny te zostały uż 
bezpieczone i odtąd nie wolno prywat 
nym osobom czyni dnych poszuki- 
wań, ani wierceń. W tych dniach pod 
jęto prace mające na celu ustalenie roz 
ciągłości pokładów, a wkrótce przy* 
być mają z Katowic specjalni wiertacze, 
którzy dokonają koniecznych wierceń. 


Los zajęty za podatki przyniósł 
właścicielowi wygraną 


U wieśniaka Potocznego J. w Chas 
tópkach, egzekutor skarbowy z jaro” 
sławskiego Urzędu Skarbowego zajął 
za zaległe podatki 1/5 losu 42 Loterii 
Klasowej. Po kilkunastu dniach został 
wieśniak wezwany do Urzędu Skar- 
bowego, gdzie dowiedział się, że na jes 
go los padła wygrana 1.000 zł. Zdumio 
nemu wieśniakowi polecono udać się 
w towarzystwie sekwestratora do koz 
lektury, gdzie wypłacono mu przypae 
dającą mu na jego 1/5 kwotę 160 zł. 
Z pieniędzy tych zainkasował zaraz na 
miejscu egzekutor zaległy podatek 
należności u Potocznego. (A. B). 

NABOŻEŃSTWO DZIĘKCZYN= 
NE. Staraniem wszystkich polskich ore 
ganizacyj kobiecych w Jarosławiu ode 
było się w kościele parafialnym nabos 
żeństwo dzii okazji powro” 


nne z 


Z Kołomyi 
tr r po ma 

KOŁOMYJA OTRZYMA PO: 
ŻYCZKĘ NA ODNOWIENIE E- 
LEKIROWNI. Magistrat m. Kołomyi 
poczynił starania o pożyczkę w Pole 
skim Banku Komunalnym w Warsza: 
wie na zastąpienie starych maszyn nos 
woczesnymi turbogeneratorami o nas 
pędzie parowym. W rezultacie została 
przyznana Kołomyi długoterminowa 
pożyczka w kwocie 450.000 zł, w roze 
maitych obligacjach, co w przerachoe 
waniu na ich kurs giełdowy oznac 
około 530.000 zł. gotówki. Rada miej- 
ska Kołomyi na swoim posiedzeniu 
przyjęla tę pożyczkę. Uchwałę te za: 
twierdził Urząd Wojewódzki w Stanie 
sławowie, a magistrat kołomyjski niee 
bawem podejmie pożyczkę i rozpocze 
nie gruntowny remont miejskiej elek 
trowni. Miasto Kołomyja ma przystą: 
pić także = do  Międzykomunalnego 
Związku Energetycznego wojewódze 
twa stanisławowskiego, jako kontra: 
ent równorzędny ze Stanisławowem 
i stanie się również centrem prądoż 
twórczym dla okręgów Pokucia i Hu: 
culszczyzny, 


Wędrówici, OAOA f 
JESIEN W DOLINIE OPORU 


Jedną z najpiękniejszych części Kars 
pat Wschodnich jest dolina Oporu. — 
Górska ta rzeka o licznych wodospa: + 
dach i skalistym łożysku, przebijając 
Się przez pasmo Bieszczad, tworzy uż 
Tocze przełomy, dorównując  pięknoś 
ścią tylko przełomom Dunajca w Pic- 
ninach. Jesień jest tu najpiękniejszym 
okresem w roku. Nie zawiedzie nigdy 
Pogoda przybywającego na odpoczyź 
nek letnika, czy turystę, czy to pode 
<zas wycieczek samochodem w dolinę 

poru, czy w wędrówkach pieszych 
Po Bieszczadach. 

Doskonała widoczność w czystym, 
Nie zasnutym mgłą powietrzu, pozwala 
Oglądać wspaniałą i dziką panoramę 
dalekich Gorganów, przyciągających 
turystę nieodparcie, czy łagodnych 
kop Paraszki (1271), Magóry — naje 
Wyższego szczytu Bieszczad 1365 m. 


tu Zaolzia do Macierzy, w którym 
wzięli udział przedstawicjele władz cys 
wilnych z p. starostą Kocołem na cze: 
le, przedstawiciele władz wojskowych, 
związków, organizacyj, oraz liczne rze» 
sze warstw społec: ych. Podobnie nas 
bożeństwa dziękczynne odbyły się 
również w świątyniach wszystkich wy: 
znań dla młodzieży szkół średnich. 
(A. B.). 


Ze Związku Strzeleckiego 


Pod przewodnictu prezesa Zarzą 
du Powiatowego Związku Strzeleckies 
go ob, Dziduszki oabyla się w Jarosta+ 
wiu odprawa prezesów i referentów 
wychowania obywatelskiego Z. S. Na 
odprawie, na której reprezentowanych 
było 50 oddziałów S., prezesi pos 
szczególnych oddziałów, jak również 
referenci wychowanią obywatelskiego 


przedłożyli plany pracy na najb 
miesiące. Szczegółowych rad i wska: 
zówek udzielał powiatowy referent 


w. o. ob, Knotz. W czasie obrad ue 
czestnicy złożyli hołd braciom zza Ol: 
zy i urządzili dorażńą zbiórkę na» ue 
chodżców, z której pieniądze przekas 


zane zostały Komitetowi, (A. B.). 
Z Brodów 
PRZEDWYBORCZE  ZGROMA: 


DZENIE KOBIET. W dniu 12 b. m. 
odbyło się w Brodach przedwyborcze 
zgromadzenie kobiet, zrzeszonych w 
Związku Pracy Obywatelskiej Ko: 
biet, Rodzinie Wojskowej, Rodzinie 
Policyjnej, Związku Strzeleckim. Na 
zebraniu tym, płk. Hanka Kuleszyna i 
sekr, Wydziału Pow. R. Wizimirski — 
zaznajomili obecnych z techniką wy* 
borczą do Sejmu i Senatu, oraz z pro+ 
gramem Obozu Zjednoczenie Narodo* 
wego. Zebranie uchwaliło jednogłośnie 
wziąć udział w wyborach. W najbliże 
szym czasie odbędzie się w Brodach 
publiczny wiec przedwyborczy dla koz 
biet niezrzeszonych, 


zcie Zełemina (1177), z które: 
go rozta się wspaniały widok les 
sistych ytów nad szumiącymi po- 
tokami, gdzie niegdzie poprzecinanych 
wstęgami barwnych połonin. Pod 
edem turystycznym posiada ta 
Bieszczad od dawna już ustalo- 
ną opinię. 


czy wres 


Jest tu wiele górskich szlaków i ście< 
żek turystycznych, liczne, zagospoda= 
rowane schroniska. Położone w doli< 
nach rzek wzdłuż szos į linii kolejowej 
Lwów — Ławoczne i kolejek leśnych, 
osiedla, przybrały już dawno cechy 
miejscowości letniskowych, a duża i< 
lość pomieszczeń dla letników sprawia, 
że jest to jakby w całości jedna wiel- 
ka stacja klimatyczna. 

Wśród miejscowości, zasługujących 
na specjalne wyróżnienie, wysuwa się 


Delegacja ze Złoczowa u Naczelnego Wodza 


* W. Generalnym Inspektoracie Sił 
Zbrojnych została przyjęta przez Mare 
szałka Edwarda Śmigłego*Rydza dele: 
gacja Komitetu poświęcenia Domu Le- 
gionowo=Strzeleckiego w  Złoczowie 
im. Marszałka Śmigłego Rydza. Dele- 
z burmistrza m. Zło- 


czowa płk. Brzezickiego, inż. Hoszowe 


Najtaniej i najwytworniej 


ubrać się można w nowootworzo- 


nym magazynie strojów damskich AS“ 
pod firmą }9 


LWOW. JAGIELLOŃSKA 4 — telefon 249-22 | 


skiego i ayp. Ostrowskiego, którzy zdr 
prosili Naczelnego Wodza na uroczy: 
stość otwarcia tego Domu. Wobec niee 
możności przybycia Naczelnego Wo: 
dza na to uroczyste poświęcenie, Pana 
Marszałka reprezentować będzie jeden 
z dostojników wojskowych, 


Z Zaleszczył 


Budowa nowego urzędu celnego 
przy moście zaleszczyckim 


W Zalesz 
rencja z u 


ykach odbyła się konfe- 
ziałem naczelnika Wydzias 
łu Lwowskiej Dyrekcji Ceł p, Ciejki, 
delegata Urzędu Wojew. inż. Majew= 
skiego, kier. Zarządu Drogowego inż. 
Janowicza i podkom. Urz. Celn. p. Ka: 
lika. Komisja ustaliła, w miejsce 
spalonego piętrowego budynku Urzę: 
du Celnego przy nowym moście dro- 


śPALITA 
Roth i Ruhdórfer 


Fabryka 
ubiorów 


NA FUNDUSZ DOZBROJENIA 
ARMII. Firma bracia Wiśniewscy w 
Przemyślu, złożyła na fundusz dozbros 
jenia Armii, kotę zł. 500 i na budowę 
pomnika Orląt również zł. 500. 


SPRAWCY TAJEMNICZEGO 
MORDERSTWA PRZYZNAJĄ SIĘ 
DO WINY. Donosiliśmy już o zagad- 
kowym morderstwie popełnionym 
przed miesiącem na osobie M. Sydora, 
mieszkańca wsi Sierakośce. Denata zna 
leziono z roztrzaskaną czaszką na po» 
lu. Brak było śladów zbrodniarzy, 
pewne jednak poszlaki wskazywały na 
to, że zabójstwa dokonal J, Procak, 
kochanek żony denata. Aresztowano 
zatem Procaka i żonę zamordowanego 
Pelagię, którzy wyparli się winy. Doe 
piero teraz przyznali się do dokonania 
zabójstwa, podają: chcieli usunąć 
Sydora, by zawrzeć iązek małżeń: 


na czoło górska stacja 
Skole (450 m. n. p. m.) miasteczko o 
przepięknej kotlinie, otoczone zez 
wsząd górami o lesistych zboczach. — 
Położenie zapewnia łagodny klimat 
górski, stwarzając idealne warunki 
wypoczynkowe, leczy także skutecznie 
wszelkie niedomagania dróg oddecho= 
wych i ustroju nerwowego. D: 
specjalnym warunkom klimatycznym 
i leczniczym Komisja letniskowo=tury< 
styczna zorganizowała w r. b. jesiene 
ne pobyty ryczałtowe od 1. IX. — 30. 
X. pod hasłem „Jesienne wywczasy w 
stolicy Skolszczyzny”. Pobyt 10:cio 
dniowy w pierwszorzędnych pensjona 
tach wynosi od 35—-40 zł. 

SŁAWSKO (600 m. n. p. m.) letni- 
sko i stacja klimatyczna oraz znane 
zimowisko w Bieszczadach, położone 
w szerokiej dolinie Oporu, o łagod= 
nych stokach, dochodzących do 1250 
m. wysokości, o dużym nasłonecznic= 
niu, posiada klimat łagodny. Położe: 
nie u stóp Trościanu, Wysokiego 


klimatyczna 


gowym w Zaleszczykach wybudowany 
zostanie nowy budynek parterowy, 
który mieścić będzie biura, oraz mie% 
szkanie urzędnika. Plan budynku w 
zgodniony został z Biurem Regional 
nym we Lwowie j uwzględni urbanie 
styczne wymogi miasta Zaleszczyk ja: 
ko uzdrowiska. Kierownictwo budor 
wy obejmie inż, Janowicz. 


oryginalne 
angielskie 


Lwów, Legionów 3, I. 


(nad kinem Palace) 


ski. Procak zcznał, że za namową Sys 
dorowej, zabił Sydora w czasie snu, w 
derzając go po głowie młotkiem, wsku 
tek czego nastąpiło załamanie czaszki 
i natychmiastowa śmierć, (H. N.). 

POWOŁANIE DO ŻYCIA „ZWIĄ 
ZKU OBROŃCÓW PRZEMYŚLA”. 
Na skutek zatwierdzenia statutu przez 
lwowski Urząd Wojewódzki, wpisano 
do rejestru stowarzyszenie pod nazwą 
„Związek Obrońców Przemyśla z listo 
pada 1918 r“. Celem Związku jest 
zrzeszenie j zespolenie osób, które w 
dniach od 1 listopada do 12 listopada 
1918 wzięły udział w bojach o Prze: 
myśl i Ziemię przemyską, dla wielko” 
ści Narodu i potęgi Państwa polskie» 
go. 


DO OOOO 


Pamietaj codziennie o FON 
MMM 


Wierchu, znanych w całej Polsce z do: 
skonałych terenów narciarskich, spra: 
wia, że Sławsko jest zarazem stolicą 
sportów zimowych. 


Łatwość pomieszczenia w pensjona* 
tach, umożliwia przedłużenie pobytu 
na okres jesienny, Wszystkie te letni« 
ska w dolinie Oporu posiadają dogo- 
dną komunikację kolejową ze Lwoe 
wem, Drohobyczem i Stanisławowem. 
Nadto dobrze zorganizowana aprowie 
zacja, dobra woda do picia, czyste, nie 
drogie i wygodne mieszkania w wile 
lach, pensjonatach, liczne rozrywki, 
pozwalają miło i przyjemnie spędzić 
wypoczynek jesienny w Bieszczadach. 


HREBENÓW Z ZEŁEMIANKĄ 
(490—540 m. n. p. m.) w pięknym 
przełomie Oporu ze swymi znanymi 
źródłami solankowo = jodowymi. Za 
kład łazienkowy położony w pięknym 
parku, tworzy prawdziwą perłę tej o- 
kolicy. 


Sh. 12 


Niedziela 
Jadwigi 
Jutro: Małgorzaty 


GODZINY PRZYJĘC W RE. 
DAKCH „DZIENNIKA POL: 
SKIEGO“. W redakcii „Dziennika 
Polskiego“ przyjmuje się codziennie 
— z wyjątkiem niedziel i świat rzym. 
kat. — WYŁĄCZNIE od godz. 
12—13. W innych godzinach BEZ» 
WZGLĘDNIE żadnych spraw Res 
dakcia nie załatwia. 

Za artykuły nie zamówione Redak« 
cia nie płaci wierszowego. 

Rękopisów nadesłanych Redakcja 
nie zwraca. 


Października 


słoje . «1 « « 
Konserwatory 1/4 waz. 50 gr 
zgumką Isprężynsą1/2szer. 60 gr 
| wielki wybór butli — poleca 
Najtańszy skład porcel. szkła i naczyń kuch. 


Kazimierz LEwiCKI 


Lwów, plat Moratas 10, tel. 249-15 


. od 10 gr 


OBÓZ ZJEDNOCZENIA NA- 
RODOWEGO: Prezydium Okręgu 
Lwowskiego we Lwowie mieści się 
w lokalu przy ul. Bourlarda 5, II p. 

Prezydium Okręgu przyjmuje 
w poniedziałki, środy i piątki w go» 
dzinach od 10—t2stej przed poł. 
Tel, Prezydium nr. 10:45, tel. Se- 
kretariatu nr. 111-24. 

OBWÓD LWÓW:PÓŁNOC, do 
którego należą dzielnice: II, III, VII, 
VIII i IX, mieści się w lokalu przy 
ul. Leona Sapiehy 4, I p. 

Biura czynne codziennie od godzi: 
ny 9—i5-tej i od 17—19:tej z wyiat- 
kiem soboty popołudnia, oraz nie- 
dziel i świąt, tel. nr. 110-09. 

Zgłoszenia osobiste lub listowne 
na członków przyjmuje się codziene 
nie od godz. 9—f2-tej i od 17—-19. 

OBWÓD LWÓW:POŁUDNIE, 
do którego należą dzielnice: I, IV, 
V i VI, mieści sie w lokalu przy ul. 
Chorążczyzny 22, I p. 

Biura czynne codziennie od 9—13 
i 17—20, z wviatkiem soboty pos 
południu. oraz niedziel i świąt. 
Tel. 296-851. .„ 

ZJEDNOCZENIE POLSKICH 
ZWIĄZKÓW ZAWODOWYCH: 
Lokal organizacji i świetlica mieści 
się przy ul. Rutowskiego l. 8. Go- 
dziny urzędowania codziennie od 
17:tej do Z0<tej, w niedzielę od 
„A0:tej do 13-tei. 


GOŁĘBNIKA 


„Codziennie danc ng! od 7—9-tej. 
Pełny program 


/20 numerów i FRONI 


TEATR WIELKI: 
Niedziela, 16. X. o £ „Jan“, o 730 „Ga- 
tazka rozmarynu”. 
EE ziałck, 17. X. o 6 


Biwtorck, 18. X. o 8 „Traviata“ — opera. 
TEATR ROZMAITOŚCI: 
Od 11. VII. teatr nieczynny. 


KINOTEATRY: 


Postrach Dzikiego Zachodu i 


„Gałązka roz 


ADRIA: 


© Penny. | 

"APOLLO: Josette i Wkroczenie wojsk pol- 
skich do Zaolzia. 

ATLANTIC: Przygody Robin Hooda. 

BAŁTYK: Ślepy zaułek. 

CASINO: Złotowłosa Jeanctte Macdonald. 

CHIMERA: Przeklęta. 

EUROPA: Paweł i Gaweł. 

GLORIA: Jego Ekscelencja subiekt i Pan 
Twardowski, 

GRAŻYNA: Za zasłoną. 

„KOPERNIK: Paryżanka, i 
wojsk polskich na Zaolzie. 

MARYSIEŃKA: Mateczka. 


Wkroczenie 


MIRAŻ: 
MUZA: Motyl 


„DZIENNIK POLSKE" 


poniedziałek, 17 października 1938 r. 


Endeckie trzy grosze 


Niespodziewanie dla nikogo wysu= 
nięta kandydatura gen, Tokarzewskie= 
go na posła do Sejmu, wywołała we 
Lwowie zrozumiałe i całkowicie! uzaz 
sadnione poruszenie opinii publicznej. 
Dziwiono się ogólnie dlaczego tą spra- 
wą usiłowano całkiem niepotrzebnie zas 
skoczyć opinię publiczną miasta, dla 
którego nazwisko gen. Tokarzewskiego 
jest symbolem walki o polskość, — Nie 
ulegalo również dla nikogo wątpliwości, 
że do wysunięcia kandydatury gen, To= 
karzewskiego uprawnione są przede 
wszystkim związki niepodległościowe, a 
specjalnie Związek Legionistów i Zwiąż 
zek Peowiaków. W/iadomym było rów= 
nież powszechnie, że Związki te ustali: 
ły swoich kandydatów na posłów do 
Sejmu w osobach dr Bronisława Woj- 
ciechowskiego i dr Stanisława Ostrow= 
skiego, a osoba gen. Tokarzewskiego nie 
mogla wchodzić tutaj w rachubę z tei 
prostej przyczyny, gen. Tokarzew: 
bawił za granicą i nikogo nie upoważ: 
nial do dysponowania swoim nazwis- 
kiem. 


Sprawa cala została wczoraj ostafecze 
nie wyjaśniona oświadczeniem gen, Toz 


karzewskiego, 
Gatury, 

Z całej tej sprawy postanowili sko= 
rzystać Iwowscy endecy, specjaliści od 
siania zamętu i wścibili swoje trzy groz 
sze pomiędzy Związki niepodległościo= 
we, zamieszczając onegdaj w swoim pie 
semku lwowskim zapytanie, czy dr 
Wojciechowski zrezygnuje na rzecz 
gen. Tokarzewskiego. Uczynili to miz 
mo równoczesnego wydrukowania w 
swoim piśmie oświadczenia Generała. 


rezygnującym z kandy: 


Jakkolwiek nie zwykliśmy poważnie 
odpowiadać na niepoważne i glupowałe 
napaści „Słowa Narodowego“, to tym 
razem calkiem poważnie przestrzega- 
my przed wściubianiem nosa w nieswo< 
je sprawy. 

Jalogowi sabot. i najbardziej pod 
slawowych obowiązków obywatelskich 
wobec Państwa, agitatorzy nawołujący 
do bojkotu wyborów, nie mają żadnes 
go moralnego tytułu mieszania się do 
wewnętrznych spraw organizacji, gru» 
pujących w swym łonie wybitnych ne 
ów walk o niepodległość Polski. 
ckcą oberwać po wściubskim 


nosie, 


Mesiychany objaw zdziczenia 
wśród młodzieży akademickiej 


Wobec bałamutnych wiadomości jas 
kie ukazały się w KICH 

kilku pismach lwowskich 
zajścia wywołanego na U: 
Jana Kazimierza przez stu 


na 
ersytecie 
ența Papus 


żyńskiego, który obraził p. Irenę j 
Łeinpicką, jesteśn nieni Go 
wyjaśnienia miało cha 
rakteru polityc; świadczy ono 
h i zbrutalizowani 
Student 


żyński został ukarany przez b 
przez narzeczonego p. Lempickie 
zależnie od tego, władze akademickie 
niewątpliwie wyciągną stanowcze kons 


| sekwencje wobec Papużyńskiego. 
Pref. Stanisław Łempicki, ojciec p. 
Ireny Łempickiej, nie był -- wbrew ine 


wywołało w sferach uniwersyteckich 
powszechne oburzenie, tym bardziej, 
prof. dr St. Łempicki cieszy się 
sympatią wśród młodzieży, którą otas 
cza troskiwą opieką pedagoga i uczos 
« nego, | 


rmacjom prasowym — w ogóle 

i ny w całe zajście, o którym 

l się dopiero później. — 

| ` rozslewane w tej sprawie po 
yślone, 

| „ niezmiernie przykre zajście 


REST: Profesoz Wilczur. 

PAX; Wrzos. 

RAJ: Shaa] 

RIALTO: Piasznik z Tyrolu 

ROXY: Olimpiada, 

STYLOWY: Król się bawi i rewia. 

ŚWIATOWID: Hrabina Wladinow, 

ŚWIT: Światła bulwarów 
łości. 

TON: Droga w nieznane i Córka Szanghaju. 

UCIECHA: Zdradziecki wąwóz i rewia, 


FOTOPLASTIKON — pfac 
Kanclerz Hitler w Rzymie 


TEATR 


— NIEDZIELA W TEATRZE W. Popo: 
łudniu o 4 daną będzie komedia węgierska 

pt. „Jan“ Bus-Feketego. Ceny miejsc naj- 
niższe (tj. od 25 gr. do zł. 280). — Wieczo- 
rem o 7.30 „Gałązka rozmarynu”, widowi» 
sko pelne przepięknych scen w doskonałej 
obsadzie ról. w oryginalnej i pomysłowej 
inscenizacji dyr. M. Szpakiewicza i efek» 
townej oprawie dekoracyjnej M. Różań- 


skiego. 

— „OSTATNIA NOWOŚĆ”, oto tytuł 
ej premiery Teatru W. W komedii 
tej pi Bourdet'a w roli głównej wystąpi 
znakomity i znany zktor Bogusław Sam- 
borski. — Następną premierą będzie ope- 
retka Brodszky'ego pt. „Zakochana króloż 
wa”, W roli tytułowej wystąpi Mary Didur 

Załuska, a partnerem jej będzie Igo Sym. 
— OPERA W TEATRZE W. We wto» 
rek 18 bm. wystawiona zostanie w Teatrze 
W. GE Verdi'ego „Traviata", która za- 
dstawień operowych w 
joletty wystąpi słynna 
nasza jedna z największych 
współczesnych Soprazistek Ewa Bandrow. 

Partnerem jej będzie fenomt 
ki, ulubieniec lwowskiej 
W_ roli Gers 
Teodor Te- 
doskonały 
Sillich, Kierow- 


i Nie znała mi- 


Mariacki 5: 


najbli 


komitego artysty A. Didura. 

— POPULARNE PONIEDZIAŁKI W 
TEATRZE W. W poniedziałek i następne 
poniedziałki ieczorne przedstawienia w 
Teatrze Wielkim rozpoczynać się będą 
o godz. 18+ej (6-tej). Będą to przedsta- 

pepe populame z wstępem począwszy 

25 gr. Jest to novum i rodzaj ekspery- 
entu na życzenie licznej publiczności 0-_ 


ańców przedmieść, celem prze- 
konania czy tak korzystna zmiana go- 
um: siająca powrót do domu jt- 
przed SZR bramy i rewela- 
cyjnie niskie ceny biletów mie udostępnią 
widowisk teatralnych tym, którzy z powo- 
du późnej pory zakończenia widowisk, nie 
mogą w tygodniu korzystać z teatru. 
dnie powszednie kina w tych godzinach 
są najbardziej uczęszczane. 


RADIO 


WODEWIL „PODRÓŻ PO WAR- 
SZAWIE". Dziś o 17.45 przeniosą się ra- 
diosłuchacze w swej wyobrażni do starej 
Warszawy, dw życia stolicy z fin de siede, 
pełnego wdzięku i uroku. Dawne stroje, 
dawne formy, dawne melodie, dla których 
posiadamy dzisiaj jakiś szczególny senty- 
ment, zachwycały nasze babki i dziadków. 
Zwłaszcza melodie i wodewile Sonnefclda 
porywały swego czasu publiczność war- 
szawską. Jedcn z takich wodewiłów Sonne- 
felda „Podróż po Warszawie wydobyty 
został obecnie przez P. R. z pyłu 
nienia, e go „A i 


raz mi 


Bolko, Orwid, Kondrat 
FIRMA 


„FUTRO” -BACZES 


jedyne 
Legionów 19 (w bramie) 
3636 


Lwów, 
Obsługuje solidnie i przystęznie. 


LW. TOW. NAUKOWE 


— Posiedzenie naukowe ve Wydziału _mate- 
matyczno-przyrodniczego odbędzie 17 
bm. o 18-tej w sali XV. (parter) ul Mi- 
kolaja 4 z porządkiem dziennym: 1) Prof. 
S. Krzemieniewski przedstawi pracę Jana 
Kovatsa: Wpływ ke z molbdenu na 

wiązanie azotu przez wobec 
próchnic lub ich SAS - 2) Prof. J. Hir- 
schler przedstawi dwie prace Władysława 
Lorenza: a) Prosty sposób długotrwałego 
hodowania pasożytów wiciowych z rodzaju 

jomonas poza organizmem; b) Geneza 
axostylu u wiciowców z rodzaju Lopho: 
monas, 3) Prof. Romuald Rosłoński przed- 
„stawi pracę u 1 
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dnia y 
Badania hydrologiczne $ przy ul. Mickiewicza Pi oS go 


Ni. 286 


Wędikamze... 


— Ach, kochany, dużo ji ż 
— pyta dobrodusznie pewien pan pe 
nego wariata, siedzącego z wędką W rga 
ku nad balią mydlin. 

— Zwariował pan — odpowiada wa: 
riat, Jak można łowić ryby w bali, 

Ten paradoksalny dowcip przypomi: 
na mi się stale ilekroć przegląlam spra- 
wozdania z rozmów _czeskossłowącko: 
węgierskich. Węgrzy byli dobroduszni; 
zdawało im się, że bęc i 
gadać z tymi rybakami, 
jeszcze chcą coś 
jeszcze zarzucają 
ii że już sami nie wier: 
im ich zamic 
ię nawet tak, ji 
i jak najwyraź. i 
tylko tak sobie, ż jak ów w 
riat siedzą nad swoją balią mydlin... 
To widocznie zmyliło W'ęgrów, tak jak 
zmyliło i tamtego dobrodusznego pa: 
na. Ale dobroduszność ma swoje g 
nice, Rozmowy zostały nie tylko przer< 
wane, lecz i zakończone. 

Czesi pozostali z nieczynnymi węd: 
kami, Węgrzy odeszli, a z tej balii 
z trudem skleconej, jaką jest nadal Cze 
chozSłowacja, przelewa się spieniona 
fala, kająca poomacku dróg do 
ich źródeł, lele 


| a jn AED 
Wyniki z lat 1929 


w dorzeczu Jasiołdy. 
do 1937, 


ODCZYTY | WYSTAWY 


Lr 

— Z KASYNA I KOŁA LIT.-ARTYST. 
Dr. Bronisław Nadolski wygłosi w czwar« 
tek, 20 bm. o 19.50 odczył pt, „Stanisław 
Szczepanowski, pionier kultury polskiej", 
Dyspozycja odczytu: Czasy po 1863 r. — 
W drodze do niepodległości. — Z roman: 
tykami czy tywistami. Program 
Szczepanowskiego. — Jego umysłowość. — 
Potrzeba gospodarczego odrodzenia. 
Rola pionierska Szczepanowskiego w prze- 
myśle. — „Nędza Galicji” . — Na trybunie 
parlamentarnej, — W walce 
Polaka, — Szczepanowski o 
teratury. — Zasługi dla Kidłuzy polskiej, 
Bilety; AE z opłatami w cenie od DE 
di 15 gr. do nabycia w pezedsprzeda, 
u a. Scyfartha przy ul. 
wieczorem w, dniu 
Kasynie i Kole Lit„Art, 

— W ZW. PRACY OBYW. KOBIET, 
pl. Akademicki 2, II. p. omówi ważne spra- 


wy aktualne p. dr. M. Chelińska w ponic- 
działek, 17 bm. o IS-tej. Zarząd wzywa nic 
tylko wszystkie czł ale wszystkie 


Polki 


Lwowa do jak najliczniejszego jawie 


WYSTAWA W TOW. PRZYJ. 
SZTUK PIĘKNYCH, pl. Mariacki 9 po- 
trwa jeszcze tylko kilka dni, tj. do 19 RA 
Na całość, RE Ez: 

się prace gral [e seo 
i akwatiuty znanego grafika EAS H 
St. Jakubowskiego, oraz nowe prace arty 
stów lwowskich, olejne £ akwarele, nes 
Nowotnowej. Marii Opolskiej i Norberta 
Strassberya. Wystawa otwarta od godziny 


ZEBRANIA 


— KOŁO KATOL. STOW. MĘŻÓW 
przy parafii św. Mikołsja urządza we wto- 
rek 15 bm. o 19-tej w sali parafialnej przy 
ul. św. Mikołaja 1. 2 — nad kaplicą o. 
Teresy od Dzieciątka Jens zebranie ka- 


tolikós żczyzn, na którym wygłoszony 
s odevi na temat „Akcja Katolicka" 
(geneza, przyczyny powstania, cele 4 za 
dania jej). 
RÓŻNE 


nA 

— ODZNACZENIE, Mistrz szewski G 
staw Kaczyński został w dniu wczor: 
szym odznaczony srebrnym Krzyżem Zi 
sługi za działalność na polu pracy zaw: 
dowej. Wręczenia odznaczenia dokonał 
gmachu Starostwa p. star. grodz. Poręból: 
ski w obecności wicestar. Dembowskiego i 
gr. Bilińskiego. 

— KOMISJA KULT:OŚWIATOWA I 
PROPAGANDOWA przy Stow. JE 
ukonstytuowała się w dniu 13 p: 
p. mgr. Lewickim Władysławem Pó 
wodniczącym, p. Popiclem Karolem jako z 
stępcą KNE i p. Pietras: 
mierzem jako AAÓ 
na celu szerzenie wśród 
Polaków oświaty kultury i pro 
haseł narodowych, a t: 
ską młodzieżą rzemieśln 
czątkowania swoich prac, Komisja chw 
Jila urządzić szereg odi 
pierwszy pt. „Mie: 
na tle narodowość 
niedzielę, 


« ćwiczenia 
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Podniosła uroczystość 


Inauguracja Studium 


Uroczysta inauguracja roku szkole 
sego Studium Pracy Społecznej, która 
odbyła się w sobotę w południe w saz 
d Rady Miejskiej, była wyrazem roze 
' woju tej pożytecznej instytucji, kształ» 
cącej szeregi pracowników _społecze 
nych. 

Na uroczystość przybyli: naczelnik 
„ Min. O. S, insp, Łopatto, nacz, 
op. społ, urz. woj, Gajewski, 
iewicz, kurator o. s, dr Kup 
przedstawiciele wojskowości, 
miasta dr Ostrowski, wicepzez. 


prez. 
Chajes, b; nacz, dr Szkodziński, nacz, 


VII wydz. zarz. m. dr Michalewicz, 
przew. M, Kom. Opieki Pozaszk, Os 
strows| delegaci Rady Miejskiej i 
umnie wzięli udział słuchacze 
i słuchaczki Studium. 
; Przed zebraniem wysłuchano o gos 
dzinie 11 nabożeństwa w bazylice are 
chikatedralnej, 

W sali Rady Miejskiej powitał obec 
nych kurator dr Kupczyński, który w 


gorących słowach podkreślił doniosłą 


rolę Studium Pracy Społecznej i dodas 
tnie wyniki jego czteroletniego dzia« 
tania na terenie Lwowa. 

Kierownik Studium dr Marian Bas 
tan, przedstawił sprawozdanie z roku 
ubieglego. Uczęszczało na kurs 86 os 
sób, w tym przewaga kobiet w wieku 
od 20—50 roku życia. Studium dzieli 
się na dwie grupy: społeczno « opickuń 
czą i społeczno + oświatową, Oprócz 
wykładów należą do programu nauki 
praktyczne w instytucjach 
opieki społecznej i oświatowych. Słue 
chacze zawiązali stowarzyszenie, które 
pracuje w kjerunku wydawniczym i 
samopomocowym, Kierownictwo Stus 


Pracy Społecznej 


Miejski we Lwowie, zasiląły Studkam 
finansowo. Wydatki wynosiły około 
18 tysiecy zł. 

Mowca wyraził serdeczne podzięko 
wanie przedstawicielom władz za 0: 
pickę nad tą placówką i odczytał de: 
peszę, otrzymaną od min, Zyndram= 
Kościałkowskiego, oraz tekst telegra* 
mów. jakie postanowiono wysłać do 
min, Zyndram = Kościałkowskiego, 
min, Świętosławskiego i wicemin, Pies 
strzyńskiego, có przyjęto oklaskami. 

Imieniem prezydenta miasta wice 
prez, Chajes złożył Studium życzenia 
dalszej owocnej pracy i przyrzekł naz 
dal otaczać je opieką. 

Imieniem p. wojewody przemówił 
nacz. Kużźniewicz, stwierdzając, że 
Studium odpowiada swemu zadaniu, 
Wysłuchano w końcu referatu na tes 
mat: „Opieka społeczna a dobroczyn= 
ność publiczna*, który wygłosił nacz. 
wydz, min, Stefan Łopatto. 


(mg) 


Str. 13 


w Baszni Dolnej w pow. lubaczowskim 


Ludność polska gromad  Baszni 
Dolnej, Baszni Górnej, Borowej Gó 
ry, Reichau į Sieniawki z powodu au- 
żej odległości od kościoła w Lubaczo* 
wie, od dawna marzyła już o wzniez 
sieniu własnej świątyni. Jesienią ub. 
reku wyłonił się Komitet Budowy Ko 
ścioła, który dzięki wielkiej ofiarno= 
ści miejscowej zjednoczonej ludności 
polskiej, garnizonów  lubaczowskiego 
i jarosławskiego, oraz hr. Agenora 
Gołuchowskiego, ofiarodawcy piękne: 
go placu pod budowę, 6 tys. zł. w go* 
tówce i materiału drzewnego — mógł 
przystąpić do budowy kościoła. W 


dniu 9 b. m. odbyła się piękna uros 
czystość poświęcenia kamienia węs 
gielnego pod budowę kościoła pod 


Andrzeja Boboli. — 
Już od wczesnego ranka zaczęły naz 
pływać tłumy ludności polskiej z car 
lej okolicy, oraz procesje z sąsiednich 
parafii. Przybyły również delegacje 
garnizonu jarosławskiego i lubaczowe 


wczwaniem św. 


Wyścigi konne we Lwowie 


ZAPISY NA 20 (46) DZIEŃ WYŚCIGÓW 
NIEDZIELA, 16 PAŻDZIERNIKA BR. 
Początek wyścizów o godz. 15stej. 
Gonitwa 1. 700 zł. Dla 3 1. og. i kl. ar. 
Dyst. ok. 2.000 m. 


El-Dźinga — ż. Janusik, a) Insurekcja — 
NN. a) Oual-Oual — NN., Rozłam — ż. 
Szyszko, 

Gonitwa M 700 zł. Dla 5.1. "i st ogs 
oraz 3,415 1 „ ok, 1.500 m 

Bilon — NN. 


Gradiska — chł. ki ta 
Javy Cut — NN, Negrita — je Bie, 


dium stara się o zatrudnienie absol< 

kani: >, icz. 
wentów, pośtecinicząc:. w uzyskaniu | P Gonitwa IV, 1300: zt. Nagr. 10slęcia Pee- 
posad, A senkówki. Diarsia $ł. komi. Dyst. Ok. 
. Ministerstwo “Op. Społ. i Zarząd | 3.200 m. (płoty). 


"Romie Wasze Radioodbiorniki 


ma zbliżający się sezon 
w Pracowni Radlotechnicźnej 


W. Wichiewicz, Pag. Haiek 7 


— talefon 20-28 — 


która przeprowadza wszelkie naprawy, prze- 
róbk, zamiany na systemy nowoczesne 
craz badante- lamp radiowych na nowo- 

czesnyn è paracie. 3606 


KOŃ ZGINAŁ POD KOŁAMI 
SAMOCHODU 

(a) Samochód ciężarowy mie 
go wlasciciela i numeru, najechał we 
tsj na gościńcu w pobliżu Lesienic sh 
zaprzęg konny Teodora Fedaka. W 
zderzeniu koń zginął na miejscu, Szo- 
fer szybko odjechał z miejsca wypade 


ku, 


EBOR rC OEE E 


przedpoł:; na które wszystkich 


mieślników chrześcija 
DYREKCJA OKRĘGOWA KOLEI 
STW 


we Lwowie komio e że w 


zaa 


związku miana; rozl 
gów pasażerskich na-linii 

hylany pr koleje sowieckie — zmienia się 
z natychm ład jazi 

pociągu Nr, 35/2952 na lini 

ERU 

2 odj. 22.10, 

érik: „ BOciąg Nr. 

Szepietów Zdolbunów 


243 wedlug czasy - Rne -europ. 


— ZW. PAŃ DOMU. komunikuje) że 
% bm. . rozpoczyna 2-miesięczny. ‘kurs 
przygotowawczy „dla pomocnice domowych, 
obejmujący loksztalt prac gospodarstwa 
domowego. Nauke odbywać się bedzie co- 
dziennie i wpisy przyjmuje Se- 
kretariat | Batorego 35, tel, 11002. 


We wtgrć! 


* (slodkie). 
— ZAMIAST KWIATÓW NA TRUM- 
NE ŚP. PLK, WŁADYSŁAWA BELINY, 
PRAŻMOWSKIEGO, b. Wojewody „Iwow- 
skiego, b. Członka Rady Nadzorczej To» 
warzystwa Szkoły Ludowej — Zarząd Głó- 
wny TSI. składa kwotę 100 zł, na Bursę 
fmnazjalną im. Beliny-Praźmowskiego w 
Turce Str, 

— DYŻURY NOCNE W APTEKACH 
94.16 do 22 paździemika: 

Aszkenazego i Sp, Żółkiewska 4, me Aa 


Przyjechali do NOWEGO 
„HOTELU EUROPEJSKIEGO” 


Wojciechowski Henryk, inżynier — War- 


szawa. Majewski Ludwik, dyr. KKO. — 
Podhajce. Conrad Ludwik, dyr. Banku — 
Krosno. Hr. Asinart di Merneczżo Julia, 
pryw. — Torino. Cooper Harold Elmer, 


kupicc — Nowy Jork, Dr. Brandus Franz, 
kupiec — Berlin. Świstun Włodzimierz, < 
dóbr — Magdalówka. Mencel Paweł, dyr. 

dóbr — Medenice, Schiller Imre, kupiec — 
Budapeszt, Dr. Herer Szymon, adwokat — 
Kolomyja, Dydyńska Hanna, pryw. 

Warszawa, Kaganas Lazaras, kupiec — Kos 
wno, Adamczyk Władysław, dyr. KKO. 
Nowy Sącz. Kronstein Henryk, przem. 
Lubieńce, Dr. Gottfried Oskar, lekarz 
Kolomyja. Suchorski Jerzy, starosta 
Podhajce. Szymański Jan, 
Społ, — Warszaw: 
dóbr — Perespa. Kaczi 


k Karol, kpt. 


„pilot — Warszawa. Sandhaus Salomon, wł. 


realn. — Kraków, Heckler Maks, kupiec — 
Wiedeń. Mgr. Jasiewicz Aleksander, urzęd- 
nik — Biała Krakowska. Sobolewska Wans 
da, kosmetyczka — Warszawa. Starke Ka- 
rol, dyr. KKO. — Dębica. Linnert Frydes 
ryk, urzędn. pryw. — Biclsko. Zale: 1 
rzy — urzędn. pryw. — j 
Kimelman Seweryn, adwokat — Czo; r. 
Lic Zygmunt, dyr. KKO, — Brzozów, Has 
ger August, kupiec — Warszawa. Uuge- 
e Boros 
Dr. 
Stanislawów. 
imicrz, urzędnik — War- 


E< 


Józef, dyrek! 
Luft Bertold, 
SGryczkiewicz 
SZawa. 


gensterna, ul. Kzasiekich 20. — Barszaka, 
ul. Łyczakowska 155. — Beisera i Spki, ul. 
Legionów 22, — Brawnsteina, Zniesienie, — 
Dewechego, ul Słowackiego 12. — Do- 
brzańskiego, ul. Akademicka 2. — Ehrbara, 
Łyczakowska 3. — Glątzela, ul. Na 
Bajkach 25, — Heilmana, ul. Kopernika 23. 
Kajetanowicza, ul, Słoneczna 1. — Kwarts 
nera, ul. Zamarstynowska 54 — TA 
ul. Kochanowskiego 83. — Łazowskiego, ul. 
Gródecka 81. — Messuty, ul. Królowej Jas 
dwigi Jl. — Mundówny, . Bogdanówka 67. 
Oberlaendera, ul. Piekarska 35. — Sarkisie- 
wicza, ul Zyblikiewicza 14, — Sładowskie» 
go, ul. Halicka 19. — Steczkowskiej, uł. 
Św. Zofii 26. — Stenzla, pl. Mariacki 8. — 
Terleckiego, ul. Grodzickich 7, — Zuckera 
mana, ul, Piłsudskiego 14. 


Kazi 


item — j. Szarata, Jawa 
askawa Pani IL — j. 
k Gajewski. 

Gonitwa V. 4.000 Nagr. Janowa. Dla 
4]. i st. og, oraz 4 i 5 I. kl. ar, Dyst. ok. 
3.600 m. 

Afganistan — ż. Kozaczuk. 
— j. Gruda, a) Celedir — 
rema — NN., Paproć — 


Ewka — NN., 
Strzel 


a) Bakhtiari 
Janusik, Ja- 
ki 


o. 
Dla 2 l. og. i kl. 


Gonitwa VI. 1.000 zł 
Dyst.*ok. 1.200 m. 
Bogobowicz, Donacja — 
IN., Ibis VI. 


Polmoodie VIII. 
IN. 


o Dla 3 I, i st. ogn 
|. Dyst. ok. 2.000 n 

- NA a) Florisdorf — j, Bie- 
i, a) Moja Tutta — NN. b) Navy 
NN. b) Noccur — NN, Wardar 


TENN. 
Gonitwa VIII. 700 zł. 

oraz 3, 4 i 5 1. kl. Dy 
Bajatz. — 


„ ok, 1.800 m, 


NASZE TYPY: 1) Roz! łam, Insurekcja, 2) 
Negrita, Gradiska, 3) Stajnia „Gumniska”, 
Ramajana, 4) Item, Łaskawa Pani, 5) Staj- 


nia „Pełkinic”, Paproć, 6) Iwa II, Swawole 
na, Frant I, 7) Datura, Wardar, 8) Ja- 
remcza, Bajarz, Golem, 
. e o 
Począwszy od wtorku 18 października br. 
początek wyścigów o go: 12.45. 


Dla 3 1. i st. ogs 


skiego, z kompanią honorową | ore 
Kiestrą, kompania Obrony Narodos 
wej, Związek Obrońców Lubaczowa, 
młodzież szkolna, oraz wicle innych or 
ganizacji i stowarzyszeń społecznych, 
w liczbie ponad pięć tysięcy osób. 

Po odebraniu raportu, przeglądzie 
wojska i organizacji społecznych przez 
p. ppłk. Hertzoga i p. starostę powia» 
towego Erazma Stefanusa, okolicznoś 
ściowe przemówienie wygłosił ks. dzie 
kan Sobczyński Stanisław, który doe 
konat następnie aktu poświęcenia ka» 
mienia węgielnego i celebrował uros 
czystą Mszę św. polową w asyście księ 
ży z Lubaczowa, Horyńca Zdroju, Cie 
szanowa, Niemirowa, Oleszyc, Sies 
niawki i Brusna, Podniosłe kazanie wy 
głosił ks. Wieczorek z Oleszyc, akcens 
tujac konieczność zjednoczonej i hare 
monijnej pracy we wszystkich poczye 
naniach życia zbiorowego, tak, jak to 
ma miejsce przy budowie kościoła, 
który będzie ostoją dla dusz polskich, 


dotychczas z braku tegoż wykrada: 
nych. z 
Po nabożeństwie, do zebranych 


przemówił w mocnych słowach prze: 
wodniczący Obozu Zjednoczenia Nas 
rodowego p. Karol Sander, wznosząc 
na zakończenie okrzyk na cześć Pole 
ski, Pana Prezydenta, Naczelnego Wo 
dza i R ' 
Uroczystość wywarła na obecnych 
silne i niezatarte wrażenie, które na 
długo pozostanie w ich pamięci, — 
Wszystkim, którzy realizują budowę 
kościoła i materialnie bądź też mor 
ralnie ją popierają, należy złożyć sere 
deczne życzenia dalszych pomyślnych 
wyników w pracy i staropolskie „Bóg 
zapłać”, 
IAESTE SEEE SII SELTA SIEA, 


WYPADEK ULICZNY 
(a) Edward Pawliszyn (Sygniówka 
294), w przejeździe rowerem ul, Lwow 
skich dzieci, najechał na Marię Kulczy. 
cką z Sichowa, która upadła na bruk, 
doznając zdarcia naskórka na lew. 
policzku i podbicia oka, 


WŁAMANIE MIESZKANIOWE 

(a) Nicznany sprawca włamał się; 
wczoraj wieczorem do mieszkania! 
Stanisława Ziębińskiego (ul. Na Bajs 
kach 14), gdzie skradł złoty zegarek 
damski, złoty pierścionek i obzączkę 
łącznej wartości 120 zł, 


(a) Z przedpokoju Ruth Schdchteroe 
wej przy ul. Senatorskiej 7, skradzio: 
no niedawno damski żakiet, Poszkodo 
wana, przechodząc wczoraj ulicą, zas 
uważyła swój żakiet na pewnej kobie* 
cie, którą oddała w ręce posterunko= 

wego. W komisariacie okazało się, że 
przystawioną została Rozalia Stachur= 
ska, która zcznała, że żakiet kupiła i 
podała rysopis i miejsce zamieszkania 
tej, od której go nabyła. Funkcjonariu 
sze policyjni czynili za paserką przez 


| 


dłuższy czas poszukiwania, albowiem 
okazało się, że owa poszukiwana wy» 
stępuje pod czterema nazwiskami, O» 
statecznie ustalono, że nazywa się 0» 
na Zofia Hrabec i mieszka przy ulicy 
Zamkniętej 70, na Hołosku Wielki. 
Hrabecowa zaprzeczyła, jakoby skras 
dła żakiet i twierdziła, jż nabyła go od 
nieznanej sobie kobiety. Hrabecowa 
została aresztowana pod zarzutem pas 
serstwa, 


Dwie niebezpieczne szopenfeldziarki 
aresztowane 


(3) Uciążliwą plagą w sklepach, po: 
łożonych w śródmieściu były dwie eż 
leganckp ubrane, młode kobicty, któż 
re pod pozorem zakupów, których naz 
turalnie nie uskuteczniały, dokonywa: 
ły kradzieży rozmaitych towarów, kra: 
dnąc, co w ręce wpadnie, W/ ostatnim 
czasie wielu kupców zwracało się z dos 
niesieniami do władz policyjnych z 
prośbą o interwencję, która w dniu 
wczorajszym przyniosła konkretny wy 
nik, 

Funkcjonariusze policyjni przytrzy: 
mali niejaką Marię Brycką, przyjaciół 
kę złodzieja, odsiadującego karę wię: 
zienia. zamieszkałą. przy ulicy Bożnie 


czej 1. Brycka skradła ostatnio jeda 
wabną bieliznę w sklepie Antoniego 
Marcclewicza (ul. Halicka 20). Sropen 
feldziarkę rozpoznali i inni poszkodo» 
wani kupcy, 

Równocześnie wpadła w ręce policji 
i druga szopenfeldziarka, Anastazja 
Pauk (ul. Źródlana 7), która w sklepie 
przy ulicy Czarnieckiego 3, w czasie 
przeglądania żutnali, skradła torebkę 
damską, zawierającą złotą pudernicza 
kę, oraz drobną gotówkę. 

Obie szopenfeldziarki odstawione 
zostały do dyspozycji sędziego ` ślede 
czego. 


Su. 14 


HUMOR I SATYRA 
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Redakci ja pracuje .. 


REDAKTOR NACZELNY CZYLI 
CZŁOWIEK, KTÓRY WSZYSTKO 
WIE, 

— Yes, yes, wiem już o tym. Żadna 
nowina, drogi panie. Już rok temu wyż 
daliśmy w tej sprawie trzy nadzwyczaj: 
ne wydania, Yes, yes. Benesz ustąpił? 
Chwała Bogu, ale wiemy o tym od dzie 
sięciu minut, za chwilę usłyszy pan głos 
naszych kolporterów, wykrzykujących 
„Benesz ustąpił“, Yes, yes.. Monas 
chium? Zwariował pan chyba, to staty 


kawał z 1958 roku, nie powtarzamy sta: 
rych kawałów. Że co? Że generał 
Beck? Hm... A, tak, owszem, wiemy o 
tym... hm... możliwe, owszem, nastąpiła 
nominacja w związku z zajęciem Śląska 
Zaolzańskiego. Mylę si hm... 
dlaczego? A, że to nie o pułkownika 
chodzi.. Nie możliwe, O kogo? O te- 
go niemieckiego gen. Becka? Absurd... 
O pułkownika chodzi! Już jest genera 
tem! Wydajemy właśnie telegram z tą 
wiadomością... Że'co? Że kto? Że jak? 
Że obiad? Że kiedy? O, Boże! Już pę* 
dzę, kochanie... 


KORESPONDENT WŁASNY CZY- 
LI CZLOWIEK, KTÓRY WSZYST- 
KO WIDZI. 


Znajdowaliśmy się właśnie o dzie 
mil od tego miejsca, Mój Bo 
to jest odległość dziesięciu mil dła 
wprawnego oka ` korespondenta wa* 
szego, Donoszę, że z odległości dzies'ę 


ciu mil widziałem z dokładnością do 
jednego milimetra co następuje: 
Mała mucha siadła na nosie pewnej 
babiny, która zdecydowanym ruchem 
chwyciła muchę w garść. Widok był 
rozkoszny, 


SEKRETARZ REDAKCII | CZYLI 
CZOWIEK, KTÓRY WSZYSIKO 
MUSI 


— Łączę. Odłączam. Słucham. Połą: 
czenie zerwane? Pana redaktora nie 
ma. Pan redaktor jest. Pan redaktor 
nie przyjmuje, Dziś premiera w teatrze 
Wielkim, Owszem, zajęliśmy Śląsk 
Zaolzański, Co na to Francja? Dzię: 
kuję! Ma się nieżle. Proszę, następny. 
Ujnieścimy.., Nie, Tak. Nie. Idę, Sta- 
je. Siedzę. Tak jest, panie redaktorze. 
Nie. panie redaktorze. Już piszę, Już 


NJ 
w w 


idę. Lep na muchy? Nie rozumiem.. 
Gdzie zawiesić? Przy suficie? Już 
zawieszam. 


HUMORYSTA CZYLI CZŁOWIEK, 
KTÓRY NIGDY SIĘ NIE ŚMIEJE. 

Pytacie państwo, jak się 
cipy w gazecie, Ach, to nie 
tajemnica, Przepisuje się je 
gazet, Im starsze roczniki, 


robi dows 
jest żadna 
ze starych 
tym lepsze 


W ZASTĘPSTWIĘ 


— Co pani sobie życzy? — pyta 
malarz jakiejś starszej pani wchodzą 
cej do jego pracowni. 

— Moja córka zachorowała — od- 
powiada dama. — Przyszlam ją za: 
stąpić jako modelka. 


ŚRODEK NA POROST WLOSÓW 

— Najlepszym środkiem na po: 
rost wlosów, jest muzyka. 

— Jakto? 

— To jasne! Przecież wszvscy słae 
wni muzycy mają piękne. długie 
włosy. 


TEMPO, 1£MPO.. 


Ani przypuszczał 1. K. C.. że jego 


stała rubryka p.t. „25 lat temu, O 
czym pisał I. K, C. ré wicku tes 
mu“ stanie się źródłem aķtualnych 


informacyj dla lwowskiego „Expressu 
Wieczornego”. Tak więc w numerze 
1. K. C. z dnia 5 października 1958 r. 
czytamy w rubryce „25 lat temu" nas 
stępującą notatkę: 

„Wykrycie sprawców morderstwa ,w 
Księgarni Gebethnera, Kraków poru- 
szony zosłał późnym wieczorem wie* 
ścią, rozgłoszoną przez nadzwyczajne 
dodatki dzienników, o wykryciu sprawe 
ców ohydnego morderstwa, popelniones 
go na Ś. p. Świszczowskim, kierowniku 
księgarni Gebcthnera w Krakowie. 
Sprawcami Są: 19-letni monter Jan Łyż- 
wiński, 25-letni murarz Stan. Gackie» 
wicz, 27-letni blacharz Jan Kobrzyri« 
ski i 28-letni murarz Bol, Krajewski". 
Wspomnieniem  „Ikaca” przed 
ćwierć wieku tak bardzo przejęła się 


redakcja Expressu ; Wieczornego, że 
już 7 października 1958 r. podała (do 
dając coś nie coś od siebie) wiado* 
mość: 


„Zbrodnie i wypadki. W Krakowie 
aresztowano 4 sprawców ohydnego mor 
du w księgarni Gebethnera. Jeden z are 
sztowanych był czlonkiem bojówki sos 


dowcipy. Tak, tak, w kólko! Że nude 


| ne zajęcie, mówicie? Owsz em, nudne, 


popatr na moją twarz... 
dzieliście faceta tak 
dzonego jak ja? Tak, ciężko jest żyć, 
wierzcie mi. Nic ma nic smutniejszego 
jak życie kumorysty... (lelc) 


Czy wi» 
smutnego į zn 


GA 


Z PRZYJEMNOŚCIĄ 


OCE podchodzi do ulicznego 


e mia. 


z ARR panie wlas 
dzo — odpowiada grajck. — A co 
mam panu zagrać? 

MA CZAS 


— Nie, panie, Bezwarunkowo nie. 
Póki się oficjalnie nie zaręczę, nie 
dam się pocałować żadnemu mężczy* 


Moe roczek ESY Kady Fa: 
gdy pani się zaręczy, proszę mi 


cjalistycznej w Królestwie, a wykluczo» 
ny został z partii za dokonywanie ras 
bunków 


lak widzimy służba informacyjna 
Expressu dziala z nadzwyczajną 
wprost sprawnością. M adek mordu 


zanotowany p IK, 
dziernika 1913 roku docie: 
ktorów Expressu już 
ka 1938 r. Ach, to się nazywa 
dobie telefonu, telegrafu, telesi 
rów j radia... i tępaków (od tempa)... 


dnia 4 pażs 
do reda» 
7 pażdz 


ŻYDODZIWY JĘZYKOWE... 


Nie ma 
jak 


nic bardziej rozkosznego 
mały feljeton lwowski 
h . Nowotwory kowe 
„Chwili" zwane inaczej żydódziwami 
robią na czytelniku piorunujące wra: 
żenie. Oto np, w numerze z dnia IL 
b. m. czytamy takie zdańko: 

„Cie: się Ottonem, a gdy ten za: 
czął opowiadać omal się nie udławił 
od kłamstw, które serwował swoim koz 
legom. Obojętne, czy mu wierzyli czy 
nie. Bawili się dobrze". 

Prosimy tylko o wyjaśnienie: czy 
te kłamstwa serwował Otto w fors 
mie piłek tenisowych? Bo jeśli tak, to 
nic dziwnego, że omal sie nie udła: 
wil. I nic dziwnego. że przyjaciele ba* 
wili się dobrze. 


zw, 


Humor zagraniczny 


CLEMENCEAU I CHOLERA, 

Podczas epidemii cholery, ktoś za« 
pytał Clemenceau'a czy przedsięwziął 
jakie środki ostrożności. 

„Oczywiście”, zapewnił „tygrys“. 

„Co pan zrobił?” 

„Poprosiłem wszystkich przyjaciół, 
aby nie zapomnieli o mnie w testaricp 


(„Frankfurter Zeitung”) 


WSPANIAŁOMYŚLNOŚĆ SZKOTĄ 


Mac Pherson otrzymał w biurze ubez» 

pieczeń dziesięć szylingów więcej, niż 
mu się należało, Nic nie mówiąc, 
schował czek do portfelu, Gdy jednak 
w następnym dniu wypłaty otr: 
zylingów za mało, 
rzędnikowi wielką awanturę. Gdy całą 
rzecz zbadano, wyszła na jaw pierw» 
sza pomyłka. Buchalter nie mógł się 
powstrzymać od wymówki, dlaczego 
klient nie protestował za pierwszym 
razem. 
„Z powodu jednego głupiego nied» 
balstwa — powiada Mac Pherson -~ 
nie będę robił scen, Ale kiedy się to 
po raz drugi przytrafia... 


(„Le Rire") 


RODZINA W GÓRACH. 
Państwo Rucbbe wyjechali do Ra 
idy przejeżdżają przez góry 
, tubylec objaśnia: 
„Ten strumyczek znika 
miasta i pojawia 


w środku 
się dopiero w dwie 
później obok karczmy w miar 


ch”, klaszcze w dłonie maly 
„to całkiem tak jak nasz tax 
(„Le Tour) 


BLIŹNIĘTA ę 
-- Pan i pańska siostra jesteście 
źniętami, nieprawdaż doktorze? 

— Byliśmy jako dzieci, Obecnie sie 
stra jest o pięć lat młodsza. 

(„Prager Presse") 


ZDUMIEWAJĄCY WYNIK 
Scotland Yard poszukuje niebezpice 
cznego mordercy, W rękach policji 
c tylko pasek filmu z szes 
Jjęciami przestępcy, Posłano 
go do pewnego miasteczka prowincjo» 
nalnego. Niebawem nadszedł stamtąd 
do Scotland Yardu telegram: 
„Czterech przestępców odnależliśmy 
już, mamy nadzieje dwóch  brakują- 
cych odszukać w krótkim czasie”, 
(„Daily News”) 


PODRÓŻ POŚLUBNA. 
Szef „Jak długiego urlopu życzy 
pan sobie na podróż poślubną?" 
Buchalter: „A ile dni przeznacza mi 
pan, panie szefie?" 
Szef: „Jakże mam wiedzieć? Przes 
cież nie znam pańskiej narzeczonej", 
(„Pester Lloyd") 


KAROLEK MA SEN 
Karolek: „W/uju, mnie sie dziś, Śnie 
e ofiarowałeś mi dużą tabliczkę 
kolady", 

Wuj: „Ponieważ jesteś grzecznym 
chlopcem, możesz ją zatrzymać 


(„Candide") 


KTO RANO WSTAJE.. 


Mamusia pragnie przyzwyczaić Ja* 
sia do wczesnego wstawania, W tym 
celu opowiada mu przysłowia w ro* 
dzaju „Kto rano wstaje, temu Pan 
Bóg daje”, albo „Ranny ptaszek chwy 
ta tłustego robaczka”, 

— Jak, jak? — zauważa Jaś. — Więc 
widzisz mateczko, gdyby tłusty roba- 
czek leżał dłużej w łóżku, nic był by 
go ptaszek schwytał. 

(„Daily News”) 


bl 


| 


ajduje s 
ścioma z 


NFORMATOR 
TANIEGO ŹRÓDŁA ZAKUPU 


Do najlepszych na świecie 


zaliczane są dziś 


Fortepiany i pianina 


B. Sommerfeid 


BYDGOSZCZ — i jako najlepsze i JEDYNE 
z naszych fabrykatów zakupowane przez 
zagranicę, jak; Anglię (Steinway © Sons 
Londyn). Amerykę, Francję. Holandię, 
paz Palestynę, Ceylon i t. d. === 


WYŁĄCZNY PRZEDSTAWICIEL: 


ST. NOWACKI 


Lwów, PIŁSUDSKIEGO 17. 
Ceny fabryczne. 


3116 Dogodne warunki 


PORCELANĘ 
SZKŁO 
POLECA KRYSZTAŁY 


„CERAMIKA“ 


pod kier. AL. ONYŚKO 
LWÓW, ULICA HALICKA 5 
w podwórzu (naprzeciw kaplicy Bolimów) 
Cany najniższe Ceny najniższe 


Z KOGUTKIEM 


nebrzmienie nóg. „emlęlęce 


PRZERABIA i POKRYWA 


Kołdry - Materace 


w jednym dniu 


A, PIETRUSZEWSKI - 


LWÓW, HALICKA 20. Tel. 213-33 Ż. 


Nigdy nie jest za późno 
myśleć o zdrowiu, tym bardziej, jeżeli ciere 
plsz'na chorobę: NEREK, PĘCHERZA, WA- 
TROBY, KAMIENI ŻOŁCIOWYCH, ZŁEJ 
PRZEMIANY, MATERII, na bóle artretyczne, 
czy podagryczne, wzdęcie brzu- 
cha, odbijanie się lub sklone 
ności do obstrukcji. — Pamię+ 
taj, że nigdy nie będzie za 
późno. o ile używać będziesz 
ziół moczopędnych „DIURGŁ'* 
Gąseckiego, które zapobiegają 
nagromadzeniu się kwasu mo* 
<zówego t innych szkodliwych dla zdrowia 
Substancji, zatruwających organizm. 
Dziś |eszcze kup pudełeczko ziół „DIUROL* 
Gąseckiego, a gdy przekonasz się o doe 
datnich skutkach ich działania, zalecać bę- 
lzlesz swym znajomym. — Sposób użycia 
na opakowaniu. Oryginalne zioła „DIUROÓL* 
Gąsecklego (z kogutkiem) sprzedają zi 
składy apteczne. 


MEBLE 


poleca po 


Jadalnie, sypialnie, 
gabinety, tapczeny, 
etc. 


przystępnych cenach 


Wiedeńska wytwórnia stolarsko-tapicerska 


JAN ORTNER. 


Lwów, Sykstuska 41, — tel. 292-79 Ñ 


PRZYPOMINAMY 


że codziennie 
zamawiać można 


DZIENNIK POLSKI 


ZE SPORTU 


Piłkarze norwescy mie 
niu bm. na stadionie W 
przyjadą do Warszawy 


orem pocią:. 
hotelu Eu- 


go meczu, jak wiadomo, PZPN. 
proponował pp. Petersa, Xifando lub Herz 
Ka, Norwegowie że swej strony zapropono- 
wali Belga Langenusa, „potsbene jednego = 
najlepszych sędziów piłkarskich, lub We- 
gra Herska, PZPN. ak się prawdopo- 
dobnie do Langenusa. 

Skład drużyny norweskiej nie jest je- 
szcze ustalony, grają oni jednak zwykle w 
tym samym składzie, co stanowi ich wielki 
plus, gdyż gracze znają się wzajemnie 
zgrani 


KALENDARZYK SPORTOWY 
W ciągu niedzieli odbędą się we Lwowie 
następujące imprezy. sportowe: 
Godz. 10.30: Ukraina — RKS. mistrzo- 
stwo Ligi okręgowej na boisku Czarnych. 
Godz. 12.15; Sian — Pogoń IB., mistrzoż 
stwo Ligi okręgowej na boisku Pogoni, 
Godz, 1445: -Czarni — Hasmonca, mi- 
IE yA Ligi okręgowej na boisku Czar- 
nyc] 


NIE BĘDZIE MECZU WĘGRY—RUMU- 
NIA. — W ZAMIAN PROJEKT: RUMU: 
NIA—POLSKA. 

W dniach 15 į 16 bm. w Bukareszcie od- 
ię miały dwa międzypaństwowe mecze 

pomiędzy drużynami A i B Ru- 

munii i Wegier. 

W ostatniej chwili oba spotkania zostały 

przez Węgrów odwołane, — W motywacji 

stwierdzono, że z powodu wydarzeń mię: 


W z ku z kongresem duchowień 
stwa polskiego w Stanach Zjednoczo* 
nych, który rozpocznie się 25 p: 
dziernika b. w Pittsburgu, pras: 
tamtejsza coraz częściej umicszczą ať: 
tykuły, rozważające projekty uaktyw» 
nienia a narodowego emigracji 
polskiej w Ameryce. „Gwiazda“, ty: 
godnik filadelfijski, wysuwa projekt 
otwarcia uniwersytetu polskiego w. 
Stanach Zjednoczonych, pisząc: „Nasz 
własny Uniwersytet, niechby nawet 
nie ze wszystkimi wydziałami na po% 
czątek byłby tu centrem, z którego 
promieniowałaby samodzielnie a sil: 
TTEN © AEE | 


Rozpoczynający się w tych dniach 
zjazd komitetu wykonawczego Fipre: 
sci (Międzynarodowej Federacji Pra» 
sy Filmowej), organizowany tym ra: 
zem przez polską sekcję tej organizacji, 
Związek Dziennikarzy i Publicystów 
Filmowych w Warszawie, zapowiada 
się bardzo ciekawie. Obrady "sekcji 
warszawskiej Fipresci będą m. in. pos 
święcone sprawie tygodników aktual- 
ności czyli t. zw. na Zachodzie prasie 
filmow: 
krytyki 


filmowej i in. 


v} Prawdopodobny 


„DZIENNIK POLSKI" poniedzialek, 17 października 1938 r. 


Przed meczem z Norwegią 


skład Norwtzów 


następujący: Nordby, Holmsen. Johannes- 
sen, Holmb eksen, Arnesen, Kyame 
men, Brynhildsen, Amdersen, Brustadt. 

Z graczy tych "grali przeciwko Polsce na 
Olimpiadz bek Holmsen. pomocnik 
Holmberg, łącznik Kvammen i lewoskrzy- 


dlowy Brustadt. 
strzelający bra 
czu repreze 

Skład „drużyny Dal 


najlepszy gracz norweski, 
i na każdym prawie me- 


Sarad 
Warszawy i obteny bę 
wym Polonia — Warta, 
munikowaniu siç 
odbywają się mec: 
zentantów na mec: 


w niedzielę do 
ic na meczu lgo- 
po czym po sko- 
tami, gdzie 
imianuje repres 


dzynarodowych. Węgry nie mogą wystawić 
swoich najlepszych składów. 


Po otrzymaniu powy: wiadomości 
Rumuński Zw, Piłki Nożnej powziął pro- 
jekt zorganizowania mi olska—Rumu- 


nia jeszcze w b. sezonie. 
Projekt ten popieta sportowa prasa Rue 
munii. 


ATENY MYŚLĄ O ZORGANIZOWANIU 
IGRZYSK 1944 R. W ATENACH 


Pod przewodnictwem greckiego następcy 
tronu ks. Pawła i przy udziale ministrów o- 
światy i turystyki oraz członków Greckiego 
Komitetu Olimpijskiego odbyła się konfes 

| rencja, na której omawiano projek: posta- 
wienia kandydatury Aten na organizatora 
igrzysk olimpijskich w roku 

Ponowna konferencji pow 

| sprawie definitywną decyzję. 


O uniwersytet polski 
w Ameryce Północnej 


| nie wiedza polska, któryby reprezento 

wał prawdziwie i rzetelnie ducha pole 
skiego, jego potężną prężność twóre 
zą — Polonii tutejszej i w 
lym po Polską. Taki uni 
równej: mierze amerykańs 
ki, ujmowałby właściwie nas 
nia i byłby dla następnych pokoleń, 
jako ta forma na dzwonu ułanie: 
obyśmy rychło dzwonu tego usłyszeli 
głos przewodni, głos wiodący ku pra: 
cy wiernej, wytrwałej, zaszczytnej zna: 
komicie, pracy w imie Boga — dla 
Ojczyzny”, 


Obrady Międzynar. Prasy Filmowej 
w Warszawie 


Związek Dziennikarzy i Publicy* 
stów Filmowych w Warszawie jako 
gospodarz zjazdu, przygotowuje szes 
reg imprez, które pozwolą z jednej 
strony dziennikarzom zagranicznym 
zapoznać się ze stanem polskiej kinee 
matografii, z drugiej zaś szerszej pue 
bliczności przyjrzeć się rozwojowi ki: 
nematografii na specjalnym pokazie 
retrospektywnym złożonym z polskich 
| i zagranicznych filmów stworzonych 


, kwestij poważnej i fachowej ; na przestrzeni lat 1898—1938. 
l 


Jubiieusz baletmistrza 
polskiego w operze 
antwerpskiej 
Rodak nasz, baletmisirz opery w 
Władysław  Karnecki 


Antwerpii p. M 
obchodzić będzie jubileusz 25-lecia 
swej działalności artystycznej, P. Kar- 


necki uzyskał zgodę opery, ażeby wie: 
czór ten składał się jedynie z polskich 
tańców ludowych, które on sam wyre< 
żyseruje. Obecnie mione są próby 
w uszytych tu specjalnie polskich koz 
stiumach ludowych. 

Uroczysty wieczór polskich tańców 
odbędzie się,w operze antwerpskiej 
w dniu 27 października. 


U 07 
złóż datek 

na F. QO. M. 
OOP OOOO OM 


Wśród wydawnictw 


KU UCZCZENIU ROCZNICY BOLE: 
SŁAWOWSKIEJ 

w dniu 2$ 
a pamiętną r 
gonu Bolesława Krzywoustego, 
yczynić się do w 
EEE Bałty: 


eśniowym) swego kwartal: 
ł poświęcony pamięci króla 
1 tę rozprawkę w oddzielnej bro- 


Broszura. piója dra Romana Grodeckiego 
pt. „Bolesław rzywousty — w o 
lecie zgonu”. ukazała się w ramach wyda- 
wanej przez Instytut Bałtycki popularno- 
naukowej scri „Biblioteczki Bałtyckiej". 
Autor, jeden z najlepszych znawców śred- 
niowiecza, wyczerpał temat tak dalece, że 
= roptawy jego nie tylko dowiadujemy się 
o najważniejszych momentach panowania 
wiekiego króla, lecz, co ważniejsza, zysku- 
jemy plastyczne i żywe wyobrażenie o tej 
wybitnej postaci ZEŃ dziejów z epoki 
piastowskiei, 


jest + 


Sm 15 


Wieczór autorski 
R. Balborowej 


W ubiegły artek odbył się-w sal. 
Kasyna i Koła Lit. = Art. wieczór aur 
torski Romany Dźlborowej; fel 
nistki pism stolecznych j prelegentki P; 
R.p. t. „Humor i satyra na codzień“, 
Jeśli się zw dział ten jest ciągle 
u mas jeszcze Kopciuszkiem, który naz 
daremnie ka swego królewicza, por 
mysł urządzenia takiego wieczoru był 
dość szczęśliwy. Jednak į w tym wy: 
padku humor został zdystansowany 
i wchłonięty przez ciętą, inteligentną i 
wnikliwą satyrę. Prelegentka odczyta: 
ła siedem swoich felietonów, z których 
najlepszym był „Przeciętnie inteligente 
ny mężczyzna* oraz dowcipną, opartą 
na qui pro quo humoreskę. W podej: 
ściu do tematu cechuje autorkę duża 
„cywilna odwaga” połączona jednak 'z 
inteligentnym umiarem, lekkością i 
błyskotliwością. Najsłabszym stosun* 
kowo był chyba felieton „biograficze 
ny“ — „Moje kucharki”, program je: 
dnak był tak ułożony, że w sumie wie 
czór autorski należy uznać za udatny, 
czemu wyraz dała publiczność, wyna 
gradzając prelegentkę rzęsiście oklas 
kami. (t.). 


lana 

NIEDZIELA, 16 PAŻDZIERNIKA 
Godz, 7.15 „Pod da R — 
Koncert poranny. 8.00 Dziennik pòran, 
8.45 Lw. 


wiceprem. Kwiatkowskiego na 
ym OZN, w Katowicach. 
program oświatowy w sezo- 
owym — prof. H, Mościcki 
2.05 Po- 
Sniatyn 
- Zarzycki. - 
„ „Święto loecia Acroklul 
sprawozdawca K. Wajda, 
1440 Lw, „Skła- 
dla dzieci": „Niebieskie migdałki” 
Z. Nawrockiej z muzyką S. Ture, 
15.00 Lw. Życzenia dyr. Rozgł. lw. 
owicie zradiofonizowanej szi 
powsz, im. A, Mickiewicza w Złoczowie, — 
15.01 Lw. Transmisja z Teatru W. we Lwo. 


HURTOWNIE | DETAJLICZNIE POLECA: 


WASZE- OCZKO 


HALICKA'1-RÓG RYNKU: 


wie — Zjazd OZN. — przemówienie gen. 
Stwarczyskiego, — 1540 Audycja dla wsi. 


1645 Józef Haydn: „Jesień. — 17,15 

ic min, Ulrycha na zebraniu 

ym OZN. w, Krakowie. — 1740 

„Podróż po Warszawie" — wodewil, — W 
przerwie: Chwila Biura Studiów. — 19.20 
Przemówienie gen. ]. dego, do- 


wódcy KOP:u. 19.30 Lw. Program na 
jutro. — 19.35 Ew. Koncert lekki. Ork. 
Rozgł. lw: pod dyr. T. Seredyńskiego, , B. 
kówna, A. Surgunow. 20.10 Lw. 
Wiadomości sportowe lokalne. — 20.15 Lw. 
Wiadomości sportowe ze Lwowa, — _ 20.16 
Przegl, polityczny, Dziennik wiecz, Tygod- 
nik dźwięk., Program na jutro. 21.20 
„Mozaika muzyczna", — 2140 „Woltyżer- 
ha Dropsy Mops“ — „Wesoła Syrena" 
A. Nowicki. — 2220 Lw, Muzyka taneczna 
w R orkiestry Rozgt, lw. pod dyr. T. 
Seredyńskiego. Dziennik wieczor . 
ny, Komunikat ANISET. 


AUDYCJE ZAGRANICZNE 
cert symfon, 


1800 Wieża Eikfla. 

19.50 Londyn Reg. Rea, konc, symł. 

19.55 Beromuensłer. „Płasznik z Tyrolu" 
— Zellera. 

20.50 Sztokholm. Symfonia Ne. 5 c-moll 
Beethovena. wy 

2100 Rzym, „I quattro rusteghi“ — opera 
Wolf-Ferrariego. 

2150 Radio Paris. Koncert symfon. ; 

2200 Strasburg. „Dzwony komewilskie" — 
Pianquette'a. 

22.05 Londyn Reg. Recital skrzypce. Józefa 
Szigeti, 


Hilversum IL. Koncert symfon. z 
udz. A. Uniñskiego (fort 


*"SARP-u w Ubezpieczalni 


"3804 


„DZIENNIK POLSKI" 


OGŁOSZENIA 


poniedziałek, 17 


MĘSKIE i DAMSKIE 


wykonuje według najnowszych modell 


MAGAZYN i PRACOWNIA 


KONKURS Roc 


Stowarzyszenia: Rrchtektów Rzplitej Polskiej na projekt 
szkicosy gmachu b'urowego Ubezpieczaini 
„w Warszawie na dzialce przy Al. Jerozolimskiej Nr. 105-199. 


Nagrody I — 7.000 
Il — 4.500 ai 


IN — 3.600 zł 


* ewentualne dalsze nagrody lub zakupy po zł. 1.000. 


Termin składania prac 30 listopada r. b. 

Szczegółowe warunki konkursu i program można otrzy- 
mać bezpłatnie od dnia 17 października r. b. w Oddziażach 
Społecznej ul Chocimska 4 
I u sekretarza konkursu. 

x > Sekretarz Konkursu 
Doc. Sienicki Stefan 


= | 


Społecznej | 


W tej rubryce zamieszczamy 

ogloszenia po 5 gr. za słowo 

kupieckie i handlowe po 10 
groszy. 


NAJPIĘKNIEJSZE 
firanki kapy, "brokaty, „Cee 
ny fabryc: Fr 
Sykstuska 3206 


RÓ ŻNE 


POSZUKUJĘ 
spólnika z gotówką 1m3 
tys. do założenia sklęj 
gospod.-perfumeryjnego wę 
Lwowie. Listy do- Admin. 
„Dziennika Por" „H, Z“ 


10555 


SPÓLNIKA 
do dobrze  prosperującego 
składu węgla poszukują — 
Listy „Dziennik Poiski* „Ty. 
siąc”: 16356 


- s. 0. 3 
Czystość zbankrutuje, — 


PIĘKNY FOKÓJ 
umeblowy, pokoje biurowe 
do wynajęcia. Plac Bernar- 
dyński”14 10565 


KAMIENICĘ 
nową bez taksy, biisko śród- 


biurowe, gięte, 
towe, 


MFEL 


al. Cesko 6 Suska Kępa E " 1067 
w PROSPERUJĄCY 
gabine- | | powód wyjeża: > Sambor. 
szkoine, kom- Zielona 9b, Chłooicka. 0569 
DOM 


pietne urządzenia biur 


poleca nejtanfej firma 


A. KONIE WICZ i Syn ter: 02 6.0 


telefon 276-00 
Reprezentacja fabtvkimebli giętych Czerski Jachimowicz 


| NAUK A | POSAO POSZUKUJĄ | 


STUDENT Ogloszenia w tei rubryce zas 
z dypl, irancuskiego uni- | mieszczamy po 5 grosze za 
wersyłelu w Lile, udziela slowo. 
lekcji języka francuskiego, | mmm 
niemieckiego i angielsk ego. POSZUKUJĘ 
Utica Podzamcze 11._m. 1]. | pracy do dziecka i pomocy 
„ECHO pani domu. Listy do Admin. 
OBCOJĘZYCZNE" Freb anka”. 10563 
Angielsko „ Polskie, Fran- | 4 
cusko-Polskie, Nicmie OPIEKĘ 


Polskie ułatwia prak! nad dzieckiem, domem, o- 
opanowanie języ yków (zna- | bejmie rutynowana s'la. Li- 
— Numer | sty do „Dziennika Polskie. 


Rom początki) 


|* „Rutynowana*. 10558 


go 
INTELIGENTNĄ 


Fgzomplarz okazowy , bezs I 

platnic, Warszawa, Wali- | poszukuje jak egokolwiek 

ców trzy. 3775 | zajęcia. Oferty do Admin. 
ERA „Pilna*, 10557 
DYPLOMOWANA p 


konserwatorzystka z egqza- 
minem państvowym udziela 
lekcji gry na forteoianie. — 
Lwowskich Dzieci 48, m. 9. 


Daj grosz na T. S. L. 


ŚWIATOWEJ SŁAWY 


(HAYA PUDER 


OLA NIEMOWLĄT + DZIECI 
i TYLKO W RÓŻOWYM OPAKOWANIU 
| Z OCHRONNYM ZNAKIEM WODNYM 


| „ HAYA" mydło, oliwa i krem. 


OO NABYCIA W APTEKACH I DROGERJACH 
WYRÓB : SKŁAD. 
| Apteka $. HAYA Lwów, Kollątaja 12 


POMOC LEH RSKRA 


Dr. ZOFIĄ WEPPER 


Kosmetyka, RAZ 
JANOWSKA 26, te. 2: 
i przyjmu e od 12—1 i 3—4 


piętrowy wo sprzedania, bez 
pośredników. Listy do Adm. 
„Zamarstynów”. 10560 


SPRZEDAM: 

piękne parcele i dom w o- 
grodzie. — Telefon 261-40 
od 14—17. 10524 


FORTEPIANY, PIANINA | 


FISH RMONIE 


qwarantowane 

„ajtaniej 

przedaje, 

upuje, mienia 

HANAK 
Piłsudskiego 21,1. p. 3322 


LORNETKI POLOWE 


poleca firma 


KOPERGICKI 1 SYN 
Lwów, Hetmańska 12 
P K.O. 143590 


tel, 234-24, 


TRZYPOKOJOWE 
mieszanie komf 1towe po- 


Lwów nie urguje. — Sufity, 
posadzki zaniedbuje. 
Dzwoń 259:17. 


616 


W rubryce tej zamieszczamy 
ogloszenia po 5 gr. ta slowo 
kupieckie i handlowe po 10 


KRYNICA 
Nową, komfortową willę 11 
pokoi, umeblowaną, pościel, 
zastawa stołowa, wynajmę 


O w ra A s groszy: SZEŃ na GE LAO - 
sty „Dziennik Polski“ „S0- rynica, sl 
lidna rodzina“. 105 KUPIĘ su s: sk 
——— | piec łazienkowy na węgiel 
komie SARSONIERA w dobrym stanie. „W ador PIERWSZORZĘDNY. 
omfortowa w wili. do wy-:| mość do Admin. „Okazja“. | ZAI 
| najęcia. Tel. 11725. --10555 10566 KRD KRAWIEC 
| SO — STANISŁAWA 
| aż KUPIĘ 
| kuchnia. balkon, do wyna; | dom obciążony długiem GREGORO WICZA 
| o iin aid o * | bankowym, Wkład do 10000 | Lwów, ul. Krzywa 11 
| 4 POKOJE EEA E Rdmin. RER (boczna placu Halickiego) 
kuchnia do wynajęcie. Św. lè : v. yxonuje garderobę 
oniego 
p DCT BEBE z 3 męską wedle najnow: 
2 POKOJE wQLNE POSADY || szych żurnali. Robota 
kuchnia do wynjącia. Gró: solidna: SSAA NNE 
decka 51, 550 MN solidna. smi e. 
T „ 7 | do wszystkiego, dobrze go- 
DWA POKOJE tująca, potrzebna na wieś UBRANIOZMIAN 
z kuchnią poszukiwane w | do malej rodziny. — List | zamienia starą garderobę 


śródmieściu. Z 


TRZY 

frontowe pokoje, komfort, H, 
od listopada. Kopernika 42 a. 
10364 


DO WYNAJĘCIA 
5-cio pokojowe komfortowe 
mieszkanie, Ulica 3 Maja 8. 
i. p. 10545 

SZESCIOPOKOJ OWE 
pelnokomfortowe, “centro- 
ogrzewane, słoneczne mie- 
szkanie do wynajęcia, Infor- 
macje: telefon 210-12. 10547 


słoneczna z pizedpokojem 
Wiadomość" 
1054 


Listopaha 32. 
telefon 214-51. 


DLA MŁODEJ 
panienki mieszkanie z utrzy- 
maniem przy kulturalnej 
katolickiej rodzinie.. Grott- 
yera 4, m. 9. 10573 


WILLA 
w ogrodzie, kamienica, per- 
cele sprzedam. Kochanow: 
skiego 95, m. 4, od 14—17 
10572 


| MIESZKANIA | 


W tej rubryce zamieszczamy 
wszelkie ogłoszenia miesz» 
kanjowe przy 3 razach do 10 
słów, 2 razy bezpłatnie. 
M 


KADECKA 4. 
5 pokoi, Il p.. system każ 
tarzowy. 0538 


KOJE 


Ę 4 PO! 
komfort, I. p. Zielona 29. — 


1054 


SŁONECZNY 
pokój, łazienka, usługa do 
wynajęcia. Skibińskiego 3, 
naprzeciw Il. Domu Techni- 


ków. 10575 
sd WYNAJĘCIA 


4 pokoje z pełnym komfor- 
tem Obertyńska 2. Oglądać 
8-10 rano. 10543 


i 


ï odpisy świadectw do „Dz. | » męską na bielskie materia: 


Pol.* „Podgórska okolca*, ' ty ubraniowe. — Telefon 
ża) 10554 | 270225. 10577 
POTRZEBNA w 
nauczycielka do dwojga Nowość! 
dzeci 4 i 6 lat ze znajomo- | System wiedeński, piorę 


na sucho w całości wszel- 
kie meble tapicerowane. — 
Zgloszenia tel. 105-19. 10576 


PAŁAC DZIECKA "nur es. 


poleca w wielkim wyborze płaszczyki, ubranka oraz 
mundury studenckie, 3670 


DOM SZiUKI Lwów, ul. Fredry 1 


WIŚNIEW SK |) Telefon 284-78 mmm 
OKAZJE: MEBLE NOWOCZESNE i ANTYCZNE 


TAPCZANY, DYWANY PERSKIE, OBRAZY. — Projektowśnie 
wnętrz. — Własna pracownia stolarska i tapicerska, — 


KUPNO SPRZEDAŻ — ZAMIANA, 


ścią jezyka niemieckiego 
od zaraz. Ujejskiego 6, mae 


Lwów, Rutowskiego 1 


OSZCZĘd: 


Larówki nościowe LAMDY oraz weee Instalacje 
mi STANISŁAW CHĘĆ zz 


Łyczakowska 4 
Stałe Siae pogotowie napraw. 32 napraw. 3236 


Telefon 118-55 


a GE poszczególne urzą: 
dzenia pokojowe poleca solidne i tanio 


Lwów, KO! 'AJA 6. 
Fr. Zieliński tae, ksią n 4 


Reklama prowadzona niejachowo — to błądzenie na 
oślep. Ustrzeże Cię od tego pomoc fachowa, którą znajdziesz 
w dziale ogłoszeniowym 


„Dzie r m ika Polskiego“: 


CENNIK OGLOSZEN 


Ogłoszenia w tekście. Na plerwsze strcrie zł. 0'90 W tekście oc 2—5 


str. zł. U70. W tekście od 6-tej ćo końca działu redakcyjnego zł, 0'50. Cała pierwsza strona zł. 1.100 


Cała strona od 2—5 zł. 1.100. Cała stronz od 6-tej zł 650, — © głoszenia za tekstem: Ogłoszenia zwyczajne zł. 018. Cała strone zł, 450. Ogłoszenia wśród drobnych zł. 0:18. 

Nekrologi: zł 050 za mm. jeanoszpzit — (głoszenia órokne* Cgłeszenię orobno za wyraz zł. OL5. handlowe po zł, 010 dia poszukujących pracy zł. 003 marrym. zł: 015 

Podstawą obliczenia jest 1 mm. w jednym lamie; strona'w tekście ma 4 łany za tekstem 6 łamów — Komunikaty notatki, wzmianki kronikarskie, zzz 
a o treści kardlonej. osobiste zł 150 za mm. (strona 4-1c, łan owa). — Ogłoszenia tabelaryczne i fantazyjne o 50%, drożej. 


ADRES REDAKCJI i ADMINISTRACJI „DZIENNIKA FOLSKIEGO*: 


administracji 274-44. 


Wydawca: Małop, Wydawnictwo ws Lwowie Sp. z ogr. odp, 


Drukarnia Sp. Wyd. Słowa Polskiego, Lwów. ul, Zimorowicza 13 


i] ( Lwów, ul. Zimorowicza 15. Telefony red. 262-42, 262-43. Telefon 
— KANTOR OGŁOSZEŃ i PRENUMERAT ul. ZIMOROWICZA 15, telefon 240-42. — Konto P. K. O. 506.250 
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